
Zbrodnicze żądania
senatorów USA
W A S Z Y N G T O N  P A P . P o d k o m i­

s ja  g o to w o ś c i b o jo w e j  S e n a tu  a -  
m e ry k a ń s k ie g o ,  k t ó r e j  p rz e w o d n i­
c z y  d e m o k r a ta  J o h n  S T E N N IS , 
r z u c i ła  p r e z y d e n to w i J O H N S O N O ­
W I  „o s t r z e ż e n ie  g ra n ic z ą c e  z szan 
ta ż e m ”  — s tw ie r d z a  w a s z y n g to ń s k i 
k o r e s p o n d e n t  A F P .

O p u b lik o w a n e  w  c z w a r te k  w ie ­
c z o re m  s p e c ja ln e  s p ra w o z d a n ie  po d  
p is a n e  p rz e z  w s z y s tk ic h  s ie d m iu  
c z ło n k ó w  p o d k o m is j i  o s k a rż a  bez­
p o ś r e d n io  R o b e r ta  M C  N A M  A R Ę , 
s e k r e ta r z a  o b r o n y ,  że le k c e w a ż y  
( je d n o m y ś ln ą  o p in ię  d o w ó d c ó w  w o j  
iS k o w y c h . iż  n a le ż y  w z m ó c  b o m ­
b a r d o w a n ie  P ó łn o c n e g o  W ie tn a m u  
i ł  że  n a  l iś c ie  o b ie k tó w  w in ie n  s ię  
•a n a le źó  p o r t  H a j fo n g .  P o d k o m is ja  
¡» tw ie rd z a , że o g ra n ic z e n ia  b o m b a r  
t lo w a ń  „ p a r a l iż u ją  s k u te c z n o ś ć  lo t  
a ic t w a  U S A  i  p o z w o l i ły  w ro g o w i 
ro z b u d o w a ć  n a jb a r d z ie j  fa n ta s ty c z  
n ą  n a  ś w ie c ie  o b ro n ę  p r z e c iw io t n i  
c z ą ”

„ K o n ie c z n a  je s t  te ra z  tw a r d a  de  
c y z ja  z r o b ie n ia  te g o , c o  je s t  k o ­
n ie c z n e , p o d ję c ia  r y z y k a ,  k tó r e  
n iu s i  b y ć  p o d ję te  i  u ż y c ia  t a k ie j  
s i ł y ,  ja k a  je s t  p o trz e b n a  d o  r e a li  
* a c j i  te g o  z a d a n ia ” .
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! sekretarz M i F1PI
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#  Imprezy $  Wizyty •  Spotkania
* J A K  J U Ż  D O N O S IL IŚ M Y  w  
W schodn iego  S k rz y d ła  szczecin 
¡« u rac ja  D e kad y  K u l tu r y  B u ł 
«łaszą re d a k c ję  i  W o je w ó d z k i 
b ędz ie  od 1 do 10 w rześn ia  b r. 
p rz e d s ta w ic ie le  w ła d z  w o je w ó  
H .  H U B E K . o raz  zastępca p rze 
3P. W A R C H O Ł . N a  u roczystość 
¡p rz e d s ta w ic ie li A m b asa dy  L u  
P o lsce , z A m b asa do re m  N ik o ta  
IW  o tw a rc iu  u czes tn iczy ł także  
P le  W . K . F IO D O R O W .

p ią te k  w  p o łu d n ie  w  sa lach  
s iogo Z a m k u  o d b y ła  się in a u -  

ig a rs k ie j,  o rg an izow ana  p rzez 
Dom  K u l tu r y .  D ekada  trw a ć  
W  in a u g u ra c ji u d z ia ł w z ię li 

d z k ic h : s e k re ta rz  K W  P Z P R  
w odniczącego P re z y d iu m  W B N  
p rz y b y ła  z W a rsza w y  g ru p a  

d o w e j R e p u b lik i B u łg a r ii w  
je m  C Z E R N E W E M  na czele, 
w ic e k o n s u l ZSRR w  Szczeci-

Rekordowa bezczelność

t a  prowokacja
antypolska 

w  Berlinie zach.
B E R L IN  P A P . T u ż  p r z y  g r a n ic y  

^ p a ń s tw o w e j N R D  w  g m a c h u  p r u s k ie  
g o  R e ic h s ta g u  w  B e r l in ie  za c h o d ­
n i m  o tw a r ta  zo s ta ła  w  28 ro c z n ic ę  
n a p a ś c i h i t le r o w s k ie j  n a  P o ls k ę  w ie l  
fca  w y s ta w a , m a ją c a  z o b ra z o w a ć  ,,p o  
fS ła n n ic tw o  N ie m c ó w  n a  W s c h o - 
’ d z ie ” . W y s ta w a  p o m y ś la n a  z o -  
p t a ta  ja k o  p la s ty c z n a  P u s tra c ja  do  
¡¡p o w y ż s z y c h  h a s e ł. L ic z n e  p la n s z e , 
|m a p y ,  fo to g r a f ie  i  w y k re s y ,  sp o ­
r z ą d z o n e  — ja k  g ło s i p r z e w o d n ik  
i.po w y s ta w ie  — p rz e z  p o n a d  70 
¡ .„n a u k o w c ó w ”  w s z e lk ic h  b ra n ż , d o -  
i w ie ś ć  m a ją  z w ie d z a ją c y m , iż  w s z e l­
a k i r o z w ó j  k u l t u r y ,  n a u k i ,  g o s p o d a r ­
s k i  i  c y w i l i z a c j i  w  „ n ie m ie c k ic h  p r o ­
w i n c j a c h  w s c h o d n ic h ” , t z n .  w  P o l-  
bsce, C z e c h o s ło w a c ji,  k r a ja c h  n a d ­
b a ł t y c k i c h  i  z n a c z n e j c z ę ś c i Z w ią z ­
k u  R a d z ie c k ie g o , n a le ż y  z a w d z ię c z a ć  
b ą u ź  b e z p o ś re d n io  k o lo n is to m  n ie -  
• '« n ie c k im , b ą d ź  te ż  ic h  u m ie ję tn e m u  
k i e r o w n ic t w u  s p ra w o w a n e m u  na d  
¿ . lu d n o ś c ią  tu b y lc z ą ” .

J e d n a  z e k s p o n o w a n y c h  m a p  u k a -  
iz u je  „ n a jb a r d z ie j  s p r a w ie d l iw ą ,  e t -  
m ic z n ą  g r a n ic ę  n ie m ie c k o - p o ls k ą ” , 
¡ k tó r a  n a  p ó łn o c y  p rz e b ie g a  n ie c o  
¡p o w y ż e j K ła jp e d y ,  p o z o s ta w ia  p o  
¡« t r o n ie  n ie m ie c k ie j  Z a le w  K u r o ń s k i ,  
«część F e d e r a c j i  R o s y js k ie j  o ra z  w o ­
je w ó d z tw a  o ls z ty ń s k ie ,  g d a ń s k ie , 
g w ię k s z ą  część b y d g o s k ie g o  (w r a z  z 
S ro ru n ie m ) , s z c z e c iń s k ie , p o z n a ń s k ie , 
łó d z k ie ,  z ie lo n o g ó rs k ie ,  w ro c ła w s k ie ,  
¿ p p o ls k ie  i  k a t o w ic k ie .

Samobójstwo
„suki z Buciienwaidu“

B O N N  P A P . IL S E  K O C H , ż o n a  k o -  
im e n d a n ta  o b o z u  k o n c e n tr a c y jn e g o  
■?n  B u c h e n w a łd z ie ,  z w a n a  p rz e z  w ię ź  
a i ió w  „ s u k ą  z B u c h e n w a ld u ” , p o w ie -  
c i ł a  s ię  w  n o c y  z p ią t k u  n a  s o b o tę  
?w w ię z ie n iu  w  A ic h a c h  (G ó rn a  B a ­
w a r ia ) ,  g d z ie  o d b y w a ła  d o ż y w o tn ią  
k a r ę  p o z b a w ie n ia  w o ln o ś c i.

I l s e  K o c h  zn a n a  b y ła  ze s z c z e g ó l­
n e g o  o k r u c ie ń s tw a  i  s a d y z m u  w o ­
b e c  w ię ź n ió w  p o l i t y c z n y c h .  P o s ia ­
d a ła  on a  „ k o le k c ję ”  a b a ż u r ó w  z r o ­
b io n y c h  ze s k ó r y  p o m o r d o w a n y c h  
W ię ź n ió w . 1

PO  p o w ita n iu  p rz y b y ły c h  na 
in a u g u ra c ję  gości p rzez re ­
d a k to ra  naczeLnego „K u r ie r a ” 
Zdz. C Z A P L IŃ S K IE G O , obszer 
ne p rz e m ó w ie n ie  w y g ło s ił A m ­
basador N . C ZE R N E W , k tó ry  
też n as tępn ie  d o k o n a ł o tw a r ­
c ia  trze ch  w y s ta w  fo to g ra f ic z ­
n ych  w  sa lon ie  w y s ta w o w y m  
Z a m ku .

B u łg a rs c y  goście b y l i  w  p ią ­
tek  p o d e jm o w a n i -obiadem przez 
cz ło nka  E g z e k u ty w y  K W  
P ZP R , p rzew odn iczącego P re ­
z y d iu m  W R N  M . Ł E M P IC K IE -  
GO . W  s p o tk a n iu  ty m  uczestn i 
c z y li s e k re ta rz  K W  P ZP R  H. 
H U B E R , w ice p rze w od n iczący  
Prez. W R N  P. W A R C H O Ł  i ‘ re  
d a k to r  nacze ln y  „K u r ie ra  Szcze 
c ińsk iego ” Ł Zdz. C Z A P L IŃ S K I.  

(D okończen ie  na  s tr .  2)

N A  Z D J Ę C IU :  A m b a s a d o r  L R B  
N .  C z e rn e  w  p rz e m a w ia  podcza s  
in a u g u r a c j i  D e k a d y  w  Z a m k u .

F o to :  S . C IE Ś L A K

/  /  | ~  _________ _ A

a ' Łgfli». Hegnaainy | Iw, %
Go naszych
Czytelników

O D D A J Ą C  D Z IŚ , n ie  
bez tre m y , w  Wasze ręc© 
ten  n u m e r „K u r ie ra ”  czu­
je m y  się zo bo w ią za n i do 
k i lk u  s łó w  w y ja ś n ie n ia . 
W iążą  się  one z pewny«« 
m i —  ja k  zapewne zdą-i 
ż y liś c ie  ju ż  zauw ażyć —  
zm ia n a m i w  u k ła d z ie  ko ­
lu m n  (s tro n ) gazety, a tale 
że je j  sza ty  g ra fic z n e j. Co 
p o d y k to w a ło  te  z m ia n y  i  
czem u m a ją  one służyć?

J A K  W IA D O M O  od pew ne* 
go czasu n ie  m a  ju ż  w ię kszych  
t ru d n o ś c i z n a b yc ie m  „ K u r ie -  
ro ”  —  gdyż s ta le  w zras ta  na-*' 
k ła d  gazety, os iąga jąc obecnie, 
śre d n io  70 tys . egzem pla rzy . 
N a k ła d  ten  w  d użym  s top n iu  
zaspokaja  p o trz e b y  szczeciń* 
skiego  r y n k u  czytelniczego^ 
N a to m ia s t sp ra w a  zw ię kszeJ 
n ia  o b j ę t o ś c i  gazety  p o - 
zosta je  n a d a l k w e s tią  p rzysz łoś  
ci. Z  d ru g ie j je d n a k  s tro n y  
codzienna p o rc ja  i n f o r m a * * 
c j  i  dosta rczanych  przez agent 
c je  sta le  się zw iększa , 
ta k  iż  nasze szczupłe ra m #  
m ogą w ch ło ną ć  ty lk o  je j  nie*i 
znaczną część. Do tego docho*  
d z i jeszcze bogaty s e rw is  
z d ję c io w y , a k tu a ln e  k o m e n -  
ta rze , b iu le ty n y  now ośc i na-  
u k i i  te c h n ik i,  w reszc ie  s ta le  
zw ię ksza jąca  się ilo ś ć  m a tę *  
r ia ló w  w ła sn ych . W  te j sy­
tu a c ji u z n a liś m y , iż  trze b#
„ ro z b ić ”  nasze n ieco  sz tyw ne  
dotychczasow e ra m y  i  w ygospo  
da row a ć znaczn ie  w ię c e j m ie j­
sca w ła śn ie  na  i n f o r m a -  
c j  ę, n a jo b fic ie j u  nas repre-4 
ze n tow aną  pod  postac ią  tz w , 
s e rw is u  depeszowego P A P , za-t 
w ie ra ją ceg o  na jśw ieższe  don ie ­
s ien ia  z k ra ju  i  zag ran icy . Wi 
ty m  ce lu  na  a k tu a ln e  depesze 
agencyjne  p rzeznaczam y od  
dziś  t r z y  p ie rw sze  k o lu m n y  
(s tro n y ) gazety. S tro n a  p ie rw ­
sza p rz y n o s ić  będzie w iadom oś  
c i na jśw ieższe  i  na jw ażn ie jsze , 
s tro n a  d ru g a  za re zerw ow a n a

(D okończen ie  na  s tr .  2)

P lo n  n ie s ie m y , p lo n

W  D N IU  1 W R Z E Ś N IA  1957 r .  
w  28 r o c z n ic ę  n a p a ś c i h i t l e ­
r o w s k ie j  n a  P o ls k ę  o d b y ła  się 
w  K a to w ic a c h  w ie lk a  m a n if e ­
s ta c ja  lu d n o ś c i Ś lą s k a  i  Z a ­
g łę b ia  D ą b ro w s k ie g o . W  czas ie  
m a n if e s ta c j i  o d s ło n ię ty  z o s ta ł 
p o m n ik  P o w s ta ń c ó w  Ś lą s k ic h  
— d a r  m ie s z k a ń c ó w  s to lic y .  

A k t  o d s ło n ię c ia  p o m n ik a  u ś w ie t 
n i lo  12 s a lw  a r t y le r y js k ic h .  
N a  u ro c z y s to ś ć  d o  K a to w ic  
p r z y b y ł  c z ło n e k  B iu r a  P o l i t y c z  
n e g o  K C  P Z P R , M a rs z a łe k  P o l­
s k i  — M A R IA N  S P Y C H A L S K I.

P o dcza s  w ie c u  h e l ik o p te r y  
z r z u c a ją  k w ia t y  n a  p o m n ik .

(C A F  —  U c h y m ia k )

Lekka poprawa
stanu zdrowia 

k m y  German
B O L O N IA , P A P . J a k  podała  

w  sobotę w ie czo re m  agencja  
A N S A , w  s tan ie  z d ro w ia  A N N Y  
G E R M A N  n a s tą p iła  le k k a  po­
p ra w a . C h o ra  o dzyska ła  p rz y ­
tom ność i  obecnie  je s t n adz ie ­
ja , że k ry z y s  m in ą ł. K o n s y liu m  
le k a rs k ie  p o in fo rm o w a ło  p rze ­
b y w a ją c ą  w  B o lo n ii m a tkę  i 
narzeczonego A . G e rm a n , że 
m ożna obecnie  p rzen ieść  chorą 
do k l in ik i  c h iru rg ic z n e j.

Suknia -  kukieł
N O W Y  J O R K . M ic h e l  D ia t i ,  k w la  

c ia rz  z B u f fa lo ,  f a b r y k u je  s u k n ie  
z k w ia tó w .  S z y c ie  t a k ie j  k r e a c j i  
t r w a  o k o ło  g o d z in y , a p rz e c h o w u je  
s ię  ją  w . . .  lo d ó w c e . K o s z t :  od  65 
d o la r ó w  w z w y ż . N o w a  m o d a  z n a j 
d u je  l ic z n e  z w o le n n ic z k i .  P e w ie n  
p a n  — o ś w ia d c z y ła  Jed n a  z  n ic h  — 
z a t rz y m a ł m n ie  d z iś  w ie c z o re m  
n a  u l ic y  i  z a p y ta ł,  c z y  m o ż e  n a r ­
w a ć  s o b ie  k w ia t k ó w  n a  b u k ie t . . .

Delegacja
szczecińskich rolników

wyjechała na Dożynki
W C Z O R A J W IE C Z O R E M  w y je c h a ła  do W a rsza w y  1200-oso^ 

bow a  de legac ja , k tó ra  będzie re p reze n to w a ć  na C e n tra ln y c h  
D o żynka ch  społeczeństw o Z ie m i S zczec ińsk ie j. P o je c h a li n a j­
le ps i z na jlep szych , w  poczuciu  dobrze  spe łn ionego obow iąz­
ku . D z ię k i ic h  t ru d o w i uzyskane  p lo n y  s ta w ia ją  nasze w o je ­
w ó d z tw o  na je d n y m  z p ie rw s z y c h  m ie js c  w  k ra ju .  D o d a jm y , 
re z u lta ty  re ko rdo w e  —  ta k im i w ie ś  szczecińska szczyci się pa  
ra z  p ie rw szy .

W  A K C J I  Ż N IW N E J  u d z ia ł 
b ra ło  735 k o m b a jn ó w  i  1610 
sn op ow ią za łe k . M im o  iż  do 
ż n iw  p rz y s tą p io n o  —  ze w zg lę ­
d ów  a tm o s fe ry c z n y c h  —  o t y ­
dz ień  p ó ź n ie j, zakończono je  w  
te rm in ie , a zadecydow a ła  o 
ty m  o fia rn a  pos taw a  za łóg P G R 
i ro ln ik ó w  in d y w id u a ln y c h  o- 
ra z  ty c h  k tó rz y  posp ie szy li ze 
społeczną pom ocą, a w ię c  m ło ­
dz ieży z O ch o tn ic z y c h  H u fc ó w  
P ra c y  i  w o js k a .

Ż N IW A  w  n a s z y m  w o je w ó d z tw ie  
z a k o ń c z o n o  d o  31 s ie rp n ia  b r .  u z y ­
s k u ją c  p lo n y  zb ó ż  o p o n a d  3 q  z h e k  
ta ra  w y ższe  n iż  w  r o k u  u b ie g ły m . 
J a k o  p ie rw s z e  m e ld u n k i  e z a k o ń ­
c z e n iu  a k c j i  ż n iw n e j  z ło ż y ły  in s p e k ­
t o r a t y  P G R : S ta rg a rd , M y ś lib ó r z ,  
C h o c iw e l i  C h o jn a . D o  1 w rz e ś n ia  
b r .  d o  P a ń s tw o w y c h  Z a k ła d ó w  Z b o ­
ż o w y c h  o d s ta w io n o  105 ty s .  to n  
z b ó ż  — o  20 ty s .  to n  w ię c e j n iż  w 
a n a lo g ic z n y m  o k re s ie  r o k u  u b ie g łe ­
go .

P O N A D  30 g o s p o d a rs tw  z a m e ld o ­
w a ło  o w y k o n a n iu  p la n ó w  r o c z n y c h , 
p ie rw s z y m  w ś ró d  n ic h  b y ł  In s p e k to ­
r a t  P G R  C h o c iw e l.

U D A J Ą C E J  S IĘ  n a  D o ż y n k i  C e n ­
t r a ln e  d e le g a c j i  s z c z e c iń s k ie j p rz e ­
w o d n ic z y  p re z e s  W o je w ó d z k ie g o  Z a ­
rz ą d u  K ó łe k  R o ln ic z y c h  J E R Z Y  
S T E F A N IS Z Y N . Są w ś ró d  d e le g a tó w  
-n . in .  d y r e k to r  K lu c z a  P G R  W ó jc i -  
io  — T a d e u s z  B R O D O W S K I, k ie r ó w  
l i k  z a k ła d u  Z u k ó w ,  je d n e g o  z n a j ­

le p s z y c h )  w \ k o m b in a c ie  P G R  K ło -  
d z in o  - ł  A le k s a n d e r  K A R A 2 N IE -

W IC Z .  z  te g o  sa m e g o  g o s p o d a rs tw a  
je d z ie  te ż  t r a k t o r z y s ta  A n to n i  G Ł U -  
S Z C Z A K . P G R  S m a r d y ń  re p re z e n ­
t u je  m .  in .  b ry g a d z is ta  p o ło w y  K o n ­
s ta n ty  H A L IC K I ,  a g o s p o d a rs tw o  
R z e p lin o  k o m b a jn is ta  T a d e u s z  R A D ­
W A N .

L ic z n ie  re p re z e n to w a n i są r ó w n ie ż  
in d y w id u a ln i  r o ln ic y ,  m . in .  S ta ­
n is ła w  B Ą K ,  p r z e w o d n ic z ą c y  K ó łk a  
R o ln ic z e g o  w  C h o m in ie , E w a  H E -  
L O S Z  p rz e w o d n ic z ą c a  K o ła  G o sp o ­
d y ń  W ie js k ic h  w  S ta r y m  C z a rn o w ie  
i  S te fa n  D O M A G A Ł A , r o ln i k  z a m ie ­
s z k a ły  w  P r z e c h lu  p o w .  N o w o g a rd .

(hs>

lija Erenburg
n ie  t j f la

M O S K W A  P A P . K o m ite t  
C e n tr a ln y  K P Z R , P r e z y d iu m  

R a d y  N a jw y ż s z e j  Z S R R  i  
R a d a  M in is t r ó w  Z S R R  z g łę ­
b o k im  ż a le m  k o m u n ik u ją ,  że 
w  d n iu  31 s ie r p n ia  p o  d łu g o ­
t r w a łe j  c h o r o b ie  z m a r ł  w  77 
r o k u  ż y c ia  I L J A  E R E N B U R G , 
d e p u to w a n y  d o  R a d y  N a jw y ż ­
sz e j Z S R R , w y b i t n y  ra d z ie c ­
k i  p is a rz  i  d z ia ła c z  s p o łe c z ­
n y ,  la u r e a t  M ię d z y n a r o d o w e j 
N a g ro d y  L e n in o w s k ie j  „ Z a  
U t r w a la n ie  P o k o ju  M ię d z y  
N a r  id a m i” , d w u k r o tn y  la u ­
r e a t  N a g ro d y  P a ń s tw o w e j 
Z S R R .
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W Pomellen — Kołbaskowie

Manifestacja przyjaźni 
w 28 rocznicą Września

U L E W N Y  D E S ZC Z  N IE  P R Z E S Z K O D Z IŁ  L IC Z N Y M  G R U ­
P O M  M IE S Z K A Ń C Ó W  S Z C Z E C IN A , P O W IA T U  S Z C Z E C IŃ ­
S K IE G O  I  P O W IA T U  P A S S E W A L K  (N R D ) W  P R Z Y B Y C IU  
N A  Z O R G A N IZ O W A N Y  Z  O K A Z J I  28 R O C Z N IC Y  W R Z E Ś ­
N IA  W IE C  P R Z Y J A Ź N I DO  P O M E L L E N , T U Z  Z A  G R A N I­
C Ą  W  K O Ł B A S K O W IE .

P rz e m ó w ił także  I  se k re ta rz  
K P  N P J  (SED) H e rm a n n  K r ic h  
m an . O dczy ta no  ró w n ie ż  p ro ­
je k t  re z o lu c ji,  k tó rą  ze bran i 
p rz y ję l i  je d n o m y ś ln ie .

Zwołanie 
sesji Sejmu
W A R S Z A W A , P A P . N a  p od ­

s ta w ie  a r t .  25 ust. 1 p k t  2 K o n  
s ty tu c j i  P o ls k ie j R zeczypospo­
l i t e j  L u d o w e j, R ada P ań s tw a  
p o s ta n o w iła  zw o ła ć  s iódm ą ses 
ję  S e jm u  IV  k a d e n c ji z d n ie m  
4 w rz e ś n ia  1967 r.

P re z y d iu m  S e jm u  u s ta liło , że 
p ie rw sze  w  se s ji je s ie nn e j po ­
s iedzenie  S e jm u  P o ls k ie j Rze­
c zyp o sp o lite j L u d o w e j odbędzie  
się 11 w rz e ś n ia  b r. Posiedzenie  
rozpoczn ie  się o godz. 9. P o rzą ­
d ek  d z ienny  pos iedzen ia  o b e j­
m u je  in fo rm a c ję  p rze w od n iczą ­
cego K o m ite tu  D ro b n e j W y ­
tw ó rc z o ś c i o a k tu a ln y m  s tan ie  
i  zam ie rze n ia ch  w  zakres ie  d a l 
szego ro z w o ju  u s łu g  d la  lu d ­
nośc i.

Z  BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

m /s  T o r u ń  z Z a c h o d n ie j A f r y ­
k i  — d r o b n ic a

m /s  W a r m ia  z  R o t te r d a m u  —  
d r o b n ic a

m /s  M o d lin  z  H a m b u r g a  —
d r o b n ic a

m /s  E lb lą g  z  L o n d y n u  —  d r o b ­
n ic a

s /s  H u ta  F lo r ia n  z  S a f i  —  f o ­
s fo r y t y

s /s  K o p a ln ia  W u je k  z C asa­
b la n k i  —  f o s fo r y t y

m /s  O ś w ię c im  z D a n i i  —  w

s /s  B ie ls k o  z D a n i i  w  b a la ś c ie .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s  W a rs z a w a  d o  A f r y k i  Z a ­
c h o d n ie j  —  d r o b n ic a

m /s  E n e r g e ty k  d o  W e n e c ji  v ia  
Ś w in o u jś c ie  —  w ę g ie l

s /s  O p o le  d o  D a n i i  —  w ę g ie l.

Spotkanie w Belwederze

WYSOKIE ODZNACZENIA
d la  najlepszych rolników

Przemówienie Władysława GomufKi
W A R S Z A W A , P A P . W  sobotę, w  p rze dd z ie ń  C e n tra ln y c R  

D ożynek —  ponad 90 p rz o d u ją c y c h  p ra c o w n ik ó w  naszego r o l ­
n ic tw a  z ca łego k ra ju  s p o tk a ło  się w  B e lw ede rze  —  zgodnie  
z w ie lo le tn ią  ju ż  tra d y c ją , z p i z e d s ta w ic ie la m i n a jw y ż s z y c h  
w ła d z  p a r ty jn y c h  i  p a ń s tw o w y c h .

R A D A  P A Ń S T W A , w yso ko  m i b y l i  także  p rz e d s ta w ic ie le  
o cen ia jąc  p racę  m ilio n ó w  p o i-  w o je w ó d z tw a  szczecińskiego^ 
s k ic h  ro ln ik ó w  i  w y n ik i  te j Jan  M U S IA Ł  —  b ry g a d z is ta  zN A  Z A K O Ń C Z E N IE  S P O T K A N IA

G O Ś C I Z  P O L S K I w i t a ł  w ie l p ra cy , p rzyzn a ła  n a jle p s z y m  P G R  P rze ko ln o , P io tr ' P U D E Ł -
spośród n ic h  w y s o k ie  odznaczę K O  —  d y re k to r  P G R  N iem ień-J 

sko i  A le k s a n d e r W IL K O S Z  —- 
d y re k to r  P G R M eehow o. O trz y

k i  n a p is :  „E s  lebe  d ie  d e u tsche - „ M y., z G s  p ^ u j e ,  „ P a t fC o m b o ' 
p o ln ische  F re u n d s c h a ft” , a  N ie m  — P a s s e w a lk , b a le tu  d z ie c ię c e g o  z 
CÓW h a s ło :  „W ita m y  gorąco  n o - P a s s e w a lk , p io n ie r s k ie j  o r k ie s t r yP a sse-w a lk ,

. . .  . . .  . . z  P e n k u n  (w y k o n a ła  n i .  in .  M a z u r
w y  u k ła d  o p rz y ja ź n i,  w s p ó ł-  ka D ą b ro w s k ie g o )  o ra z  7 p iose-n- 
p ra c y  i  w z a je m n e j pom ocy p o - k a r z y  z  n ie m ie c k ie g o  ze s p o łu  , ,M ło -  
m ięd zy  P o lską  i  N R D ” . N a  de ta le«Ły” . ( w i t )
t ry b u n ie  z a ję l i m ie jsca  p rz e d ­
s ta w ic ie le  w ła d z  i  społeczeń­
s tw a  p o w ia tó w  Szczecin  i  Pas­
s e w a lk . O be cn i b y l i  m . in .: I  se 
k re ta rz  K P  Szczecin P o w ia t 
Z y g m u n t P y tk o w s k i,  I  se k re ­
ta rz  K P  N ie m ie c k ie j S o c ja li­
s tyczne j P a r t i i  Jednośc i w  P as- 
se w a lku  —  H e rm a n n  K r ic h m a n , 
p rze w od n iczący  P rez. P R N  —
H e n ry k  S te fa n ik , w ic e p rz e w o d ­
n iczący  P rez . M R N  w  Szcze­
c in ie  —  Z y g m u n t K u b ia k .  W iec  
z a g a ił p rze w od n iczący  F ro n tu  
Jedności N a ro d u  w  P assew a lk  
—  G u n te r  D in h a u b , k tó r y  od­
d a ł nas tę pn ie  g łos Z y g m u n to w i 
P y tk o w s k ie m u .

N IE W IE L E ,  b o  z a le d w ie  28 
l a t  —  p o w ie d z ia ł m .  in .  Z . P y t k o w ­
s k i  — d z ie l i  n a s  o d  ta m t y c h  d n i ,  o d  
p a m ię tn e g o  w rz e ś n ia . W a r to  je d ­
n a k  s p o jrz e ć  n a  P o ls k ę  L u d o w ą  r o  
k u  1987, b y  s p ra w d z ić  c z y  i  j a ­
k ie  w y c ią g n ę liś m y  p r a k ty c z n e  w n io  
s k i i  n a u k i  z  w y d a rz e ń  w rz e ś n io ­
w y c h .  D z is ie js z a  P o ls k a  L u d o w a ,  
to  je d n o  z  w a ż n y c h  o g n iw  o b o z u  
s o c ja l is ty c z n e g o . K r a j  n a sz  je s t  
o b e c n ie  p a ń s tw e m  o  w y s o k o  r o z w i ­
n ię te j  g o s p o d a rc e , te c h n ic e  i  k u l ­
tu rz e ,  o b o g a ty m  ż y c iu  s p o łe c z ­
n y m .  O d g r y w a m y  c o ra z  w ię k s z ą  r o  
lę  n a  a re n ie  m ię d z y n a r o d o w e j,  p rz e  
s ta liś m y  b y ć  k r a je m  b e z b ro n n y m .

N a  n a s z e j z a c h o d n ie j g r a n ic y  n ie  
s ą s ia d u je m y  ja k  d a w n ie j  z w r o ­
g im  n a m  p a ń s tw e m , le c z  b r a tn im  
p a ń s tw e m  — N ie m ie c k ą  R e p u b li­
k ą  D e m o k r a ty c z n ą ,  k tó r a  ja k  m y  
r e a l iz u je  p r o g r a m  b u d o w n ic tw a  
s o c ja l is ty c z n e g o .

n ia  pań s tw ow e .

W śród  odznaczonych  w y s o k i -
rn i odznaczen iam i p a ń s tw o w y -

N a  z d ję c iu :  f r a g m e n t  w ie c u .

W  S W Y M  p rz e m ó w ie n iu  I  se 
k re ta rz  K P  P Z P R  z ło ż y ł r ó w ­
n ież h o łd  żo łn ie rz o m  p o ls k im , 
a rm ii sp rz y m ie rz o n y c h , p a r ty ­
zan tom , n ie m ie c k im  a n ty fa s z y - 
stom  i  o fia ro m  te r ro ru  h i t le ­
ro w sk ie g o , k tó rz y  o d d a li życ ie  
w  w a lc e  o w o ln ość  i  lepszą 
przysz łość.

Kulisy operacji „X” ( 1)

Kto ż a l i ł  galow ego?
S K O Ń C Z Y Ł Y  S IĘ  U R L O P Y  W IĘ C  Z N Ó W  M O G Ł E M  skon­

ta k to w a ć  s ię  z k a p ita n e m  i  k o n tyn uo w a ć  nasze k ry m in a ln e  
opow ieśc i. S p o tk a liś m y  się ja k  zawsze w  p e łn y m  ks iążek, sta­
ry c h  sz tychów  i  n a jd z iw a czn ie jszych  p a m ią te k  gab inec ie  k a p i­
ta n a  p rzy  k ie lis z k u  k o n ia k u  i  cza rn e j k a w ie . R o zm a w ia liśm y
0 u rlo pa ch , w y ją tk o w o  s łonecznym  w  ty m  ro k u  lecie , o w y ją t ­
ko w o  ka p ry ś n y c h  ryb a ch  i  d u że j lic z b ie  w y p a d k ó w  d rogow ych . 
K rę c iłe m  się n iesp o ko jn ie  w  fo te lu , w ię c  on, ja k  zawsze spo­
strzegaw czy  i  d om yś lny  z a p y ta ł:

—  Przyszedłeś zn ów  po k ry m in a ł?  C z ło w ie k u  czy ty  n igd y  
n ie  rozm aw iasz  o  życ iu?

—  R ozm aw iam  oczyw iśc ie , a le  re d a k c ja  czeka na  s ie rp n io w e  
opow ieśc i kap itana ... W y m ie n iłe m  jego  n azw isko  w ię c  p rz y ­
p o m n ia ł m i, że m am  n a d a l nazyw ać go ty lk o  ka p ita ne m .

W e stchn ą ł i  w o ln o  sięgną ł po pap ierosa. B y ł to  d o b ry  znak, 
a le  on ja k b y  w y s ta w ia ją c  m n ie  na  jeszcze je d n ą  p róbę  c ie rp l i­
w o śc i zaczął m ó w ić  o w a k a c y jn y c h  g rzyb ob ra n iach .

—  K ie d y  zb ie ra łe m  g rz y b y  w  m a zu rsk ich  lasach  p rz y p o m n ia ­
ła  m i się h is to r ia  ś m ie rc i % ajowego S p y rk i.

W y ją łe m  d ług o p is  i  c ic h u tk o , aby n ie  zaszeleścić pap ie re m  
w y g ła d z iłe m  k a r tk i notesu.

—  G a jo w y  S py rka  p ra cow a ł w  n a d le ś n ic tw ie .R . od dw un a stu  
la t .  W  służb ie  le śne j od przeszło  trz y d z ie s tu . B y ł to  cz ło w ie k  
s tw o rz o n y  „d o  la su ” , fa n a ty k  puszcz i  k n ie i,  m iło ś n ik  d rze w
1 zw ie rzą t. L ud z ie , z k tó ry m i ro z m a w ia łe m  w  n a d le śn ic tw ie  
m ó w il i,  że tacy  ja k  on ca ły  nasz k r a j  m o g lib y  zam ie n ić  w  je ­
den w ie lk i las. Ja k  n ie tru d n o  się d o m y ś lić  g a jo w y  S p y rk a  b y ł 
w z o ro w y m  p ra c o w n ik ie m  i g orącym  obrońcą  pow ierzonego 
o dc in ka . A  b y ło  czego i  p rzed  czym  b ro n ić . Lasy sosnowe na 
ty m  te re n ie  bardzo  p rze trzeb io ne  w  czasie o s ta tn ie j w o jn y , 
u zup e łn ian e  w  ty m  czasie m ło d jm i s zkó łka m i, p ie lęgnow ane  
ja k  n igdz ie . H e k ta r  p o rośn ię ty  b u k a m i za m ien iono  na  c h ro ­
n io n y  re z e rw a t leśny. Z w ie rzo s tan , zw ię ksza jący  s ię  w ra z  z w ie l 
kośc ią  i  ilo ś c ią  d rze w , otaczano n ie m a l m a tczyną  opieką.

(C .D .N .) K R Z Y S Z T O F  R E M

A. Walaszek przyjął
Ambasadora Lii I. Gzernewa

(D okończen ie  ze s tr .  1)

(D okończen ie  ze s tr. 1) P O N IE D Z IA Ł K O W Y  zaś
p ro g ra m  D ekady K u l tu r y

W  p ią te k  w ie czo re m  A m b asa  B u łg a rs k ie j p rz e w id u je : m ię - 
d o r N . C ZE R N E W  i  to w a rz y -  dzy in n y m i sp o tka n ie  w  
szące m u  osoby z A m b asa dy  P o ls k ie j Żeg ludze  M o rs k ie j,  po 
L R B  s p o tk a li s ię  w  K lu b ie  p o łu d n iu  zaś o  godz. 16 w  K lu  
M ię d zyn a ro d o w e j K s ią ż k i  ̂ i  b ie  S pó łd z ie lców  odbędzie  się 
P rasy  na „W ie czo rze  p y ta ń  i  k o le jn e  s p o tka n ie  z p rz e d s ta w i 
o dpow iedz i o B u łg a r i i”  z m iesz c ie la m i A m b asa dy  L R B , pod- 
ka ńca m i Szczecina. ezas k tó reg o  m . in . w ręczone

W czo ra j w  godz inach  ra n -  zostaną n ag ro dy  la u re a to m  
n ych  A m b asa do r N . C Z E R N E W  „k u r ie ro w e g o ”  k o n k u rs u  pn. 
i g ru pa  p rz y b y ły c h  z n im  p ra -  „C o  w iesz  o k ra ju  B u łg a ró w ? ” , 
c o w n ik ó w  A m b asa dy  p rz y ję ta  Z apraszam y na  tę  im prezę  
zosta ła  p rzez  I  se k re ta rza  K W  w s z y s tk ic h  n aszych  C z y te ln i-  
P Z P R  A . W A L A S Z K A . W  sp o t kó w . 
k a n iu  u czes tn iczy ł s e k re ta rz  
K W  P Z P R  H . H U B E R .

B U Ł G A R S C Y  G O Ś C IE  z ło ż y l i  n a ­
s tę p n ie  w iz y tę  z a s tę p c y  p r z e w o d n i 
c zą ce g o  P r e z y d iu m  M R N  E . K U B I A  
K O W I,  p o dcza s  k t ó r e j  w  g a b in e c ie  
z m a p ą  p la s ty c z n ą  z a p o z n a li s ię  z 
o d b u d o w ą , r o z w o je m  i  p la n a m i 
n a  p rz y s z ło ś ć  s to l ic y  P o m o rz a  
S z c z e c iń s k ie g o . P r a k t y c z n y m  zaś 
u z u p e łn ie n ie m  in f o r m a c j i  p r z y  m a  
p ie  p la s ty c z n e j b y ła  n a s tę p n ie  p rz e  
ja ż d ż k a  m o to ró w k ą  p o  p o r c ie  i  
z w ie d z a n ie  m ia s ta .

W  g o d z in a c h  p o łu d n io w y c h  g o ­
ś c ie  b u łg a rs c y  b a w i l i  n a  s ta tk u  
P Ż M  m /s  „ E n e r g e ty k ” , g d z ie  b y l i  
p o d e jm o w a n i o b ia d e m  p rz e z  k ie ­
r o w n ic tw o  s z c z e c iń s k ie g o  a r m a to r a .
W  o b ie d z ie  u c z e s tn ic z y l i  ze s t r o n y  
P Ż M  d y r .  d y r . :  M . A N D R U C Z Y K  i 
J .  G Ą S IO R O W S K I. O b e c n y  b y ł  ta k  
że r e d a k to r  n a c z e ln y  „ K u r ie r a ”  —
Z d Z . C Z A P L IŃ S K I.

W c z o ra j p o  p o łu d n iu  w  s a l i  K lu  
b u  Z w ią z k ó w  i  S to w a rz y s z e ń  T w ó r  
c z y c h  „13  M u z ”  A m b a s a d o r  N .
C Z E R N E W  w ra z  z  to w a rz y s z ą c y ­
m i m u  o s o b a m i, s p o tk a ł,  s ię  n a  lcon 
fe r e n c j i  p ra s o w e j ze s z c z e c iń s k im i 
d z ie n n ik a r z a m i p ra s y , r a d ia  i  te ­
le w iz j i .  G o śc i p o w ita ł  s e rd e c z n ie  
p r z e w o d n ic z ą c y  s p o tk a n ia  p re ze s  
s z c z e c iń s k ie g o  o d d z ia łu  S D P , re d .
L .  S K IN D E R .

W ieczo rem  A m b asa do r N .
C ze rn ew  i  tow arzyszące  m u  o - 
soby u cze s tn iczy li w  u ro czys to ­
ściach, zw ią za nych  z D n ie m  E - 
n e rg e ty k a  w  Szczecinie.

Dziś  A m b asa do r C ze rn ew  
zw ie d z j dw a P G R -y  w  pow . 
ch o je ń sk im , n a to m ia s t radca  
am basady L R B  M . A n d r je w  
sp o tka  się o godz. 17.00 w  sa­
l i  K lu b u  M ię d z y n a ro d o w e j 
K s ią ż k i i  P rasy  w  Ś w in o u jś c iu  
z m ieszka ńca m i tego m ia s ta  na 
„W ie czo rze  p y ta ń  i  o d p o w ie ­
d z i o B u łg a r ii” s

m a li o n i K rz y ż e  K a w a le rs k ie  
O id e ru  O drod ze n ia  P o lsk i.

W  u ro czys to śc i w z ię li m . iru  
u d z ia ł W ła d y s ła w  G O M U Ł K A *  
E d w a rd  O C H A B  i  Jó ze f CY-< 
P A N K IE W IC Z .

D o zg ro m ad zo nych  p rze m óc 
w i ł  p rze w o d n iczą cy  R ady P ańn 
s tw a  E d w a rd  O C H A B .

W  czasie s p o tka n ia , k tó re  im  
p ły n ę ło  w  serdecznej a tm o s fe r 
rze, za b ra ł ró w n ie ż  g łos  W ian  
d y s ła w  G O M U Ł K A .

I  s e k re ta rz  K C  P Z P R  z ło ż y ł 
odznaczonym  serdeczne g ra te n  
la c je , a za ic h  p o ś re d n ic tw e m  
w y ra z i ł  u zna n ie  w s z y s tk im  p ra  
c e w n ik o m  naszego ro ln ic tw a *  
k tó rz y  d użym  w s p ó ln y m  w ysił-4  
k ie m  p o m y ś ln ie  z e b ra li tego-j 
roczne  p lon y .

S ta ło  się ju ż  t ra d y c ją  —  m ós 
w i ł  W ła d y s ła w  G o m u łk a  —  żei 
w  p rze dd z ie ń  C e n tra ln y c h  D o-ś 
żyn ek  n a jb a rd z ie j zas łużen i p ra ; 
c c w n ic y  ro ln ic tw a  s p o ty k a ją  
s ię  z p rz e d s ta w ic ie la m i w ła d a  
p o lity c z n y c h  i  p a ń s tw o w y c h * 
Jest to  w y ra z e m  znaczenia, ja ­
k ie  p a r t ia  i  rzą d  p rzyw ią zO ją 1 
do zadań i  znaczenia  ro ln ic tw a  
w  nasze j gospodarce narodom 
w e j.

O becny ro k  —  k o n ty n u o w a ł 
m ów ca  —  m ożem y za liczyć  do  
p o m yś ln ych . N ie  m a m y co 
p ra w d a  re k o rd o w y c h  p lon ó w * 
ale u ro dza je  b y ły  n iez łe .

W  k o le jn e j części swego p rzS  
m ó w ie n ia  W ła d y s ła w  G o m u łk a  
p o ru s z y ł n ie k tó re  p ro b le m y  na  
szej g osp od a rk i ro ln e j,  p o d k re ­
ś la ją c  zw łaszcza kon ieczność’ 
l ik w id a c j i  im p o r tu  zbóż. W iąże  
się to  z p o trze b ą  zw ię ksze n ia  
ic h  p lo n ó w , a ta kże  obszaru  
u p ra w y .

Do naszych 
Czytelników

D o k o n u ją c  p ow yższych  z m ia ü
je s t na  d on ie s ie n ia  z  k ra ju ,  n ie  m o g liś m y  o czyw iśc ie  n ie  
s tro na  trze c ia  u z u p e łn i se rw is  lic z y ć  się z p rz y z w y c z a je n ia m i 
zagran iczny . Z m ia n y  do tyczą  C z y te ln ik ó w . W iększość z  t y  c l i  
także k o lu m n  w e w n ę trz n y c h  p rz yzw ycza je ń  zosta ła  uszano-i 
( IV  i  V )  —  od dziś codz ienn ie  w a na  —  k a żd y  zn a jd z ie  w ię c
będzie to  w ie lk i m agazyn  r o z ­
m a i t o ś c i  z  n a jp rz e ró ż n ie j-

n a d a l w  „ K u r ie rz e ”  fe l ie to n y  
„ N e p tu n a ” , „B o c ia n ie  gn iazdo

szych d z ied z in  życ ia , n iosący  „N asze  3 grosze” , „K ro n ik ę  w y  
obok ko re s p o n d e n c ji za g ran icz  p a d k ó w ”  i  w ie le  in n y c h  n a *  
n e j, fe l ie to n , obok  sensacji na szych s ta ły c h  p o z y c ji. M a m y  
u k o w e j m a te r ia ł p u b lic y s ty c z -  w ię c  n ad z ie ję , iż  p ro po no w a ne
n y , obok re c e n z ji f i lm o w e j czy  
te a tra ln e j —  m ik ro w y w ia d ,  re  
p o rta ż  i  h u m o r.

S y m p a ty c y  s p o r t u  
n ie m  zapewne p o w ita ją  
ją ”  ko lu m n ę  na o s ta tn ie j s tro ­
n ie  gazety. N a jc ie kaw sze  . in -

p rzez nas now e  fo rm y  zostaw 
ną p rz y ję te  p rzez C z y te ln ik ó w  
z za dow o len iem , z m ie rz a ją  bo-* 

uzna w ie m  do jeszcze w iększego, 
,swo- p rz y b liż e n ia  gaze ty  do o d b io ry  

cy.
K O Ń C Z Ą C  te  k i lk a  s łó w  w y

fo rm a c je  i  ko m e n ta rze  będzie ja ś n ie n ia  czekam y, ja k  z w y k le  
m ożna te raz  czy tać  bez k o -  w  ta k ic h  w y p a d k a c h  na W asze  
niecznośc i k ło p o tliw e g o  —  ta k  
ja k  to  do tą d  b y w a ło  —  lo e r -  
to w a n ia  stron...

S p ra w y  n a jb a rd z ie j nas o b - czytane , 
chodzące  —  s p ra w y  m i  a s ta  gestie  
z n a jd ą  o db ic ie  na  k o lu m n ie

g łosy  —  l is ty  z  u w a g a m i, z  
ż y c z liw ą  k r y ty k ą  i  ra d a m i. Z o  
staną  p rzez  nas u w ażn ie  p rze -  

z a w a rte  w  n ic h  su*, 
ja k  to  ju ż  n ie ra z  

b y w a ło  —  n a  p e w n o  pom ogą  
V I,  k tó rą  u z u p e łn ia ć  będzie , nam  w  le pszym  redagow an iu , 
łącząca się z n ią  w  sposób na  „K u r ie ra ” ,
tu ra ln y ,  k o lu m n a  V IL , R E D A K C J A
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SZWECJA 
w  d n iu  ..K 59

S Z T O K H O L M  P AP . K o res­
p o n d e n t P A P , red . W. N o w ic k i 
donos i:

W  sobotę ra n o  ru c h  ko ło w y  
n a  u lic a c h  S z to k h o lm u  i  k i lk u  
n a jw ię k s z y c h  m ia s t S z w e c ji za­
m a r ł n ie m a l c a łk o w ic ie . W  sto­
l ic y  zakaz k u rs o w a n ia  po godz. 
10 ra n o  o b ją ł p on ad  250 tys ię cy  
p ry w a tn y c h  sam ochodów . K u r -

„Śmierć
zniosła
jajko”

G IN Ą  L O L L O B R IG ID A
(na z d ję c iu ) k rę c i obecnie  
f i lm  „ Ś m ie rć  zn ios ła  j a j ­
ko ”  w  re ż y s e rii G iu lio  
Q uesti.

(C A F  —  A P )

su ją  ty lk o  autobusy i n ie liczn e  
ta k s ó w k i o raz sam ochody p o li­
cy jn e , k a re tk i p ogo tow ia , w o j­
skow e itp . D o p ie ro  w  n iedz ie lę  
po godz. 15 w o ln o  będzie oso­
bom  p ry w a tn y m  zasiąść p rzy  
k ie ro w n ic y , a le  szybkość w  
m ieśc ie  będzie przez p ie rw sze  
t rz y  d n i o gran iczo na  do 40 k i ­
lo m e tró w  na godzinę (zam ias t 
d otychczasow ych  50) a na szo­
sach do 60 km  na godz. W  so­
botę po ra z  o s ta tn i s to łeczne 
tra m w a je  z je c h a ły  do  re m iz . 
P ó jdą  w s zys tk ie  na złom . Za­
s tąp ią  je  autobusy, k tó re  w  ilo ś ­
c i 400 za d e b iu tu ją  na u lica ch  
S z to kh o lm u  w  n ied z ie lę  rano.

Po p ra w e j s tro n ie  u lic  i szos 
s to ją  z n a k i d rogow e  zas łon ię ­
te  c z a rn y m i p o k ro w c a m i. Po­
k ro w c e  zostaną zd ję te  po godz.
5 ra n o  w  n iedz ie lę , t j .  z  c h w i­
lą  gdy w y b ije  godzina  „ H ”  (od 
hoeger — p ra w y ), oznaczająca 
zm ianę  ru c h u  le w o s tron n eg o  na 
p ra w o s tro n n y .

Z m ia n a  k ie ru n k u  ru c h u  w  
w yso ko  ro z w in ię ty m  gospodar­
czo k ra ju ,  w  epoce d a le ko  po­
su n ię te j m o to ry z a c ji (po d ro ­
gach S zw e c ji k u rs u je  o k o ło  2,5 
m i l :ona  po ja zd ów  m echan icz­
nych), je s t w y d a rz e n ie m  o b a r­
dzo d o n io s ły m  znaczeniu  d la  
pańs tw a, d la  lu dn o śc i k ra ju  i  ; 
d la  zag ran iczn ych  tu ry s tó w .

Krwawy spór
o kobietę

L O N D Y N  (P A P ) .  J a k  d o n o s i k o ­
re s p o n d e n t R e u te r a  z  M a n il i  ( F i ­
l i p i n y )  w  je d n y m  z w ię z ie ń  w y ­
b u c h ła  k r w a w a  b ó jk a  n a  t le  w iz y  
t y  ż o n y  je d n e g o  z  w ię ź n ió w .  W  
w y n ik u  b ó jk i  c z te re c h  w ię ź n ió w  
p o n io s ło  ś m ie rć  a  12 z o s ta ło  r a n ­
n y c h .

J a k  w y ja ś n ia  k o m u n ik a t  p o l i c j i  
je d e n  z g a n g ó w  p r z e s tę p c z y c h  n o ­
szą cy  k r y p to n im  „ S ig u e - S ig u e ”  za 
p ro te s to w a ł  p r z e c iw k o  w iz y c ie  ż o ­
n y  c z ło n k a  in n e g o  g a n g u  p rz e s tę p ­
cze g o , w y s tę p u ją c e g o  p o d  p s e u d o ­
n im e m  „ B n h a la n a ” . „ S ig u e - S ig u o -  
w ie ”  u z b r o je n i  w  n o że , ło m y  i  p a ł ­
k i  z a a ta k o w a li  p o d c z a s  s p a c e ru  
c z ło n k ó w  b a n d y  „ B a h a la n a ” . S ta r ­
c ie  t r w a ło  15 m in .  i m ia ło  b a rd z o  
k r w a w y  p rz e b ie g . S t ra ż  w ię z ie n n a  
w  z a k ła d z ie  p e n i te n c ja r n y m  w  
M u n t in lu p a  p r ó b o w a ła  ro z d z ie l ić  
w a lc z ą c y c h  g a n g s te ró w . U d a ło  s ię  
to  j e j  d o p ie ro  p o  z a g ro ż e n iu  u ż y ­
c ie m  b r o n i  p a ln e j .

Algierski koniak
dla ZSRR

Z W IĄ Z E K  R A D Z IE C K I p o d ­
p is a ł n ie d a w n o  z K asą  R o z w o ju  
A lg ie r i i  u k ła d  w  s p ra w ie  d o ­
s ta w  ra d z ie c k ie g o  s p rz ę tu  tech  
n icznego d la  b u d o w y  d e s ty la r-  
n i k o n ia k u  a lg ie rs k ie g o . K o ­
n ia k  te n  będzie  e k s p o rto w a n y  
do ZS R R . (m )

D Z lS  o godz. 5.00 w p ro ­
w a dzo n y  zostan ie  w  Szwe­
c j i  ru c h  p ra w o s tro n n y . 
Z d ję c ie  p rz e d s ta w ia  m a ­
n e w r , ja k i  będą m ń s ia ly  
w y k o n a ć  sam ochody z n a j­
d u ją ce  się w ów czas na d ro  
gach m ię d z y  godz. 4.50 i 
5.00. (C A F  -  P h o to fa x )

C u d o w n e
d z i e c k o

D E L H I  P A P . T r z y le t n i  c h ło p ie c  
k o r e a ń s k i,  k t ó r y ,  j a k  d o n o s i l iś m y  
p rz e d  k i lk o m a  m ie s ią c a m i,  r o z w ią  
ż u je  z ła tw o ś c ią  t r u d n e  p r o b le m y  
m a te m a ty c z n e ,  n a d a l a b s o r b u je  u -  
w a g ę  p ra s y .

M a ły  g e n iu s z  n a z y w a  s ię  K im  
U n g  J o n g  i  je s t  s y n e m  p a ń s tw a  
K im  S u  S u n , p r o fe s o ró w  n a  w y ż ­
s z y c h  u c z e ln ia c h  S e u lu . O d  c z e rw  
ca  b r .  m a ły  m a te m a ty k  uczęszcza 
t r z y  r a z y  w  t y g o d n iu  n a  w y k ła ­
d y  w  s e u ls k im  u n iw e r s y te c ie  H a -  
n ia n g . O d  c z e rw c a  u b ie g łe g o  r o k u  
d o  m a rc a  b r .  p r z e r o b i ł  o n  k u r s  k ia  
s y  d z ie w ią te j  w  g im n a z ju m  p r z y -  
u n iw e r s y te c k im .  P r z e d te m  U n g  
J o n g  n ie  c h o d z i ł  d o  ż a d n e j ssakoły.

C h ło p ie c , k t ó r y  m a  o b e c n ie  d o ­
k ła d n ie  3 la ta  i  3 m ie s ią c e  o ra z  
90 c m  w z ro s tu ,  p o t r a f i  r o z w ią z y ­
w a ć  z a d a n ia  z z a k re s u  ra c h u n k u  
r ó ż n ic z k o w e g o  i  c a łk o w ite g o  n a  
p o z io m ie  p ie rw s z e g o  r o k u  s tu d ió w  
u n iw e r s y te c k ic h .  P o n a d to  U n g  
J o n g  b a rd z o  d o b rz e  r y s u je ,  p isze  
w ie rs z e  a lfa b e te m  k o r e a ń s k im  i  
h ie r o g l i fa m i c h iń s k im i ,  zn a  p rz e ­
s z ło  2 000 s łó w  a n g ie ls k ic h  i  n ie ­
m ie c k ic h ,  a o s ta tn io  za c z ą ł s ię  u -  
c zy ć  ja p o ń s k ie g o .

Z dnia na dzień

Thieu, Kf i Johnson
W  J E D N Y M  Z  D Z IE N N IK Ó W  A M E R Y K A Ń S K IC H  u k a ­

za ła  się k a ry k a tu ra ,  p rz e d s ta w ia ją c a  p re z y d e n ta  Johnsona, 
u w ażn ie  s tu d iu ją c e g o  don ie s ie n ia  o p rze b ie g u  k a m p a n ii w y ­
bo rcze j w  P o łu d n io w y m  W ie tn a m ie  i  m e d y tu ją ć e g o  nad  
m o ż liw o ś c ią  zastosow an ia  ta m te js z y c h  dośw iadczeń  w  ocze­
k u ją c y c h  go w  p rz y s z ły m  ro k u  zm a g an ia ch  o nas tępną  k a ­
d en c ję  w  B ia ły m  D om u. S to s u n k i p o lity c z n e  w  S tanach  
Z je d no czon ych  są w p ra w d z ie  c ią g le  jeszcze o dm ien n e  a n i­
ż e li w  S a jgo n ie , n ie m n ie j je d n a k  p re zyd e n t U S A  b y łb y  
z p ew nośc ią  s p o k o jn ie js z y  o w ła sn ą  p rzysz łość, g d y b y  m ó g ł 
w y b o ry  „ z o rg an izo w ać”  ta k , ja k  to  c z y n i je g o  podop ieczny, 
gen. K y .  W y s ta rc z y  zresz tą  p ow o ła ć  s ię  na  ko respondenc ję  
f ra n c u s k ie j a g e n c ji p ra s o w e j A F P , ro z w a ż a ją c e j za ga dn ie ­
n ie  n ie  do p om yś len ia  jeszcze p rze d  k ilk o m a  m ie s ią c a m i: 
„c z y  p re z y d e n t zg łos i sw ą k a n d y d a tu rę  w  w y b o ra c h  1968 
ro k u , a  w  k a ż d y m  ra z ie  czy u zyska  liczbę  g łosó w  p o trz e b ­
n ych  do  p rze d łu że n ia  je go  m a n d a tu ? ”  P rz y p o m in a ją c , że 
o s ta tn ia  a n k ie ta , p rze p ro w a d zon a  p rzez  in s ty tu ty  badan ia  
o p in i i  p u b lic z n e j w y k a z a ła  spadek odse tka  A m e ry k a n ó w  
a p ro b u ją c y c h  w ie tn a m s k ą  p o li ty k ę  Johnsona  z 47 do za led ­
w ie  33 p ro c ., ko re spo nd e n t k o n k lu d u je , iż  „p o  ra z  p ie rw s z y  
s ta je  s ię  o czyw is te , że k o n ty n u o w a n ie  k o n f l ik tu  zagraża  
szansom ponow nego w y b o ru  p re z y d e n ta ...”

W D A W A N IE  S IĘ  W  P R O G N O Z Y  D O T Y C Z Ą C E  G Ł O S O W A N IA  
m a ją c e g o  o d b y ć  s ię  d o p ie ro  za c z te rn a ś c ie  m ie s ię c y  je s t ,  r z e c z  ja s ­
na , p rze ftw czcm a e . W c ią g u  ta k  d łu g ie g o  o k r e s u  w ie le  je s z c z e  m o ż e  
s ię  z m ie n ić ,  a a r ó w * »  w  s y ta a c j i  m ię d z y n a r o d o w e j  j a k  i  i  w  n a s t r o ­

ja c h  a m e ry k a ń s k ic h  w y b o rc ó w .  J e d n o  w  k a ż d y m  r a z ie  n ie  u le g a  
w ą tp l iw o ś c i :  w y z n a c z o n a  na  n ie d z ie lę ,  3 w rz e ś n ia , k o m e d ia  w y ­
b o rc z a  w  P o łu d n io w y m  W ie tn a m ie  w p ły n ą ć  m o ż e  n a  s y tu a c ję  p o l i ­
t y c z n ą  n ie  t y le  w  S a jg o n ie , co  w  W a s z y n g to n ie . N i k t  b o w ie m  n ie  
ż y w i  n a jm n ie js z y c h  z łu d z e ń  je ś l i  id z ie  o f o r m a ln e  w y n ik i  w y b o r ó w ”  
— d z ie s ią tk a  „ c y w i ln y c h ”  k a n d y d a tó w  n a  s ta n o w is k o  p r e z y d e n ta  
i  w ic e p re z y d e n ta  n ie  m a  n a jm n ie js z y c h  szan s , b y  p o k o n a ć  d z ie r ­
ż ą c y  z a m e r y k a ń s k ie j  ła s k i  p o z o r y  w ła d z y  w  S a jg o n ie  ta n d e m  
T h ie u  — K y .  N ie d z ie ln e  „ g ło s o w a n ie ” , p rz e p ro w a d z o n e  w  w a r u n ­
k a c h  b e z w z g lę d n e g o  te r r o r u ,  u s a n k c jo n u je  je d y n ie  s ta n  fa k t y c z n y  — 
w  r a z ie  p o t r z e b y  p r z y  p o m o c y  „ c u d u  n a d  u r n ą ” . J e d y n e  p y ta n ie  — 
to  c z y  i  w  ja k i e j  m ie rz e  s p o łe c z e ń s tw o  a m e ry k a ń s k ie  ( ta k ,  w ła ś n ie  
a m e ry k a ń s k ie ,  a  n ie  p o z b a w io n y  z łu d z e ń  n a ró d  w ie tn a m s k i)  p o z w o l i  
s ię  o s z u k a ć  p r z y  p o m o c y  te j  s z y te j g r u b y m i  n ić m i z a b a w y  w  „ d e ­
m o k r a c ję ” .

O S T A T N IE  D Y S K U S J E  I  K O N T R O W E R S JE  w  S tanach  
Z je d no czon ych  św iadczą  bow iem , że n ieza d ow o le n ie  z p rze ­
d łu ż a ją c e j się i  co raz ko sz to w n ie jsze j w o jn y  w ie tn a m s k ie j 
p o g łę b ia  się dos ło w n ie  z ka ż d y m  d n ie m . S ię g n ijm y  znów  
do lic z b  u s ta lo n y c h  w  w y n ik u  badan ia  o p in ii p u b lic z n e j. 
W n io sek  w  s p ra w ie  w y s ła n ia  d o d a tko w o  s tu  ty s ię c y  ż o ł­
n ie rz y  a m e ry k a ń s k ic h  do P o łud n iow e g o  W ie tn a m u  o d rz u ­
cony zos ta ł p rzez  61, a z a ap ro bo w a ny  przez ty lk o  21 proc. 
a n k ie to w a n y c h . L ic z b a  rz e c z n ik ó w  k o n ty n u o w a n ia  w o jn y  
aż do  o s iąg n ię c ia  „negoc jow anego  p o k o ju ”  s k u rc z y ła  się 
z 51 do 37 p roc.

P R Z Y W IĄ Z Y W A N IE  J A K IE J K O L W IE K  W A G I do w y ­
n ik ó w  z b liż a ją c y c h  się „w y b o ró w ”  w  P o łu d n io w y m  W ie t­
n a m ie  je s t a lb o  szczytem  p o lity c z n e j n a iw n o ś c i, a lb o  c y ­
n ic z n y m  o k ła m y w a n ie m  siebie  i  in n y c h . P ow ażn ie jsze  o rg a ­
na  p ra sow e  w  zachodn ie j E u ro p ie  —  a n a w e t w  S tanach  
Z je d no czon ych  —  t ra k tu ją  tę  fa rsę  ta k , ja k  na  to  za s ług u ­
je . P oucza jące  n a to m ia s t będzie p rześ ledzenie  re p e rk u s ji 
t e j  k o m e d ii w  a m e ry k a ń s k ie j o p in i i  p u b lic z n e j. Ł a cn o  bo­
w ie m  okazać się  m oże, że „w y g ra n a ”  p an ów  T h ie u  i  K y  
p rzyp ie czę to w a ć  może porażkę  Johnsona  w  ro k u  p rz y s z ły m .

T A D E U S Z  S Z A E A R

W D O W A  PO 
M U S S O L IN IM  Ż Ą D A  
R E N T Y

♦  W D O W A  p o  b y ły m  d y k t a ­
to rz e  W ło c h , R A C H E L A  M U S -  
S O L IN Ł  z w r ó c i ła  s ię  d o  s ą d u  
z p ro ś b ą  o p r z y z n a n ie  j e j  s ta ­
łe j  r e n ty .  P a n i M u s s o lin i  m o ­
t y w u je  s w ą  p ro ś b ę  ty m ,  że 
j e j  m a łż o n e k  b y ł  „ f u n k c jo n a ­
r iu s z e m  p a ń s tw o w y m ” .

C O R A Z  W IĘ C E J 
A M E R Y K A N Ó W  
W  E U R O P IE  
W S C H O D N IE J

♦  C O R A Z  W IĘ C E J  tu r y s t ó w  
a m e ry k a ń s k ic h  o d w ie d z a  k r a je  
E u r o p y  w s c h o d n ie j.  W  u b ie g ­
ły m  r o k u  100 000 A m e r y k a n ó w  
s p ę d z i ło  w a k a c je  w  J u g o s ła ­
w i i .  30 t y s ię c y  o d w ie d z i ło  C ze­
c h o s ło w a c ję , 20 ty s .  p r z e b y w a ­
ło  w  Z w ią z k u  R a d z ie c k im ,  17 
ty s .  w  B u łg a r i i  i  6 t y s .  w  
R u m u n i i .

Ś LU B  K O Ś C IE L N Y  D L A  
R O Z W IE D Z IO N Y C H

♦  S Y N O D  k o ś c io ła  a n g l ik a ń ­
s k ie g o  w  K a n a d z ie  w p r o w a d z i ł  
n o w ą  u s ta w ę , z e z w a la ją c ą  o so ­
b o m  r o z w ie d z io n y m  n a  z a w ie ­
r a n ie  p o n o w n e g o  z w ią z k u  m a ł­
ż e ń s k ie g o  w  k o ś c ie le .  D o ty c h ­
czas z e z w a la ł n a  t o  t y l k o  k o ­
ś c ió ł e p is k o p a ln y  w  S ta n a c h  
Z j  e d n o c z o n y c h .

Konkurs
„Co wiesz o kraju Bułgarów?”

— rozwiązany
M IM O  U R L O P Ó W , nasz k o le jn y  k o n k u rs  o k ra ja c h  s o c ja l i­

s tycznych , ty m  ra ze m  z o rg a n iz o w a n y  z o k a z ju  D e kad y  K u l ­
tu r y  B u łg a rs k ie j w  n aszym  m ieśc ie , w z b u d z ił duże z a in te re ­
so w an ie , o czym  św ia d czy  m . in . lic z b a  b lis k o  1500 n ad es ła ­
n y c h  o d p o w ie d z i. K o m is ja  k o n k u rs o w a  d o k o n a ła  w c z o ra j lo ­
s o w an ia  n ag ró d , u fu n d o w a n y c h  przez O śro de k  In fo rm a c ji  i  
K u l tu r y  B u łg a rs k ie j w  W a rsza w ie  i  re d a k c ję  „K u r ie r a " .  O to  
szczęś liw cy , k tó r y m  w  w y n ik u  tego  lo s o w a n ia  p rz y p a d ły  n a ­
g ro d y :

7 -d n io w ą  w yc ie czkę  do B u łg a r i i  w  1988 r .  —  w y lo s o w a ła  
A n n a  P O N IA T O W S K A  ze S zczecina , u l.  L u b e c k ie g o  10-11.

W Y  — M a c ie j L O G IN ,  P o z n a ń , O -  
s ie d le  A k a d e m ic k ie .

K O M P L E T  L U D O W Y C H  S E R W E T  
B U Ł G A R S K IC H  —  Z b ig n ie w  S A -  
G A L A R A ,  S z c z e c in , u l .  M ic k ie w i ­
cza  71 m .  6. '

S Z N U R  B U R S Z T Y N Ó W  — H e le n a  
G R U S Z E C K A , S z c z e c in , a l .  F ia -  

G IT A R A  — p r z y p a d ła  J e rz e m u  s tó w  41 m . 12.
S T Y C H L E R Z O W I z e  S z c z e c in a , u l .  S Z N U R  B U R S Z T Y N Ó W  —  G a b r ie  
K r a s ic k ie g o  1— 4. l a  S IK O R A , S z c z e c in , p l .  Z o łn ie -

S E R W IS  C E R A M IC Z N Y  D O  O W O  rZ 3  1 7 _ ®'

S S T  R U C ¿ V S S SK A  ¿  s ' S S i  .“ ¿Ł N A G R O D Y  zostaną w ręczone
D r z y m a ły  8 m . 16. podczas s p e c ja ln e j u ro czys to śc i

s e r w i s  c e r a m i c z n y  d o  w ó -  p o łą czo ne j ze s p o tk a n ie m  z 
d e k  — j . C z a r k o w s k a  ze Szcze p rz e d s ta w ic ie la m i A m b a sa d y , 
e rn a , U l. B e m a  7-6. l R B  w  p o n ie d z ia łe k  o godz.’

S E R W IS  C E R A M IC Z N Y  D O  W Ó -  ,  R n n  Q r .A lH 7 ÍP lr < W
D E K  — O lg ie rd  W A C Ł A W IK ,  Szcze 1 6 0 0  w  K lu b ie  bpołdZielCOW 
c in ,  u l .  M a lc z e w s k ie g o  17-d—4. p rz y  a l. W o js k a  P o lsk ieg o  20.-

s e r w i s  c e r a m i c z n y  d o  K A -  p 0 s p o tk a n iu  odbędzie  się ta k -
W Y  N A  6 O S Ó B  — M a r ia  K R A N C , • ,
S z c z e c in , u l .  Ś lą s k a  41—3-a . z e  P O ^ a z  b u łg a rs k ic h  f i lm ó w

s e r w i s  c e r a m i c z n y  d o  K A -  k ró tk o m e tra ż o w y c h . N a  im p re - ' 
zę za prasza m y, p ró cz  la u re a -’ 
tó w , ta kże  w s z y s tk ic h  ch ę t­
n ych .

A  O T O  p r a w id ło w e  o d p o w ie d z i
n a sze g o  k o n k u r s u :

1) W y m ie ń  n a z w y  k r a jó w ,  z k t ó  
r y m i  g r a n ic z y  B u łg a r ia  —  R u m u - ' 
n ia ,  J u g o s ła w ia ,  T u r c ja  i  G r e c ja .  \

2) P a s m o  g ó r  B a łk a n  p o s ia d a  ró w )  
n ie ż  in n ą  n a z w ę . J a k ą ?  —  S ta ra ’ 
P ia n in a .

3) W y m ie ń  c z te ry  g łó w n e  p ro d u je  
t y  r o ln e  B u łg a r i i  —  p s z e n ic a , k u - 1 
k u r y d z a ,  ję c z m ie ń ,  r y ż ,  o w ie s .

4) B u łg a r ia  p r o d u k u je  m o rs k ie ,  
s ta t k i  h a n d lo w e ,  w  t y m  ta k ż e  d la  
P o ls k i.  W  ja k im  m ie ś c ie  m ie ś c i s ię  
s to c z n ia ?  — W a rn a .

5) J e d n y m  ze s z ta n d a r o w y c h  z a *  
b y t k ó w  k u l t u r y  b u łg a r s k ie j  jesĄ  
s ta r y ,  p o ło ż o n y  w  g ó ra c h  k la s z - . 
t o r .  G d z ie  o n  s ię  z n a jd u je ?  —  \ r  
R i le .

6) W y m ie ń  p r z y n a jm n ie j  d w a  K 
l i c z n y c h  o ś r o d k ó w  tu r y s t y k i  i  w cza* 
só w  n a d  M o rz e m  C z a r n y m  — n p *  
Z ło te  P ia s k i,  S ło n e c z n y  B rz e g , S o *  
z o p o l,  B u rg a s .

7) B u łg a r ia  w  p o w o je n n y m  d w u *  
d z ie s to le c iu  p r z e k s z ta łc i ła  s ię  wr 
k r a j  p r z e m y s ło w o - r o ln ic z y .  Jak ię»  
ro d z a je  p r z e m y s łu  (w y m ie ń  p r z y *  
n a jm n ie j  d w a )  n a le ż ą  d o  c z o łó w k i} )  
— n p . e n e rg e ty c z n y ,  m a s z y n o w y } , 
p e t r o c h e m ic z n y ,  p r z e tw ó r s tw a  r o l^  
n e g o .

8) W y m ie ń  t r z y  n a jw ię k s z e  m ia ł  
s ta  B u łg a r i i  — S o f ia ,  P ło w d iw ł  
W a rn a .

9) W y m ie ń  p r z y n a jm n ie j  je d  
n a z w ę  s ta tk u  P Ź M , z b u d o w a n e ; 
w  b u łg a rs k ic h  s to c z n ia c h  — m 
„ K o ło b r z e g  I I ,  „ O ś w ię c im ” , „ J e j i  
le n ia  G ó ra ” , „ Ż y w ie c ” , „ R y b n ik ” )

10) W  k t ó r y m  r o k u  z o s ta ł o d n o ji 
w io n y  U k ła d  o P r z y ja ź n i ,  W s p ó ł*  
p r a c y  i  W z a je m n e j P o m o c y  m ię »  
d z y  P R L  i  B u łg a r ią ?  —  6. I V .  1967 r .

je d n ą

“ S
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DEKADA KULTURY 
BUŁGARSKIEJ 1. IX -1 0 . IX. 1967

W i e ś  c s ?  i i i ©  w i e ś ?
(Korespondencja własna)

J A D Ę  I  J A D Ę  P R Z E Z  T Ę  B U Ł G A R IĘ  i  co raz b a rd z ie j za­
czyn am  się d z iw ić : gdz ie  są w s ie?  F e la , owszem , są, lu d z ie  na 
n ic h  p ra c u ją , a le  w s i n ie  w id a ć . Szosy p rze b ie g a ją  w y łą c z n ie  
p rzez  m ias ta  i  m iasteczka. Z  ty m , że m o i tcw a rz ',’sze p rd ró ż y  
je dn e  z ty c h  m iasteczek n a z y w a ją  w s ia m i, a d ru g ie  —  m ia s ta ­
m i. Z  grubsza  w y g lą d a  to  w  ten  sposób, że je ż e li na  horyzon c ie  
w id n ie je  k i lk a  k o m in ó w  fa b ry c z n y c h  —  to  m ias to , a  ie ś l i  ich  
n ie  m a  —  to  „w ie ś ” .

—  NO , ja k ie ż  to  może być 
m ia s to  — m ó w ią  m i —  sko ro  
tu  ludność p ra c u je  ty lk o  na ro ­
li?

—  Jakaż to  w ie ś  —  re p lik u ­
ję  —  k ie d y  tu  sam e w il le ,  
k w ie tn ik i,  c h o d n ik i,  sk le p y  i  cu 
k ie rn fe , o ś ro d k i z d ro w ia  i  p rzed  
Bzkola, a  m ieszka  w  n ie j parę  
tys ię cy  lu d z i.

D L A  P O L A K A  w ie ś  tu te js z a  
s ta n o w i se rię  n a jw ię k s z y c h  za­
skoczeń. P rzede  w s z y s tk im  ze 
w zg lę du  na  liczb ę  m ieszkań ­
ców . W sie  b u łg a rs k ie  z d aw ien  
d aw n a  b y ły  d u ż y m i sk u p is k a m i 
ludn o śc i. T a k a  np. w ie ś  K r i -  
ć z im  lic z y  aż 10 500 m ieszkań ­
ców. A le  w illo w o -m ia s te c z k o w y  
w y g lą d  w s i b u łg a rs k ie j to  zdo­
bycz osta tn ieg o  dw ud z ie s to le ­
cia.

O T O  P E R W E N E C  — k ie r u n e k  na  
z a c h ó d  o d  P ło w d iw u .  C e n tr u m  e k o ­
n o m ic z n e  i  a d m in is t r a c y jn e  d la  
s z e ś c iu  w s i,  k t ó r y c h  g o s p o d a rs tw a  
k o le k t y w n e  p o łą c z y ły  s ię ’  w  je d e n  
w i e l k i  z e s p ó ł. O g lą d a m  o b s z e rn e , 
k o m fo r t o w e  w i l l e  c h ło p s k ie  z o g ró d  
k a m i  i  s k r o m n y m i k o m ó r k a m i na  
n a rz ę d z ia  r o ln ic z e .

W ra z  z p o w s ta n ie m  g o s p o d a rs tw  
k o le k t y w n y c h  d a w n e  f o r m y  b u ­
d o w n ic tw a :  d o m , o b e jś c ie ,  b u d y n ­
k i  g o s p o d a rc z e  p r z e s ta ły  b y ć  p r z y ­
d a tn e . L u d z ie  z a p r a g n ę li  m ie s z k a ć  
k o m fo r t o w o .  K o s z to w a ło  to  p a ń s tw o  
s p o ro  ( m a te r ia ły  b u d o w la n e , p la n y  
a r c h it e k to n ic z n e ) ,  a le  m n ie j  n iż  
b y ś m y  s o b ie  w y o b ra ż a l i .  W  g rę  
w e s z ła  t u  b o w ie m  r o z p o w s z e c h n io ­
n a  n a  w s i b u łg a r s k ie j  o d  w ie lu  
w ie k ó w  t r a d y c ja  w z a je m n e j p o r iio -  
e y  w  b u d o w a n iu  d o m ó w .

P r e z y d e n t  de  G A U L L E  w  
r o z m o w ie  z k a n c le r z e m  
N R F , K IE S IN G E R E M .

P O D N IE C A J Ą C E  S T O S U N K I?

„ S to s u n k i  z p ra s ą  są p o d o b ­
n ie  p o d n ie c a ją c e , j a k  z  p ię k -

•n y m i k o b ie ta m i lu b  z  r u m a ­
k a m i  w y ś c ig o w y m i” .

N a d p r o k u r a to r  t r y b u n a łu  
b o ń s k ie g o  —  W e r n e r  P F R O M

„ N a jb a r d z ie j  r e w o lu c y jn y m  
.d la  „ r e w o lu c y jn y c h ”  s tu d e n ­
tó w  b y ło b y  z a p e w n e  to ,  je ś l i  
n a g le  z a c z ę l ib y  p o w a ż n ie  s tu ­
d io w a ć ” .

Z  l i s t u  c z y te ln ik a  d o  tv g o c ł-  
n ik a  „ D E R  S P IE G E L ” .

Z e b ra ł  ( ja s )

D Z IĘ K I  T E M U  w iększość w s i 
tak ieg o  np. o k rę g u  p ło w d iw - 
skiego  (co p ra w d a  p rzodu jącego  
\a k ra ju )  m a ju ż  w odociąg i, 
e le k try fik a c ję . O czyw iśc ie  cza­
sem n ie  w y s ta rc z a ją  e n tu z ja zm  
i  za pa ł do p ra c y . W ioskę  Ż ó łty  
K a m ie ń , leżącą w  n iedostęp  
n y  ch górach  na w ysokośc i 
J700 m , e le k try fik o w a n o  p rzy  
pom ocy h e lik o p te ró w . U c z y n io ­
no  to  je d n a k  w y ją tk o w o  Za 
zw ycza j ch ło p ó w  m ieszka ją cych  
w  górach  zachęca się, aby 
p rz e s ie d lil i się do w s i w  d o li­
nach, p os ia d a jących  ju ż  u rz ą ­
dzen ia  ka n a liz a c y jn e  i  e le k try ­
fik a c ję .

L a m p y  u liczn e , c h o d n ik i, w o ­
d o try s k i ( ta k  —  i  to  w  każde j 
w s i!) , a s fa lto w a n ie  u lic  i  d ró ; 
w ie js k ic h  —  to  w szys tko  w ch o ­
d z i w  zakres d z ia ła n ia  R ady 
G ro m a d z k ie j. J a k  dalece sięga 
je j  sam odzie lność?

— J e ś l i  m a m y  w ła s n e , w y g o s p o ­
d a ro w a n e  p ie n ią d z e , z g ła s z a m y  n a ­
sze p o t r z e b y  d o  R a d y  O k rę g o w e j.  
O n a  u p e w n ia  s ię , c z y  je s t  za o p a ­
t r z o n a  w  m a te r ia ły  i  o d p o w ie d n ie  
m a s z y n y .  Z a z w y c z a j b ie rz e  część 
k o s z tó w  n a  s ie b ie .

—  A  je ś l i  o d m ó w i w a m  p o m o c y ?
— T o  d z ia ła m y  t y l k o  w e  w ła s n y m  

z a k re s ie .

O T Ó Ż  T O ! D uża  sam odzie l­
ność i  o pe ra tyw no ść  d z ia łaczy 
w ie js k ic h  rzu ca  się w  B u łg a r ii 
w  oczy na w ie lu  o dc in ka ch

D Z IŚ  ro ln ic tw o  b u łg a rs k ie  po 
s iada 901 fa rm  spó łdz ie lczych  
i  85 PGR. N ie  m ie jsce  tu  na 
a na lizę  p rzyczyn  sukcesu ta k  
pow szechne j fo rm y  k o le k ty w n e  
go gospoda row an ia , na k tó re  
n ie w ą tp liw ie  z ło ż y ła  się m. in. 
tra d y c ja  w z a je m n e j pom ocy i 
zespo łow e j g osp od a rk i ro ln i­
czej. P rz y n io s ło  to  B u łg a r i i  w  
c iągu o s ta tn ich  15 la t  p o d w o je ­
n ie  p rz e d w o je n n e j p ro d u k c ji 
ro ln e j.  M im o  że ch leb a  je  się 
tu  spore  ilo ś c i do każdego po­
s iłk u , k ra j o s iągną ł sa m o w ys ta r 
czalność zbożową, a n aw e t pew  
ne n a d w y ż k i ekspo rtow e. A  je d  
n ak  p ro d u k c ja  zbóż ju ż  s ię  n ie  
rozszerza. C a ły  nac isk  k ła d z ie  
s ię  na te  u p ra w y , k tó re  p rz y ­
noszą n a jw ię k s z y  zysk z h ek ­
ta ra . A  w ię c  p o m id o ry  ( I  m ie j­
sce w  E u ro p ie  w  eksporc ie  
w czesnych  odm ian ), w in o g ro n a  
(IJ m ie jsce  w  E urop ie ), różne 
in ne  owoce, k u k u ry d z a , w resz­
cie  ty to ń  ( I  m ie jsce  na św ię c ie  
w  ekspo rc ie  pap ie rosów ). R o l­
n ic y  b u łg a rscy  coraz b a rd z ie j 
p rze ksz ta łca ją  się w  o g ro d n i­
ków . Są to  ic h  n ie m a l na rod o ­
w e  tra d yc je .

Z G IG N IE W  K Ł E J N  
(In te rp re ss )

G R A F IK A  w spółczesne j 
B u łg a r i i  je s t jeszcze w  na  
szym  k ra ju  s tosu n kow o  
m a ło  znana, a szkoda, gdyż  
w  w ię kszo śc i w y p a d k ó  
m a m y  tu  do czyn ie n ia  ze 
sztuką  o ry g in a ln ą , w  no~ 
woczesnnch  fo rm a c h  n iosą  
cą n a ro d o w e  treśc i.

N A  Z D J Ę C IU : „G ło w y ”  
—  T . P an a jo to w a .

„Przeminęło 
z wiatrem” 
sia seessie w Mio
T O K IO . N a scenie T e a tru  Ce­

sa rsk iego  w  T o k io  g rana  jes t 
d ruga  część w e rs ji sceniczne j 
„P rz e m in ę ło  z w ia tre m ” . Znaną 
pow ieść M a rg a re t M itc h e ll za­
a d a p to w a ł na scenę i  w y re ż y ­
s e ro w a ł K azuo  K ik u ta , ' k tó ry  
p o ś w ię c ił tem u 25 la t. P ie rw sza  
część została w y s ta w io n a  p rzed  
k ilk o m a  m ies iącam i i  c ieszy ła  
się d użym  pow odzen iem

(K t  -  P A P )

Nieważkość a mózg kosmonautów

Dlaczego Pierrette
nie usłuchała rozkazów?

JE Ś L I O B S E R W A C JE  p rze -n ia  p r a c y .  P r z e *  c z te ry  la ta  p r z y ­
g o to w y w a n o  je  d o  l o t u .  N a u c z o n o  , , .
Martioc i  P ie rre tte  pracy Jaką n ia  P o w a d z o n e  n a  P ie rre t te  zn a j 
ł y  wykonać w  swej kabin ie: gdy dą p o tw ie rd z e n ie  w  dalszyęh 

tab licy  rozdzielczej zabłysło ekspe rym e n ta ch  — m ó w ią  ba-

F liA N C U S K I O ŚR O D EK  B A D A Ń  M E D Y C Y N ! L O T N IC Z E J  
(C E R M A ) P R Z E P R O W A D Z IŁ  W  M A R C U  BR. D W A  E K S PE ­
R Y M E N T Y  —  D W IE  M A Ł P K I.  M A R T IN E  I  P IE R R E T T E  W Y ­
S T R Z E L O N E  Z O S T A Ł Y  JE D N A  PO D R U G IE J  W  R A K IE ­
T A C H  T Y P U  „V E S T A ” N A  W Y S O K O Ś Ć  240 K M  IC H  L O T  światło, _ małpką miała nacisnąć • P F R M A  —  wówczas
SiTSU łsiR ITA I kTV  io  i  to n/struTfT'i’ a hi*™- odpowiedni guzik. W zamian za CułCZe Z Lh<±41VlA WÓWCZAS

°  ^ V A t , J L M 1N U T • R<->ZŃICA M IĘ -  to bęben umieszczony na prawo „eksperym ent P ie rre tte” stan-e
Da_.l F R A N C U S K IM  E K S P E R Y M E N T E M  K O S M IC Z N Y M  od guzika dokonywał obrotu i wy- <;i„ icdnvm  7 n?4ważnieiszvch

R A D Z IE C K « " I  i  A M E R Y K A Ń S K IM I a lS Z S S  w" dziedzinie astronautyki do-
T U  °  S P R A W D Z Ę - w r e s z c ie  przyszedł wielki mo- konanych w  ciągu ostatnich 

N I ł, F U N K C J O N O W A N IA  P O JA ZD Ó W , A L E  O  S T U D IU M  men- — wpierw Marline, potem Wówczas trzeba b idz ie  w v -  
B IO L Q G IC Z N E  M A JĄ C E  O D P O W IE D Z IE Ć  N A  P E W N E  P Y - Pierrette wyleciały w przestrzeń, ; '0. . w n : k i — ko-

S K S ™  S ,Ę  Ż W ; H  I S T O i  nie«znie stworzyć na pokładachł ł  * iu Ł L S iu & ijN ! każdego ich ruchu, kazaego o-dde- statków  kosmicznych sztuczne
«hu, ry tm  serca, e lektroenc.fa lo- rh n ńh v  n aw e t hm -rt/n

ZE  W S Z Y S T K IC H  Z J A W IS K , n ych  w  p ro itra m ie  I o m t e  s» " k i  P»!1' 1«11- c .^ e n .e  caoCDy n a w e t Ba. a ro
7 i i i n i i  . h * =  d .  lrnm v .„ . „ h  * 7  7 “  Serce M artine b ije  normalnie do słabe, k tó re  by je d n a k  u m o z ll-
w  • J • nnńrń'>v nnzn ro z m o w y  PrZ2Z ostatniej ch w ili przed wystrzelę- w i ło  kosm onautom  zachow anie
W czasie sw e ] p od roży  poza- ra d io  z „ te c h n ik a m i bazy o dm a- rnem je j w  przestrzeń pozaziemską. npi ne.i « n ra w n n ii- i nvVzmi
z ie m s k ie j n a jm n ie j znany  i  n a j w ia ia  p rz y ję c ia  n n k a rm u  w  Moment wystrzelenia —. Martin© ł  tJ
b a rd z ie j n ie p o k o ją c y  f iz jo lo g ó w  s™ sSb j a k  „ a j b a r j r n j  W
je s t stan m ew azkosc i. W  vva- jp 'wxny  i  ja k  n a im n ię j l ite ra -  hory  mózgowej są bardzo szybkie, 
ru n k a c h  z ie m sk ich  stan ten  c jt j?  ' D laczego E d w a rd  W h ite  °  małei  amplitudzie,
m ożna sztuczn ie  o d tw o rzyć  zgf- p o m im o  iw d w ó in c e o  ro z k a z ti n ^ ^ b ie  nap^te^urczsT.ysp.eszone,

ta n  n ie w a ż k o ś c i.
_______  _ s ie  n a  t a b l ic y  b ły s k a

meżna bez trudu skopiować,"™” ~ ”

(N N T -P A P )

JEST I  T A K A  B A R IE ­
R A  —  w  f i lm ie  in d y js k im , 
k tó rą  n akazy m o ra ln ośc i 
in d y js k ie j z a b ra n ia ją  p rze 
kraczać. P rzeprow adzona  
na ten  te m a t a n k ie ta  w y ­
kaza ła , że 66 proc. a n k ie ­
to w a n ych  w y p o w ie d z ia ło  
się p rz e c iw k o  p oca łu nko m  
na  e k ra n ie , 12 proc. w o ­
la ło  n ie  zab ie rać g łosu  w  
ta k  d ra ż liw e j sp ra w ie , a 
za led w ie  22 proc. o dw a ży­
ło  się uznać poca łu ne k  
b o h a te ró w  w  f i lm ie  za 
rzecz dopuszczalną.

pocałunku
szy —  to  śp iew . G dy kochan­
k o w ie , n o rm a ln ie  rzecz b iorąc, 
p o w in n i się w reszc ie  poca ło­
w ać, w  f i lm ie  in d y js k im  za­
czyn a ją  śp iew ać, co zresztą 
w id z o w ie  sobie cenią , ja k k o l­
w ie k  —  w e d łu g  n o rm  e u ro p e j­
s k ic h  —  obciąża  to  f i lm  n ie ­
p o trz e b n y m i i  n ieu za sad n ion y­
m i d łu żyzn a m i.

In n y m  w y b ie g ie m  je s t —  
d rze w o  i  to  m o ż liw ie  dość g ru  
be, by k o ch a n ko w ie  m o g li się 
za n im  u k ry ć , a le  by n ie  m o­
g l i  dosięgnąć się  ra m io n a m i. 

N IK T  J E D N A K  -  z a py ta nych  t e t  H in d u s  c a łu je  b oha te rkę  W reszc ie  jeszcze in n e  ro z w ią - 
e żadnych  zastrzeżeń !“ ' X J “ ke  Cenzura  in d y is S  2anie  ~  g o n itw a  boh a te ró w

do p o c a łu n k ó w  w  im p o rto w a - ch  g  , , ę ^ z,u ra  ¿ïïg&Kaa P ° m o ż liw ie  tru d n y m  te ren ie ,
nych  f ilm a c h  zagran icznych . p ro d u S n d  a i  ^ z c i e  w ycze rpana  boha-
B yć  może je s t to  zw iązane  z S 5 ttu m lc z y “  y ? e % r ? S S  Sie « ■ *>  «»  • * » *  n a tu ry - .

id z ie  o  d z iew czynę  in d y js k ą , « z w y
lecz o  A n g ie lk ę , m o ra ln o ś c i s M c e ~  ^
n ie  d z ie je  sie zatem  żadna p " 3 .  
k rz y w d a  W  ten  sposob u ra to -

w y s o k im  m n ie m a n ie m , ja k ie  
s w e j m o ra ln ośc i m a ją  H in d u -  

W  s u p e rf ilm ie  w y p ro d u k o ­
w a n y m  w s p ó ln ie  p rzez  w y- P on iew aż p la k a ty  f ilm o w e
tw ó -m ie  in d y js k ą  i  a m e ry k a n - ™  S o w y  -  n ie  P<>«egają cenzurze  -  są
ską „S hakeepeare-w a-llah ”  bo- n ie rw s z f ^  d z ie jach  k in a  ta d y j ,  od leg łość

, p o m im o  p odw ó jnego
|le dw ie  na p rzec iąg  p a ru  se- wysłanego i  z  Z ie m i i  p rzez  sze- 
kund . ^  szystkie^ inne^ z ja w iska f a j e;f0 «.tatku o d m a w ia  p o w ro - 

tt :  do k a b in y , pózasfcAje

W re s z -

N IE  W Y J A Ś N IO N E  W Y P A D K I im  ska fa n drze p rzes trzen i
kosm iczn e j i w raca  d op ie ro  j.f 

L E K A R Z E  —  sp e c ja liśc i |n e - w te dy , g dy  ca ły  zapas tle nu
d y c y n y  kosm iczne j o b s e rw u jle y  w y c z e rp a ł się?
baczn ie  zaichowanie się kosi 
n a u tó w  podczas lo tu  z a n o to w i 
pew ne in c y d e n ty  n ie  m a jąc l 
w iększego  znaczenia, n iem n ie j' 
je d n a k  n iepoko jące  i  n ie ła tw e  
do w y tłu m a czen ia .

D laczego kosm onauta  am ery-

T a k ic h  ..dlaczego”  je s t znacz­
n ie  w ię ce j. P ozo rn ie  są to  d ro ­
b iazg i, a le  w szys tk ie  te  „d ro -  

la z g i”  popełn ione  zos ta ły  przez 
lu d z i bardzo  opanow anych , zró - 
wnóW ążonjich, doskona le  w y i

Una!:
b ły s k a  po  ra z  d r u g i ,  n a -  
>t n a c is k a  g u z ik  i  c>d t e j  
la e is k a  g o  za k a ż d y m  r a ­
ż ą c  s ię  g a la r e t k ą  o w o c o w ą  

e ra  o p r ó ż n i  b ę b e n  z w s z y t t -  
ia jd u ją c y c h  s ię  w  R im  p r z y -

, , ^  - n o w a n y d fttś iłjd z i zd yscyp lir
ka ńsk i Cooper zasyp ia  podczas n ych  u 
ćw iczeń , ja k ie  w yko na ć  m a na ’

k ic h  
śm ak>

S R R E T T E  J E D N A K  d z ie j,  
’a c z e j. Z  p o c z ą tk u  co  p ra w d a  
•y są te  s a m e . R ó ż n ic e  p r z y -  

p ó ź n ie j,  w  s ta n ie  n ie w a ż -  
5o m im o  z a c h ę c a ją c y c h  s y -  

J n a łó w  ś w ie t ln y c h  P ie r r e t te  p rz e z  
c a ły  czas lo tu  a n t  ra z u  n ie  ch c

a  n a c is n ą ć  g u z ik a .  A  je d n a k  w  czasi- 
t r e n in g u  p ra c o w a ła  b e z b łę d n ie . C o 

,  . ,  , .  1 w ię c e j,  w  g o d z in ę  p o  p o w ro c ie  na
„  - .  I-,: ■ . . .  . ____go ro d z a ju  „d ro b ia z g i”  po p ro -  z ie m ię ,  n a d a l b e z b łę d n ie  . p r a c u je ,
p ok ła d z ie  swego s ta tk u  I przez st u n ;e zd a rza ją  się. r e a g u je  na  k a ż d y  s y g n a ł świetlny.
' ł .*'a  m im ,t  z w le k a  z o dp ow ie - D ra k o ń s k i tre n in g  kosm onau- ^  .

. l^ ą  n a  ape l swego tow arzysza  tó w  m a łv lk o  jedna  lu k ę  -  Co ,s l« w !?«  s ta ło?  R o z w a -ij-
*  M a » « a « * * o  s ł» łk u ? l o  samo s ian  n i „ w a żkośc!. D la te w  toż  " ?  r6 ^ e m o ż liw ośc i. B ad a n ie
ro b , T jG rieszbow a. D laczego? w ie i u  s p e c ja lis tó w  za s ta n aw ia - W j *  k o ry  m ózgow e j w y -
« .aczego  G rissom  , Y eu n g  n a  si „ ad  p rz y c z y n a m i ty c h  to z a !?  1,c/ ; ne zm n ie jszone j

. - . . .  u w a f f l  n n i - s m i  r? ,v  n .n w p f  m up ok ła d z ie
pew nych

„G e m in i' 
tes tó w  p rzew idz ia -

o d m a w ia ją  „ i^ r ó z u m ia ly c h  w y p a d k ó w  po- ' ‘ w a g i p ó ł-snu  czy n aw e t snu,
. t o m ,  n i « .  A I * ~  ¿ l a O K « ,  t e  rÓ Z n iC C ?  U c z ę

Krzyżówka nr 32
P o z io m o : 1. B y k  c z c z o n y  w  

s ta ro ż y tn y m  E g ip c ie ,  5. L e w y  
d o p ły w  O d ry  lu b  g ry z o ń ,  8. 
N ie m n ą c y  m a te r ia ł ,  12. J e s t w  
h e r b ie  W a rs z a w y , 13. M ia s to  
n a d  A n g a rą  (Z S R R ), 14. D o  
w y w a b ia n ia  p la m . 16. S z c z o tk a  
d o  p a s to w a n ia  o b u w ia ,  19. 
s k r ó t  n a z w y  je d n e j  z p o ls k ic h  
w y ż s z y c h  u c z e ln i,  21. S to l ic a  
G h a n y ,  22. D u ż e  m ia s to  n a d  
I r t y s z e m ,  23. S y b e r y js k a  rz e ­
k a ,  24. P ó łk a  n a  k s ią ż k i .  25. 
N a jw y ż s z a  k a r ta ,  26. D w u k o ło  
w y  w ó z , 28. Im ię  m ę s k ie , 30. 
O k r ą g ła  l ic z b a , 31. D a w n a  g ra  
w  k a r t y ,  34. N a jw ię k s z y  s k le p , 
36. P o c is k  rę c z n y , 38. Z e b ra n ie  
p r o d u k c y jn e ,  40. P o s ta ć  z „ P a ­
na  T a d e u s z a ” , 42. R z y m s k i b ó g  
w o jn y ,  43. K ła d k a  d o  w c h o d z e ­
n ia  n a  s ta te k .

P io n o w o :  2. U rz ą d z e n ie  do  
p r z y g o to w y w a n ia  z ie m n ia k ó w  
n a  paszę, 3. N a jle p s z y  w y p o ­
c z y n e k , 4. S ta r o e g ip s k i  b ó g  
s ł* ń c a ,  5. J a d ło d a jn ia ,  6. N ie  
g rz e s z y  c z y s to ś c ią , 7. K łu ją c y  
c h w a s t,  9. W y le w a  s ię  z w u l ­
k a n u ,  10. P o le , 13. R ó w  o b r o n ­
n y ,  15. S to l ic a  M a r o k a ,  16. J e ­
d e n  z  p r z y w ó d c ó w  r e w .  f r a n ­
c u s k ie j ,  17. C h r o n o m e tr ,  18.

P a l ik ,  20. P ie r w ia s te k  c h e m . o 
1. a t .  21, 27. L in ia  k o m u n ik a ­
c y jn a  n a  z a p le c z u  f r o n tu ,  29. 
T a k s a , 30. S ta r o s k a n d y n a w s k ie  
o p o w ia d a n ie  o ro d a c h  i  b o h a ­
te ra c h , .  32. S a m o c h ó d , 33. Z d o ­
b ią  j e  f i r a n k i ,  35. R y b i  t łu s z c z , 
37. S z tu k a  (p o  ła c in ie ) ,  39. 
C zęść p r z e d s ta w ie n ia ,  41. S y m ­
b o l  b iz m u tu .

P o z io m o : K o k a r d a ,  p a ro d ia , 
p a p i lo t ,  p e ro n , d u k t ,  ik o n a ,  
rd e s t ,  T a t ra ,  k r o w a ,  w o d a , k o ­
lo r ,  a n te n a t,  k r z y w ik ,  o k a r y n a .

P io n o w o :  K a p a , k e p i ,  ro la d a , 
a p te k a .  H o le n d e r ,  k in o ,  ik r a ,  
n a r k o Ą r k ,  s o w a , M o n a k o , k a r t ­
k a ,  O b ra , A n d y ,  E tn a .

N a g ro d y  k s ią ż k o w e  w y lo s o ­
w a l i :  A n n a  H o s z o w s k a  —
S z c z e c in , u l .  R u s k a  3'3, W a l­
d e m a r  T r a fa r s k i  — P y rz y c e , 
u l .  1 -go  M a ja  6/13 i  B a rb a ra  
R e jd y c h  — S z c z e c in , a l .  P ia ­
s tó w  16 23.

N a g ro d y  p r o s im y  o d e b ra ć  w  
r e d a k c j i ,  p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  
8, I I I  p ię t r o ,  p o k ó j  n r  53.

m y ś la ło  o  w p ły w ie  s tanu  n ie ­
w ażkośc i na mózg kosm onauty . 
H ipo tezę  tę  z a ap ro bo w a li n eu - 
ro fiz jo lo d z y .

P O Ł-S E N , P Ó Ł -J A W A

g u b ili się v / dom ys łach  i  
s tw ie rd z il i w  końcu , że n ie  mn?  
ją  jeszcze w  rę ka ch  w szys tk ich  
e lem en tów  po trze b nych  do ro z ­
w ią z a n ia  zagadki.

G Ł Ó D  W R A Ż E Ń  — ta k  o k r e ś l i l i  
o n i  s ta n  m ó z g u  k o s m o n a u ty  p o d ­
cza s  lo tu .  W  p o d o b n y m  s ta n ic  z n a j­
d u je  s ię  m ó z g  c z ło w ie k a  w  k o m o ­
rz e  b e z w z g lę d n e j c is z y . Z a u w a ż o n o , 
że  c z ło w ie k  iz o lo w a n y  w  p o m ie s z ­
c z e n iu , d o  k tó r e g o  d o c h o d z ą c e  . ,  ,  __
d ź w ię k i  są s ła b s z e  n iż  5 d e c y b e li  ca ?eK °  lo j iu  M a r t i  ne 
(n a jg łę b s z a  c is za  z ja k a  s p o ty k a m y  r e je s t r o w a ły  p r iy s p io s z c n ia

I  n a g le  p r a c o w n ic y  K r a jo w e ­
g o  O ś ro d k a  B a d a ń  K o s m ic z n y c h  
(C N E 3 )  p rz y n o s z ą  w y n i k i  p o m ia ­
r ó w  z a r e je s t r o w a n y c h  p rz e z  a k c e -  
le r o m ę t r y  _ z a in s ta lo w a n e  w  p o je m ­
n ik a c h  ,,V  o s ty ” , w  k t ó r y c h  p o d r ó ­
ż o w a ły  M a r t in e  i  P ie r r e t te .  P o dcza s  

c e n ty  
,p aso -

s ię  n o r m a ln ie  z a w ie ra  ie d ń a k  10 d o  ż y t " iczc,”  (s p o w o d o w a n e  p e w n y m i 
12 d e c y b e li  h a ła s ó w )  r e a g u je  n a  to  r u c h a m ' r a k ie t y )  ra ę f lu  0,25 a -
n ie p o k o je m  i  lę k ie m .  S ły s z y  b ic ie  
sw e g o  se rca , s z m e r  sw e g o  o d d e c h u , 
t r z e s z c z e n ie  s ta w ó w  p r z y  r u c h a c h , 
s z y b k o  t r a c i  w s z e lk ie  p o c z u c ie  c za ­
su . J e g o  e le k t r o e n c e fn ło g r a m  p o ­
k a z u je  fa le  p o w o ln e  o  w ie l k ie l  a m ­
p l i tu d z ie .  C z ło w ie k  m a  o c z y  o t w a r ­
te ,  a le  z n a jd u le  s ię  w  s ta n ie  p ó ł ­
s n u . B a rd z o  s z y b k o  p a d a  o f ia r ą  
m a ja k ó w , h a lu c y n a c j i . . .

T A  C Z F S C  M Ó Z G U , k tó r a  n o r ­
m a ln ie  f i l t r u j e  n e u t ra ln e  in fo r m a ­
c je ,  p r z e s ta je  f u n k c jo n o w a ć  ja k o  
f i l t r .  C z ło w ie k  m o że  n o r m a ln ie  w  
p e łn y m  h a ła s ie  s ły s z e ć  p ro w a d z o n ą  
z n im  s z e p te m  ro z m o w ę , m o ż e  c z y ­
ta ć  i  ro z u m ie ć  to  co  c z y ta , m im o  
że  r a d io  g r a  fo r t is s im o  o s ta tn ie  
s z la g ie r y . . .  D o ś w ia d c z e n ia  iz o la c j i  
d o w o d z ą , że m ó z g  c z ło w ie k a  w y ­
m a g a  —  d la  d o b re g o  f u n k c jo n o w a ­
n ia  — w ie lu  w ra ż e ń  s łu c h o w y c h , 
w z ro k o w y c h ,  d o ty k o w y c h .  T e  „ i n ­
f o r m a c je ”  d o c h o d z ą c e  s ta le  d o  c e n ­
t r a ln e g o  u k ła d u  n e rw o w e g o  c z ło ­
w ie k a ,  n e u r o lo g o w ie  n a z w a l i  „ b o d ź ­
c a m i n e u t r a ln y m i ” , p o n ie w a ż  n a  
o g ó ł c z ło w ie k  n ie  z w ra c a  n a  n ie  
u w a g i.  A  je d n a k  m a ją  o n e  zasa d ­
n ic z e  z n a c z e n ie , p o n ie w a ż  u t r z y ­
m u ją  m ó z g  w  s ta ły m  n a p ię c iu ,  w  
s ta n ie  s ta łe j  c z u jn o ś c i.

K O S M O N A U T A  w  s w o je j ka 
b in ie  ko sm iczn e j na w ysokośc i 
200 czy 250 km . p ozb aw io ny  
je s t ty c h  w s z y s tk ic h  w rażeń , 
z ie m sk im , k tó re  s tan  n ie w a ż­
kości w y e lim in o w a ł.

Z d a n ie m  b adaczy x C E R M A , 
s tan  n iew ażko śc i p ozb aw ia jąc  
m ózg  k o s m o n a u ty  d o p ły w u  neu  
t ra ln y c h  bodźców , może sp ow o ­
dow ać te  w s zys tk ie  w y p a d k i 
w y ła m a n ia  s ię  z d y s c y p lin y , k tó  
re  ta k  tru d n o  b y ło  w y t łu m a ­
czyć. O d 1961 r. badacze z 
C E R M A  p rz e p ro w a d z ili w ie le  
e k spe rym e n tó w  na zw ie rzę tach  
d la  s p ra w dze n ia  te j h ipo tezy . 
Po szczurach i  ko ta ch  k o le j 
p rzysz ła  na M a r t in e  i  P ie rre tte , 
d w ie  m a łp k i m a ka k i.

W Y B R A N O  J E  ze w z g lę d u  n a  ic h  
m ó z g i p o d o b n e  d o  m ó z g u  c z ło w ie k a  
i  n a  ic h  rę c e  z d o ln e  d o  w y k o n a -

d o
0,31 g . S ta n  n ie w a ż k o ś c i n ie  b y ł  
w ię c  z u p e łn y .  T y lk o  p o d ró ż  P ie r ­
r e t t e  o d b y ła  s ię  w  w a r u n k a c h  p r a w  
d z iw e g o  s ta n u  n ie w a ż k o ś c i ( p r z y ­
s p ie s z e n ia  „p a s o ż y tn ic z e ”  n ie  p r z e ­
k r a c z a ły  0,03 g ).

T a k  v^ ię c  t łu m a c z y ła b y  s ię  „ n ie -  
d y s c y p ł in a ”  P ie r r e t te .

Dla młodzieży...
dzie ląca  w a rg i b o h a te ró w  w y ­
nosi za led w ie  k i lk a  cen tym e- 

in ty m n e  tró w . A le  in d y js c y  s trćże  m o-

S tro je  na  jes ienne  w y c ie c z k i 
m o d y  L o u is a  Fe ra ud a .

z  k o le k c j i  p a ry s k ie g o  dom u

SKiego.

A  ja k  się o m ija  
m o m e n ty  p oca łu nku  w  f i lm a c h  ra ln ośc i, re k ru tu ją c y  się p rze - 
in d y js k ic h , g dy  a k c ja  do n ie - w a żn ie  ze s k ra jn ie  p ra  ico w e - 
go n ie u c h ro n n ie  p ro w ad z i?  R e - go u g ru p o w a n ia  Jan Sangh, za- 
żyserzy m u s ie li w y k o m b in o - m a lo w u ją  z b y t śm ia łe  d e k o lty  
w a ć  szereg w yb ie gó w . P ie rw -  b oh a te re k  smołą... (K t-P A P )

la  początku był blok G-3
'i/ fZ Ł O S C  JE S T  Ś LE P A . G lę -  zaw sze , u rz e c z e n i i z a k o c h a n i. . .  
^ b o . k a ,  niezaprzecza lna , p o -  D la c z e g o ...?  W ła ś n ie , d la cze g o ?  

tw ie rd z o n a  p rzez  h is to r ię  t r a f -  F ra n c is z k a  G ila , k tó r y  za ko- 
ność tego spostrzeżenia  odnosi Tzenił się w  g leb ie  szczeciń- 
się w  ty m  sam ym  s to p n iu  do s k ie j z n a m ię tn ą  pas ją  tw ó rc y  
uczuć, ja k im i lu dz ie  o bd a rza ją  P ° s w ó j p rze dw cze sn y  dz ień  
lu d z i, ja k  i  do uczuć, ja k im i o s ta tn i, u rz e k ł p rze s trzen ny , 
lu d z ie  o bd a rza ją  m ias ta . W a r-  p ozb aw io ny  g ra n ic , łączący tę  
to  p rz y  ty m  zauw ażyć, że i  w  z ie m ię  z w ie lk im ,  ro z le g ły m  
je d n y m  i w  d ru g im  p rz y p a d k u  ś w ia te m , pejzaż, og lą d an y z 
u ro da  obdarzonego n a jg o rę tszy  w yso kośc i W a ló w  C hrobrego , 
m i u c z u c ia m i o b ie k tu  posiada 1 o to  p o w s ta ł m is trz a  F ra n c i-  
znaczenie  d rugo rzędne . M ożem y szka m i t  o p ię k n ie  Szczecina, 
kochać ( i  kocham y) lu d z i n ie -  M it ,  k tó r y  za a k c e p to w a liś m y  
z b y t u ro d z iw y c h  a n aw e t w rę cz  pow szechnie  i... b e z k ry ty c z n ie , 
b rz y d k ic h  —  i  m ożem y kochać
( i  ko cha m y) n ie z b y t u ro d z iw e  
a n a w e t w rę c z  b rz y d k ie  m ia ­
sta.

S z c z e c in  ja k o  m ia s to  m ia ł  rz a d k o  
s p o ty k a n e  szczę śc ie  w  m iło ś c i,  a 
p r z y n a jm n ie j  m ia ł  je  o d  t e j  p a ­
m ię tn e j ,  z ie lo n e j  i  k r w a w e j je d n o ­
c z e ś n ie , w io s n y  r o k u  1945. L u d z ie ,  
k t ó r z y  t u  p r z y s z l i  ze w s c h o d u , i
c i ,  k t ó r z y  z d ą ż a ją c  t u ia c z y m i s z ła -  _ . . .
k a m i w o jn y  z z a c h o d u  n a  w s c h ó d  e le w a c j i  n ie w ie le  z m ie n ia ły  w  d o ­
d o  t a r l i  w  w ę d ró w c e  do te g o  m ia s ta ,  ty c h c z a s o w y m , _p r z y c ię ż k a w y m ,_ p ro

B o  ta k  n a p ra w d ę , o b ie k ty w n ie ,  
w  b e z n a m ię tn y m  ś w ie t le  c h ło d n e j  
a n a l iz y ,  do  u r o d y  te g o  m ia s ta  
m o ż n a  b y  m ie ć  n ie je d n o  z a s trz e ż e ­
n ie .

N A  N O W Y , o d m ie n n y  w  k s z ta ł ­
c ie  o d  d o ty c h c z a s o w e g o , n a sz  w ła s ­
n y  S z c z e c in , c z e k a l iś m y  la t  t r z y ­
n a ś c ie . Jeszcze  p ie rw s z e  b lo k i  S D M . 
p r z y  p la c u  L o tn ik ó w ,  a l .  N ie p o d le ­
g ło ś c i i M a z u rs k ie j,  p o z a  ś w ie ż o ś c ią

(C A F -A F P )  n a jc z ę ś e ie j p o z o s ta w a li  w

Modele 
I A n t y Ten Pozytywny

NA  S Z C Z Ę Ś C IE  A N T Y -  
M O D E L E  s ta n o w ią  tę 
m n ie js z ą  część o rg a n iz ­

m u  społecznego, część n ie s ły ­
chan ie  n iebezp ieczną  lecz m a r 
g inesow ą.

J a k  za tem  w y g lą d a  m odel?
W  ty m  m ie js c u  n a le ży  chyba  
u s p ra w ie d liw ić  s ię  ze s toso ­
w a n ia  dość ry z y k o w n y c h  po 
d z ia łó w , noszących ,w  sobie  
zawsze g roźbę  uproszczeń, 
z s z u fla d k o w a n ia  lu d z i na 

d o b ry c h  i  z łych . G a tu n e k  b io  
lo g ic z n y , do k tó re g o  m a m y 
zaszczyt należeć b y w a  racze j 
s k o m p lik o w a n y  a nasza lu d z  
k a  n a tu ra  -— m rocza ia  i  k a ­
p ry ś n a . W ia d o m o  także , iż 
św iadom ość o b y w a te l i nasze 
go k ra ju  n ie  zawsze je s t ju ż  
a d e k w a tn a  do w p ro w a d z a n e j 
d y n a m ic z n ie  w  życ ie  fo rm a c ji 
e kon om iczn e j, do ta k  zw a ne j 
bazy, że p os tę pó w  o w e j św ia  
dom ości n ie  sposób m ie rz y ć  
w ie lk o ś c ia m i a ry tm e ty c z n y m i 
a n i je j  p re c y z y jn ie  p lan o w a ć.

W obec tego k to  może być  
m ode lem  a k to  a n tym o d e le m , 
k to  je s t  w a r t  n a jw y ż s z e j spo­
łe czn ie  oceny a  k to  p o tę p ie ­
n ia , czy d o k o n u ją c  w a rto ś c io

w a n ia  n ie  p o p e łn ia m y  b łę ­
dów ?  U le g a ją c  na p rz y k ła d  
pozorom , b io rą c  za z ło to  coś, 
co b łyszczy  s ię  ty lk o  na  po­
kaz? N a  te  p y ta n ia  s ta ra ły  
s ię  o dp ow ie dz ie ć  n ie  ty lk o  
n a u ko w e  sys tem y  e tye zn o - 
m o ra ln e  w s z y s tk ic h  czasów.

M Ó W IM Y  o t y c h  p r o b le m a c h  
w s z y s c y  i  n a  c o  d z ie ń . Są t o  n ie ­
u s ta n n ie  n ie m a l p ro w a d z o n e  r o z  
m o w y  n a  te m a t  n a s z y c h  b l iź ­
n ic h  (c o  z ło ś l iw s i  n a z y w a ją  je

fi lo tk a m i,  p lo te c z k a m i) ;  a w ła -  
c iw ie  w  t y c h  n o to r y c z n ie  i  za ­

ż a r c ie  to c z o n y c h  d j 's k u s ja c h  ja k  
że  ła tw o  k r y s ta l iz u je m y  o p in ie  
o  lu d z ia c h ,  o  na s  s a m y c h . M a m y  
w ię c  s w o je  w z o rc e , id e a ły  —  ta k  
j a k  m a m y  a n ty p a t ie  i  „ c z a r n etypy”.

P ró bą  spo łecznej oceny p o ­
s ta w  są ró w n ie ż  p le b is c y ty  
na n a jp o p u la rn ie js z e g o  cz ło ­
w ie k a  ro ku . Jest to  po  p ro s tu  
ogó lna, u ś w ia d a m ia n a  p o w ­
szechn ie  p o trze b a  u kaza n ia  
p rz y k ła d ó w  g od nych  naś lado  
w a n ia ;  p ra g n ie m y  pogodzić  
nasze s u b ie k ty w n e  o p in ie  i 
w  w y n ik u  p o ro z u m ie n ia  u m ie  
szczam y na p ied e s ta le  spo łe - 
oznego szacunku  w y b ra n y  
M o d e l.

A  C Ó Ż  IN N E G O , je ś l i  n ie  w y  
b o r u  te g o  le p s z e g o  w z o r u  d o k o ­

n u je m y ,  o c e n ia ją c  p r z y  n a j r ó ż ­
n ie js z y c h  o k a z ja c h  p o s ta w y  lu d z  
k ie .  O c e n ia m y  p u b l ic z n ie  n a  ze­
b r a n ia c h .  O c e n ia m y  w  w ę ż s z y c h  
g ro n a c h .  O c e n ia m y  w re s z c ie  w e  
w ła s n y m  s u m ie n iu ,  w e  w ła s n e j 
ś w ia d o m o ś c i,  n a j  in t y m n ie j .

C ó ż  in n e g o  r o b im y ,  w y ra ż a ją c  
na sze  z d a n ie  o  d e c y z ja c h  k ie r ó w  
n ic tw a  z a k ła d u  p r a c y ,  p r z y z n a ­
ją c y c h  n a s z y m  w s p ó łp r a c o w n i­
k o m ,  k o le g o m  —  n a g r o d y ,  p r e ­
m ie , a w a n s e . I  s a m i w p ły w a m y  
n a  p o d o b n e  d e c y z je ,  z a s ia d a ją c  
w  k o m is ja c h ,  u c z e s tn ic z ą c  w  p r a  
c a c h  o r g a n ó w  p r z e d s ta w ic ie l ­
s k ic h .

W ię c  je d n a k  m o d e le  są m o ż l i ­
w e .

J e s te m  p r z e k o n a n y ,  że ta k  
je s t  w  is to c ie .  W  k a ż d e j g r u p ie  
s p o łe c z n e j k s z ta łt u je  s ię  k o d e k s , 
z e s p ó ł n o r m ,  o k r e ś la ją c y c h  p o ­
s tę p o w a n ie  c z ło n k a  t e j  g r u p y ,  
r e g u lu ją c y c h  t a k  z w a n e  s to s u n ­
k i  m ię d z y lu d z k ie .  T e  n o r m y  b y ­
w a ją  z a z w y c z a j n ie  p is a n e , są to  
n a  o g ó ł k o d e k s y  z w y c z a jo w e .

W  n a s z y m  s p o łe c z e ń s tw ie  p o ­
tę p ia m y  c w a n ia k ó w . Z d a rz a  s ię  
w p r a w d z ie ,  iż  f u n k c jo n u ją c e  t u  
i  ó w d z ie  p r z e ż y tk i  f i l o z o f i i  d o ­
r o b k ie w ic z o s tw a ?  z a le c a ją c e j „ u -  
r z ą d z a n ie  s ię  za w s z e lk ą  c e n ę ” , 
tw o r z ą  w  n ie k tó r y c h  ś r o d o w is ­
k a c h  k u l t  „ f a c e ta  z g ło w ą ” . W  
o d c z u c iu  p o w s z e c h n y m  ó w  „ f a ­
c e t z  g ło w ą ”  j e s t  n a jc z ę ś c ie j p o  
p r o s tu  z w y c z a jn y m  z ło d z ie je m  
m ie n ia  s p o łe c z n e g o , o s o b n ik ie m  
n ie u c z c iw y m ,  la w i r a n t e m ,  s p o ­
łe c z n y m  p a s o ż y te m  i  e g o is tą .

W Y D A J E  S IĘ  J E D N A K , iż 
w  naszych  rozm ow ach  p ry w a t  
n y c h , w  d ys k u s ja c h  k lu b o ­
w y c h , na ze bran ia ch  za łóg—  
z b y t często w ska zu je m y  na 
tego „z łe g o ”  osobn ika , z b y t 
w ie le  m ó w im y  o n im . B y ć  
może za m ocno a k c e n tu je m y  
ton a c ję  p on u rą , czarną, n a ­
s ze j g a le r i i ty p ó w  lu d z k ic h .

A  p rzec ież g łó w n ie  m łodz ież 
z n a tu ry  s w e j dom aga się 
Id e a łu . P o w in n iś m y  u k a z y ­
w ać je j  z a ró w n o  p e rs p e k ty w y  
i  m o ż liw o ś c i ro z w o ju  o sob i­
s tego  i  społecznego, aw ansu , 
k a r ie ry ,  ja k  i  k s z ta łt  p oszukt 
w anego b oh a te ra . I  trzeba , 
b y  ó w  b o h a te r, w zorzec czy 
m o d e l o d p o w ia d a ł rz e c z y w i­
stości, z n ie j w y ra s ta ł. To  
n ie  m o g ą  b y ć  w yd um an e  m i­
ty .  Nasza powszedniość, co­
d z ien n e  życ ie  ukazu ją  nam  
o w e  w zo rce . W ie m y  dobrze  
k to  to  je s t T e n  P o z y ty w n y . 
M o że m y bez t ru d u  dostrzec 
go w ś ró d  nas. B ez pom ocy 
p o w ię k s z a ją c y c h , k o lo ro w y c h  
szk ie ł.

M A R IU S Z  C Z A R N IE C K I

f i l u  s z c z e c iń s k ie j u l i c y .  A r c h i t e k ­
to n ic z n a  r e w o lu c ja  a  ta k ż e  sezo­
n o w a  a r c h it e k to n ic z n a  re w e la c ja  
z a c z ę ła  s ię  o d  b lo k u  C -3 , u rz ę d o w o  
p r z y p is a n e m u  je s z c z e  do  d z ie ln ic y  
ś r ó d m ie js k ie j,  le c z  s k r o jo n e g o  p rz e z  
p r o je k ta n tó w  w e d łu g  w z o r u  z  c a ł­
k ie m  in n e g o  ż u r n a la . . .

K ie d y ś  p rz e p ro w a d z a liś m y  
pod te n  k o lo ro w y  b lo k  w y c ie ­
c z k i:  p a trz c ie  i  p o d z iw ia jc ie !  
D ziś  s to i n ie m a l n ie za u w a ża l­
n y , o to c z y ły  go b u d y n k i inne , 
b a rd z ie j w y tw o rn e , fa r b y  z n ie  
go o d p a d ły  ja k  k ie p s k o  nałożo  
n y  m a k ija ż  —  ot, z w y c z a jn y  
b lo k  p rz y  a l. W y z w o le n ia , po ­
m ię d z y  a l. B uczka  i  u l. M a z u r­
ską. D la  h is to r i i  pozosta ła  je d y  
n ie  ta b lic a  na  s zczy tow e j śc ia ­
n ie . E legancka , czarna, ze z ło ­
ty m i l ite ra m i.  P ro je k to w a ł inż . 
a rc h . H . N a rd y , z b u d o w a li m u ­
ra rz e  z  S P B M  I... D z ie w ię ć  la t 
te m u  —  i  ju ż  z a b y te k ! Co za 
czasy, o b yw a te le , co za czasy...

B . C H O C IA N O W IC Z

Chaplin 
na fotografii
G E N E W A . Oona C h a p lin  po­

in fo rm o w a ła  d z ie n n ik a rz y , że 
p rz y g o to w u je  fo to g ra fic z n ą  k ro ­
n ik ę  życ ia  je j  męża. Oona od 
la t  u trw a la  n a jw ażn ie jsze  m o ­
m e n ty  z życ ia  i  p ra c y  C h a r lie  
C h a p lin a . A lb u m  ukaże  się w  
je d n y m  z w y d a w n ic tw  a n g ie l­
sk ic h . ( K t  -  P A P )

D N I pop rzedza jące  ro cz­
n icę  W rześn ia  oraz same 
uroczys tośc i zw iązane  z 
tra g ic z n ą  ro czn icą  w y b u ­
chu I I  w o jn y  ś w ia to w e j 
z n a jd u ją  za zw ycza j w  T V  
bogatą  o praw ę  i p rz y n o ­
szą sporo  o ko liczno śc io w e  
go m a te r ia łu . O sobną, 
szczególn ie  „ te le w iz y jn ą ”  
p ozyc ję  s ta n o w ią  bezpo­
śre d n ie  tra n s m is je  z m a ­
n ife s ta c ji i u roczys tośc i, 
ta k  ja k  m ia ło  to  m ie jsce  
w  ty m  ro k u  w  p rz y p a d k u  
a n ty w o je n n e g o  w ie c u
m ieszka ńcó w  i t o l ic y  czy 
o ds łon ięc ia  Pom m ika P o w ­
s tań có w  Ś lą sk ich . W śród  
te j ró żn oro d no śc i fo rm  i  
m nogości p o z y c ji —  od 
f i lm o w y c h  re p o rta ż y  po 
bezpośredn ie  p rze kazy  —  
zn a la z ł się także  w ie c z ó r 
p o e ty c k i o raz  T e a tr  S en­
sa c ji. To  b a rdzo  dobrze , 
iż o p e ru je  s ię  ta k  bogatą  
gam ą ś ro d k ó w , g o rz e j n a ­
to m ia s t je ś li s ięga się po 
rzeczy ju ż  k ie d y ś  „u ż y w a ­
ne ” . I  ta k  np. w  p rze d ­
d z ień  W rześn ia , o n a jb a r ­
d z ie j w  T V  ekspo no w a n e j 
i  ce n io n e j porze (c z y li ok. 
20.30) w e w sp o m n ia n y m  
ju ż  T e a trz e  S ensac ji p o w ­
ta rza  się z te le rc c o rd in g u  
n ie z b y t w yso ko  no to w an ą  
„p ią tą  bom bę” , co w y t łu ­
m aczyć sobie m ożna c h y ­
ba ty lk o  ty m . że w szys tko  
to  d z ie je  się jeszcze w  cza 
sie w a k a c ji,  a w ię c  o k re ­
sie w  T V  w y b itn ie  p o w ­
tó rk o w y m ...  D z ień  p ó ź n ie j 
zaś m a rp y  „W o ln e  m ia ­
s to ” , rzecz co p ra w d a  bez 
p o ró w n a n ia  a m b itn ie js z ą ,
0 d u że j k la s ie  a r ty s ty c z ­
n e j, a le  ta kże  ju ż  na  m a ­
ły m  e k ra n ie  p re z e n to w a ­
ną. W rzes ień  na leży do 
ty c h  ro czn ic , z k tó r y m i na 
le ża łob y  sobie b a rd z ie j ro z  
w a żn ie  poczynać. W sze l­
k ie  b o w ie m  p ró b y  „o d fa j-  
k o w y w a n ia ”  czy też z a p y ­
chan ia  d z iu r  b y le  czym  
d a ją  tu  fa ta ln e  —  m yś lę  
szczególn ie  o m ło d y m  od ­
b io rc y  —  na pew no  n ie  za 
m ie rzo n e  s k u tk i.

* * *
IN S T Y T U C J A  s p ik e ra  

(k i)  te le w iz y jn e g o  to  w y ­
ją tk o w a  i  u n ik a ln a  sp ra ­
w a . P op u la rno ść  ty c h  lu ­
dz i je s t n ie z w y k le  w ie lk a . 
Co w ie c z ó r m i lio n y  lu d z i 
s ta ją  z n im i tw a rz  w  tw a rz
1 chociaż ob ie  s tro n y  dz ie ­
l i  przepaść n ieco  w ię ksza  
od e k ra n u  i  szyby p a n c e r­
n e j (w  s tarego  ty p u  o d ­
b io rn ik a c h ) , to  je d n a k  
t ra k tu je m y  ic h  ja k  sw ych  
b ardzo  d o b ry c h  z n a jo ­
m ych . A le  n ie  w s z y s tk ic h  
b y n a jm n ie j!  Tę  p rz y ja ź ń , 
to  za w arc ie  b l is k ie j z n a jo ­
m ości, n ie  z y s k u je  się 
p rzez sam p ro s ty  fa k t ,  iż  
zas iad ło  się p rze d  ka m e rą . 
P o trz e b n y  je s t do tego 
jeszcze ta k  zw a ny , a b l i ­
ż e j t ru d n y  do z d e fin io w a ­
n ia , zespół w a ru n k ó w . I  to  
b y n a jm n ie j n ie  ty lk o  ze ­
w n ę trz n y c h . Co zawsze 
trze ba  m ie ć  na  u w adze  
angażu jąc  do T V  —  ja k  
m a to  o s ta tn io  m ie jsce  —  
w ie le  tzw . n o w y c h  s il. 
O czyw iśc ie  m uszą się  one 
sp ra w dz ić , a le w  p e w n ych  
p rz y p a d k a c h  m ożna b y  b y ­
ło  d a ro w a ć  nam  ( i chyba  
ty m  osobom ) w ie lu  n ie p o ­
trz e b n y c h  rozcza row ań .

vox
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Przed Dniem Kolejarza

Nowy dworzec
na stacji Police

W  Z W IĄ Z K U  ze z b liż a ją c y m  się „D N IE M  K O L E J A R Z A ”  
n a  s ta c j i P o lice  oddano w c z o ra j do  u ż y tk u  g ru n to w n ie  
z m o d e rn iz o w a n y  d w orzec  k o le jo w y . B u d y n e k  now ocześnie  
i  es te tyczn ie  u rzą dzo ny, m ie ś c i obsze rn y  h a ll z ka sam i, p o ­
cze ka ln ie  i  b u fe t.  W y g o d n ie  ro z w ią z a n o  p rze jśc ie  z p e ro ­
n ó w  przez tu n e l,  k tó r y m  m o żn a  w y jś ć  na obie  s tro n y  d w o r­
ca: bezpośredn io  do  m ia s ta  i  po  p rz e c iw n e j s tro n ie  — na 
s ta d io n  i  do now o  wznoszonego o s ied la  m ieszkan iow ego. 
P e ro n y  s ta c j i m ogą p rz y ją ć  n a jd łu ższe  n a w e t s k ła d y  p o ­
c ią g ó w  osobow ych.

A U T O R A M I p ro je k tu  te c h ­
n icznego  są p ra c o w n ic y  Z a rz ą ­
du D rog ow eg o  D O K P  i  B iu ra  
P ro je k tó w  K o le jo w y c h , a w y ­
k o n a w c a m i —  O d d z ia ł R obót 
B u d o w la n y c h  w  S ta rg a rd z ie , 
R e jo n  B u d y n k ó w  P K P  n r  1, 
S z y d lo w ie c k ie  Z a k ła d y  K a m ie - ' 
n ia  B ud o w la n e g o , K o le jo w e  Za 
k ła d y  Zabezp ieczen ia  R u chu  i 
Ł ączn ośc i, S p ó łd z ie ln ia  „S p ó j 
n ia ” , P R K -1 5  i  P o w ia to w y  Z a ­
rz ą d  D ró g  L o k a ln y c h  w  Szcze­
c in ie .

Podczas u ro czys to śc i o tw a r ­
c ia  d w o rc a , sym b o liczn eg o  p rze  
c ię c ia  w s tę g i d o k o n a ł d y re k to r  
O k rę g u  K o le i P ań s tw o w y c h , 
in ż . W in c e n ty  R A D O M IŃ S K I, 
w  to w a rz y s tw ie  I  s e k re ta rza  
K P P Z P R  w  Szczecin ie  —  Z y g ­
m u n ta  P Y T K O W S K IE G O ,
p rz e d s ta w ic ie li P M R N  w  P o l i­
cach  i  p rze w od n iczące g o  ZO  
Z Z K  —  A lb e r ta  L A C H A  oraz 
lic z n y c h  m ieszka ńcó w  m ias ta .

Podczas m o d e rn iz a c ji d w o r ­
ca k o le jo w e g o  w  P o lic a c h  w szy

s tk ie  p od s taw o w e  u rzą dze n ia  
ru c h u  i  zabezpieczenia  p rz y s to ­
sow ano do p rz y s z łe j e le k t r y f i ­
k a c j i  l i n i i  S zczecin— T rze b ież .

(d ym )

Na Potulickiej 
.Hrabina Marica”

O D  D Z IŚ  T e a tr  M u z y c z n y  
p rz y  u l.  P o tu lic k ie j po p rz e r ­
w ie  u r lo p o w e j w z n a w ia  dz ia  
la ln o ś ć  sp e k ta k le m  p o p u la rn e j 
o p e re tk i E m m e ry k a  K a lm a n a  
„H R A B IN A  M A R IC A ”  w  re ­
ż y s e r ii d y r .  E. W a y d y , sceno­
g r a f i i  J . K ło sow sk ieg o , u k ła ­
d ach  ch o re o g ra fic z n y c h  S. M isz  
czyka , o p ra co w a n iu  m u zycz ­
n y m  E. B o row sk ieg o .

N A  Z D J Ę C IU : W  je d n e j ze 
scen „H ra b in y  M a r ic y ”  s o liśc i 
o p e re tk i M a r ia  P O P Ł A W S K A  
i  R ysza rd  K A R C Z Y K O W S K I.

<ru)
F o to : S t. C IE Ś L A K

t t i r o n i l k a
ó u

W C Z O R A J  k i l k a  m in u t  p rz e d  
g o d z . 9, n a  b u d o w ie  p r z y  u l .  K r z e ­
m ie n n e j  51 ( P o d ju c h y )  z a w a l i ło  s ię  
r u s z to w a n ie .  Z n a jd u ją c y  s ię  n a  w y ­
s o k o ś c i c k .  10 m  p r a c o w n ik  R z e ­
m ie ś ln ic z e j  S p ó łd z ie ln i  B u d o w la n e j ,  
4 7 - le tn i J a n  M . r u n ą ł  n a  z ie m ię  i  
w s k u te k  d o z n a n y c h  o b ra ż e ń  — po  
k i l k u  m in u ta c h  z m a r ł .  M i l i c ja  
w s z c z ę ła  w  s p r a w ie  w y p -a d k u  e n e r ­
g ic z n e  d o c h o d z e n ie .

N A  U L .  Z a w a d z k ie g o  w  G o le n io ­
w ie  z n a la z ła  s ię  p o d  k o ła m i  c ię ż a ­
r o w e g o  „ S t a r a ”  5 0 - le tn ia  N a ta l ia  P. 
K o b ie ta  p o n io s ła  ś m ie rć  na  m ie js c u .  
P r z y c z y n a  w y p a d k u :  n a g łe  w ta r g ­
n ię c ie  n a  je z d n ię  N a t a l i i  P . j a k  i 
n ie s p r a w n e  h a m u lc e  w o z u , p r o w a ­
d z o n e g o  p rz e z  W ie s ła w a  B . z K o ło ­
b rz e g u .

Z  T R A M W A J U  l i n i i  „ 4 ”  s k rę c a ­
ją c e g o  z a l .  W y z w o le n ia  n a  a l .  M . 
B u c z k a , w y p a d ł  n a  b r u k  i  o d n ió s ł 
s z e re g  o b ra ż e ń  c ia ła  p a s a ż e r  — S te ­
fa n  P . R a n n e g o  o p a t rz o n o  w  p o g o ­
to w iu .

W Ó Z  b o jo w y  s t r a ż y  p o ż a r n e j z r y ­
k ie m  s y r e n y  p ę d z i ł  w c z o r a j  w ie c z o ­
r e m  na  u l .  M a łk o w s k ie g o  24. g d z ie  
z o k ie n  m ie s z k a n ia  n r  7 w y d o b y w a ­
ł y  s ię  k łę b y  d y m u .  P o  w ła m a n iu  
s ię  ( lo k a t o r ó w  n ie  b y ło )  d o  ś ro d k a , 
s t r a ż a c y  u g a s i l i . . .  p ło n ą c e  w  g a r n k u  
m ię s o , p o z o s ta w io n e  na  g a z ie  p rz o e  
r o z ta r g n io n ą  p a n ią  d o m u .'

Dziś święto ludzi spod znaku b łyskaw icy

Uroczysta akademia
w Dniu Energetyka

S A L A  K IN A  „C o lo sse um ”  za p e łn io n a  do osta tn ieg o  m ie j­
sca. N a  k o ta rz e  p rz y s ła n ia ją c e j e k ra n  o lb rz y m ia  li te ra  „E ”  
p rzeszy ta  b ły s k a w ic ą . D z iś  s w ó j d z ień  ś w ię tu ją  e ne rg e tycy . 
N a  u roczys tość  p rz y b y li :  w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  P rez. W R N  P a- 
w e l W A R C H O Ł , sekretarz, K M  P Z P R  W ło d z im ie rz  K A M I f ł -  
S K I o raz  w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  P rez. M R N  ^ d z is ła w  M IT K IE -  
W IC Z .

O K O L IC Z N O Ś C IO W Y  re fe -  jące lic z b y . W  c ią gu  20 la t  
ra t  w yg ła sza  Z b ig n ie w  M A J , sp rzedaż e n e rg ii e le k try c z n e j 
d y re k to r  zespo łu  e le k tro w n i w  na  P om orzu  S zczec ińsk im  w zro  
S zczecin ie . P rzy ta cza  in te re s u -  s ła  s ie d m io k ro tn ie . Za  tą  l ic z -

Hipolit
w kawiarni

—  N O , to  je s teśm y  um ó 
w ie n i.  T y lk o  n ie  znoszę, 
ja k  k to ś  s ię  spóźn ia , —  
p o w ie d z ia ł H ip o l i t  i  opuś­
c i ł  b iu ro w e  p ro g i.

L i la  i  ja  u p rz e d n io  zo­
s ta ły ś m y  oba rczone  obo­
w ią z k ie m  k u p ie n ia  b ile ­
tó w  do k in a , p on ie w a ż H i 
p o l i t  m ia ł coś bardzo  w aż 
nego do z a ła tw ie n ia . P ra w  
dopodobn ie  ch o d z iło  m u  
o odb yc ie  p o o b ied n ie j 
d rz e m k i —  że laznego re ­
p e r tu a ru  gorsze j p o ło w y  
ro d u  lu d zk ie g o .

W  k a ż d y m  ra z ie  o um ó­
w io n e j p orze  H ip o l i t  w y ­
g lą d a ł na g ru n to w n ie  obu  
dzonego. O czyw iśc ie  spóź­
n iły ś m y  się , a le  b ardzo  
n iedużo , a le  to  ty lk o  d la ­
tego, że m ie rz y ły ś m y  p a n ­
to f le , zresztą  eon am ore, 
bo nasze w sp ó ln e  zasoby 
p ien iężne  n ie  w y s ta rc z y ­
ły b y  na ku p n o  jednego 
obcasa.

P rz y  k a w ia rn ia n y m  sto ­
l ik u  zobaczy łyśm y  o d ­
ś w ię tn ie  odz ianego k o le ­
gę w  o to cze n iu  trzech  
pań. O p a d ły ś m y  zdum ione  
na  n a jb liż s z e  k rze se łka , a 
tym czasem  H ip o l i t  p o d e r­
w a ł s ię  i na  s w o ją  zgubę 
u ż y ł s łó w k a : „p a rd o n ” .

—  F ra n c u z ik !  —  u c ie ­
szy ła  s ię  n a ty c h m ia s t w y ­
tw o rn a  dam a -  je go  le w e j 
s tro n y . —  T o  d la te go  ta k i 
m iłc z ą c y . M ó w iła m  w am , 
że g d y b y  b y ł Szwedem , 
d aw n o  b y m  s ię  z n im  p o ­
ro z u m ia ła !

—  T iu  t iu  —  p o w ie d z ia ­
ła  d ru g a  i  b ły s k a w ic z n ie  
p rz e s ia d ła  się na  ko lan a  
H ip o lita .

T rz e c ia  n a to m ia s t po­
d z iw ia ła  m a te r ia ł «Mary­
n a r k i H ip o lita ,  n a b y te j za 
z ło ty c h  p o i « k ich  8#« w

•od leg łym  o 100 m e tró w  
P D T .

—  Zobacz, ja k  śm ieszn ie  
o s trz y ż o n y ! —  ro zczu la ła  
s ię  je j  ko leża n ka  w ra z iw ­
szy d łoń  w e  f r y z u rę  H i­
p o li ta , k tó r y  b ezsku tecz­
n ie  u s iło w a ł p ozbyć s ię  
s ło dk ieg o  c iężaru.

—  Z a m ó w im y  sob!e z * -  
ra z  kon iaczek , K O Ń -J A K  
—  zaszczebio ta ła  ta  z bo­
ku .

L i lę  p o n io s ły  n e rw y .

—  W  b iu rze  jęczysz, że 
na  k a w ę  n ie  m asz, a tu  
o rg ie  urządzasz?! —  za py ­
ta ła  podchodząc do znęka ­
nego H ip o lita .  M asz tu  b i­
le t  —  rz u c iła  m u  p a p ie re k  
na s to l ik .  W ysz łyśm y .

H ip o l i t  z ja w ił s ię  po k ro  
n ice. Z  p o d b ity m  ok iem . 
W ca le  nam  go n ie  ża l. Po 
co sam  chodzi do k a w ia r ­
n i?

P IN E S K A

bą  k r y je  s ię  o lbrzym i«  postęp, 
n ie  ty lk o  w  p rze m yś le , a le w  
ka żdym  m ie s z k a n iu . A b y  za­
sp oko ić  n a d a l rosnące  p o trz e ­
b y , w  w o je w ó d z tw ie  b u d u je  
s ię  roczn ie  o k . 170 k m  l in i i  w y ­
sok iego  nap ięc ia , 150 k m  l in i i  
n is k ie g o  n ap ię c ia  o raz 85 s ta ­
c j i  tra n s fo rm a to ro w y c h . W o je ­
w ó d z tw o  opasu je  12 ty s . k m  
l i n i i  ene rg e tyczn ych . Z a p o trz e ­
b ow a n ie  m o cy  w  c ią gu  10 la t  
w z ro s ło  2 ,5 -k ro tn ie .

W  p a rze  z d osko na le n iem  
p rz e s y łu  i  ro z d z ia łu  e n e rg ii i -  
dz ie  je j  w y tw a rz a n ie . E le k ­
tro w n ia  „P o m o rz a n y ”  o b n iż y ła  
zużyc ie  w ę g la  na  je d n o s tkę  
p ro d u k c ji o 18 g ra m ó w  na  k i -  
lo w a to g od z in ę , p la s u ją c  się 
ty m  w y n ik ie m  na I  m ie js c u  
w  k ra ju .  O znacza to  tys ią ce  ton  
zaoszczędzonego w ęg la .

E le k tro w n ia  „S Z C Z E C IN ”  o - 
s iąga  ta kże  d ob re  w y n ik i,  a 
p rze ksz ta łce n ie  je j  w  e le k tro ­
c ie p ło w n ię  p o z w o li w  jeszcze 
w ię k s z y m  s to p n iu  p o p ra w ić  
w s k a ź n ik i ekonom iczne . W szy 
s tk ie  szczecińsk ie  z a k ła d y  u -  
t rz y m u ją  s ię  w  czo łów ce k r a ­
jo w e j.  E le k tro w n ia  „S zczec in ” , 
z a ję ła  w  s w e j g ru p ie  w  1966 r  
’ńe rw sze  m ie jsce  w  k ra ju ,  zaś 
Z a k ła d  E n e rg e ty c z n y  I I  m ie j­
sce. E le k tro w n ia  „P o m o rz a n y ”  
ry w a liz u ją c  o p a lm ę  p ie rw sze ń  
s tw a  p od  w zg lędem  re n to w n o ­
ści u p la so w a ła  s ię  w ś ró d  s ied­
m iu  z a k ła d ó w  na TI m ie jscu . 
M a ją  w ię c  z  czego b yć  d u m n i 
szczecińscy e ne rg e tycy .

Z  uw agą s łu c h a ją  uczes tn icy  
a k a d e m ii, a n as tę pn ie  d z ię k u ją  
g o rą c y m i b ra w a m i za c iep łe  
s łow a , z a w a rte  w  liś c ie  m in is t  
ra  G ó rn ic tw a  i  E n e rg e ty k i i  l i ­
ście d y re k to ra  nacze lnego Z je d  
noczenia  O k rę g u  Zachodniego.

W  d ow ó d  uznan ia  za w k ła d  
p ra c y  w  ro z w ó j e n e rg e ty k i na 
P om orzu  S zczec ińsk im  d y r. 
Z b ig n ie w  M A J  o trz y m u je

S re b rn y  K rz y ż  Z a s łu g i, a 32 
p ra c o w n ik ó w  p a m ią tk o w e  O d­
z n a k i G ry fa  P om orsk iego . M e-i 
d a l za O fia rn o ś ć  i  O dw agę o-' 
t rz y m u je  B og u s iaw " L U K A S IE ­
W IC Z , uczeń  sz k o ły  p rz y z a k ła  
d o w e j, k tó r y  u ra to w a ł z im ą  
d w ie  ton ą ce  osoby: syna  i m a t 
kę. Z ło tą  O dzn a ką  Z w ią z k u  de­
k o ro w a n y  je s t inż . M a r ia n  S T Ę  
P IE Ń , a ju b i la c i  E d w a rd  D U R - 
K A C Z  za 3 5 - le tn ią  p racę, A le k  
sa nd er O T T A  za 2 5 - le tn ią  i  T a  
deusz M IE C IK  za 2 5 - le tn ią , n ie  
naganną  p ra cę  o trz y m u ją  na ­
g ro d y . N a s tę p u je  jeszcze w rę -: 
czen ie  o d zn a k  i  t y tu łu  B ry g a - i 
d y  P ra c y  S o c ja lis ty c z n e j cz ło n  
k o m  b ry g a d y  S łu ż b y  Iz o la c ji i  
P rzep ięć.

N a  zakończen ie  a k a d e m ii 
jeszcze je d e n  m i ły  akcen t. W y ­
c h o w a n k i D om u D z ie cka : 1 0 - le t 
n ia  H e n ia  S Ł O M O W IC Z  i  12- 
le tn ia  A n ia  K O W A L S K A  o -  
t rz y m u ją  ks ią żeczk i m ie szka ­
n io w e . (w it )

Jutro o g0d2. B 
p o c zą te k  

nowego roku szkoinego
J A K  p o in fo rm o w a n o  naszą 

re d a k c ję  w  W yd z ia le  O ś w ia ty  
M R N  u roczystość in a u g u ra c ji 
now ego ro k u  szko lnego rozpo ­
czyna  się ju t r o  o godz. 9.00. 
W szyscy u c z n io w ie  szkó ł p od ­
s taw ow ych , lic e ó w , szkó ł zaw o­
d ow ych  i  te c h n ik ó w  p o w in n i o  
te j g od z in ie  s ta w ić  s ię  w  sw o* 
ic h  szko łach .

notatnik
s z c z e c i ń s k i

K L U B  „ K o n t r a s t y ”  w z n o w ił  dz ia ! 
ła ln o ś ć  n a  r o k  1967/68. C o d z ie n n ie , 
o p ró c z  p o n ie d z ia łk ó w ,  w  g o d z . o d  
15 d o  23, o d b y w a ć  s ię  b ę d ą  w  k l u ­
b ie  w ie c z o r k i  ta n e c z n e .

* *  •
N A  k o n c e r t  z p ł y t  s te re o fo n ic z ­

n y c h ,  p o łą c z o n y  z  p r e le k c ją  o w y ­
k o n a n y c h  u tw o r a c h  —  z a p ra s z a  
d z iś , w  n ie d z ie lę ,  o  g o d z . 13, K lu b .  
M P iK  „ R u c h ” , a l .  W o js k a  P o ls k ie ­
g o  2.

„ S m o c z a  l e g e n d a “
zainauguruje sezon teatralny w „Plsciudze”

10 W R Z E Ś N IA  o godz. 14
P a ń s tw o w y  T e a tr  L a le k  „P L E -  
C IU G A ”  sp e k ta k le m  u tw o ru  
H a n n y  Ja n u sze w sk ie j „S M O ­
C Z A  L E G E N D A ”  (re żyse ria  
W ło d z im ie rz  D o b ro m ils k i,  sce­
n o g ra f ia  Ire n a  P ik ie l,  o p raco ­
w a n ie  m uzyczne  B o g u m ił P a ­
s te rn a k ) in a u g u ru je  n o w y  se­
zon te a tra ln y  1967/68. S z tu ka  
ta  b y ła  ju ż  g rana  w  Szczecin ie  
w  ra m a ch  obchodów  1000-lecia  
P a ń s tw a  P o lsk iego  i  c ieszy ła  
s ię  d u ż y m  p ow o d zen ie m  w śród  
n a jm ło d s z y c h  w id z ó w  naszego 
m ias ta .

P rz y p o m in a m y , że „P le c iu -  
ga”  p re z e n to w a ła  „S m oczą  le ­
gendę”  na te g o ro cznym  I I I  F e ­
s t iw a lu  T e a tró w  L a le k  w  O po ­
lu .  P rz e d s ta w ie n ie  to  zosta ło  
w y s o k o  oeenfone prze.« ju r y ,  
z d o b y w a ją c  nag ro dę  sp ec ja ln ą  
za foranę p las tyczn ą  i  e k s p re ­
s ję  te le k  oraz I I  n a g ro dę  za 
m uayfcg. JSatukę H . Ja nu szew ­

s k ie j,  ze w zg lę d u  na  w a lo ry  
a rty s ty c z n e , po leca się m ło d z ie  
ży  s z l:o ln e j k la s  od I I  do V I. 
P rz e d s ta w ie n ia  z a m k n ię te  d la  
szkó ł g rane  będą od 12 w rz e ś ­
n ia , ra d z im y  w ię c  w cze śn ie j za 
re z e rw o w a ć  b ile ty .

K o le jn ą  p o z y c ją  w  re p e r tu a ­
rze  szczecińsk iego  T e a tru  L a ­
le k  będzie  s z tu k a  zn ako m ite go  
d ra m a tu rg a  ra d z ie ck ie g o  E uge ­
n iusza  S zw a rca  p t.  „K R A IN A  
L A L E K ” . O d b y w a ją  się ju ż  
p ró b y  tego  u tw o ru ,  k tó r y  p rz y ­
g o to w y w a n y  je s t  z m y ś lą  po ­
ka z a n ia  go na  O g ó ln o p o ls k im  
F e s tiw a lu  T e a tró w  L a le k  S z tu k  
R o s y js k ic h  i  R a d z ie c k ic h  w  Ło  
d z i. Jest to  je d n a  z im p re z  k u l 
tu ra ln y c h ,  z w ią z a n y c h  z obcho ­
d a m i 50 ro c z n ic y  W ie lk ie j S o ­
c ja lis ty c z n e j R e w o lu c j i P aź- 
d a ie rn ik e w e j.

M r f i "  roóyserugc W ło  
»etorwaSlsfcS, scen®- 

b e a a  P i­

k ie l,  a o p ra c o w a n ie m  m uzycżs  
n y m  z a ją ł s ię  B o g u m ił P a s te r­
n a k . U tw ó r  S zw a rca  p o d e jm u ­
je  w  p ię k n e j m e ta fo ry c z n e j f o r  
m ie  te m a ty k ę  a n ty w o je n n ą  —  
u k a z u je  zagrożenie  o jc z y z n y  
p rze z  w ro g a . P ra p re m ie ra  te j 
s z tu k i o d b y ła  się w  Z S R R  w  
L e n in g ra d z ie  tu ż  p rze d  b lo k a *  
dą tego  m ia s ta  w  czasie I I  w o j 
n y  ’ś w ia to w e j, a p o lską  p ra p re *  
m ie rą  „ K r a in y  la le k ”  b ędz ie  
p rz e d s ta w ie n ie  w  Szczecin ie  
(p ra w d o p o d o b n ie  14 p a ź d z ie r ­
n ik a ).

W  z w ią z k u  z ty m , że inaugtfc- 
ra c ja  sezonu te a tra ln e g o  „P IC - 
c iu g i”  zb iega  się  z rozpoczę­
c ie m  now ego ro k u  szko lnego* 
d y re k c ja  o raz zespół P a ń s tw d - 
w ego  T e a tru  L a le k  w  Szczeci­
n ie  p ro s i l i  nas o p rze kaza n ie  
B&4B eegr ościom żyo re ń  pensy «8- 
tsya li w y n ik ó w  w e  waspśS* e j 
jw a o y  w y c h o w a w c z e j. ( ru )
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N IE D Z IE L A

D Z IŚ  —  Iz a b e li 

JU T R O  —  R o z a lii

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  duże, 

o k re sa m i deszcz. Tem p. 
d o  18 s t. W ia try  u m ia rk o ­
w ane, zachodnie .

BADA DNIA
^  O B E J R Z Y J  zo rg an izo - 

w a n ą  w  ra m a ch  De­
k a d y  K u l tu r y  B u łg a rs k ie j 
w y s ta w ę  fo to g ra m ó w  e ks ­
pon ow an ą  w  h a llu  Z a m k u  
K s ią ż ą t P om orsk ich .

f i k a  u k r a ń s k a  g . 10— 15; G A R N IZ O -  m o r s k ic h  s z la k a c h ” , 17.55 „ E u r e -
N O W Y  —  W a w rz y n ia k a  5 
w a  p la k a tu  p o l i ty c z n e g o

DYŻURY

- w y s ta -  k a ” , 18.25 R e p o r ta ż  f i lm o w y  
. 16—20. , .M a n e w r y ” , 18.40 M a g a z y n  f i l ­

m o w y  „ K la p s ” , 19.20 D o b ra n o c , 
19.30 D z ie n n ik  T V , 20 R e p o r ta ż  
f i lm o w y  „ C y g a n ie ” , 20.25 T e a tr  
T V  „ K a r y k a t u r y ” , 21.45 „ W ie ­
c z o rn e  r o z m o w y ” , 22 Z  c y k lu  „ K a ­
m e rą  p o  ś w ie c ie ” , 22.15 D z ie n n ik  
T V ,  22.30 P r o g r a m  n a  ju t r o .

TEATRY

P O L S K I  —  „ I n d y k ”  g . 19.30; W S P Ó Ł  
C Z E S N Y  —  „ N ie c h - n o  t y l k o  z a k w i t ­
n ą  ja b ło n ie ”  g .  19.30; M U Z Y C Z N Y  — 
^ H r a b in a  M ą r ic a ”  g . 19.

KINA
D E L F IN  ( te l .  468-78) „ G d y  u m i l k ły  
d z ia ła ”  g . 12, 14 —  ra d ź . o d  l a t  12; 
„ W ie c z n y  k a le n d a r z ”  g . 16.30, 18.30, 
20.30 —  b u łg .  o d  l a t  16 (n ie d z ie la  

i  p o n ie d z ia łe k ) ;  K O S M O S  ( te l .  355-02) 
„ W e s te r p la t t e ”  g . 9, 11.15, 13.30, 16,
16.30, 21 —  p o i .  o d  l a t  14 —  —
p a n o r a m , ( n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  
C O L O S S E U M  ( te l .  458-18) „ G e n e ­
r a ł ”  g. 11.15, —  U S A  — o a  la t  9; 
„ T u n e l ”  g . 13.30, 16, 18.30, 21 —
r u m .  d u b b in g  —  o d  la t  16; p o n ie d z ia  
i e k :  g . 16, 18.30, 21; „ U p a d e k  C e­
s a r s tw a  R z y m s k ie g o ”  g . 9.30, 12.30 — 
U S A  — p a n o ra m , od  la t  12; B A Ł ­
T Y K  ( te l .  733-35) „ O s io d ła ć  w i a t r ”  
g .  13.30, 15.50, 18.10 , 20.30 —  p a n o ra m , 
o d  l a t  14 —  U S A ; p o n ie d z ia łe k :  g . 
11.10, 13.30, 15.50, 18.10, 20.30; O G R O ­
D O W E  —  „ K r z y ż a c y ”  g .  19 —  p o i .  —  
p a n o r a m .;  D E R B Y  — „ W y p r a w a  
s ie d m iu  z ło d z ie i ”  g. 20 — p a n o ra m .
—  U S A ;  P O L O N IA  ( te l.  218-34) 
„ K r u k ”  g . 13, 15.30, .18, 20.30 —  U S A
—  o d  la t  14 —  p a n o r a m .;  p o n ie d z ia ­
łe k :  „ M o r d e r c a  z o s ta w ia  ś la d ”  g .
10.30, 13, 15.30, 18, 20.30 —  p o i.  p a ­
n o r a m .,  o d  l a t  16; M A R S  —  „ M ię ­
d z y  l in a m i  r in g u ”  g . 16, 18.15, 20.30 —  
U S A , o d  la t  16; F A L A  — „ Z w a r io ­
w a n a  n o c ”  g . 13, 15, 17, 19 —  p o i .  
© d la t  11; E C H O  ( K r z e k o w o )  —  
„ C z ło w ie k  be z  p a s z p o r tu ”  g . 18, 
20 —  ra d ź . o d  l a t  14 —  p a n o ra m .; 
M E W A  (Z e le c h o w o )  —  „ M a łż e ń s tw o  
n a  n ib y ”  g . 16, 18 —  c z e s k i o d  la t  
34 —  p a n o r a m .;  S Z M A R A G D O W E  
( Z d r o je )  —  „ B ic z  b o ż y ”  g . 14, 16, 18
—  p o i .  o d  la t  14; „ Z a b a w n a  b u z ia ”  
g .  20 — U S A  —  o d  l a t  16; P R Z Y ­
J A Ź Ń  (D ą b ie )  —  „ J e j  s ie d e m  w ie ­
c z o r ó w ”  g .  16, 18, 20 —  c z e s k i o d  
l a t  14; H U T N IK  (S to łc z y n )  —  „ B ia ła  
p a n i ”  g .  18, 20 —  c z e s k i o d  la t  14; 
B A J K A  (P o lic e )  — „ Z w y c z a jn y  f a ­
s z y z m ”  g . 15, 17.20, 19.40 —  ra d ź . o d , 
l a t  16; W IS Ł A  ( G o le n ió w )  —  „ Z w a ­
r io w a n a  n o c ”  g . 16, 18, 20 —  p o i .  
o d  la t  11; „ J e ń c y  k r ó la  m ó r z ”  g. 
M , 11.30 — p o i . ;  D A R  ( S ta rg a rd )  —  
„ S y g n a ły  n a d  m ia s te m ”  g . 16, 18, 
20 — ju g .  p a n o r a m , o d  ł a t  11; „ O  
d w ó c h  ta k ic h  c o  u k r a d l i  K s ię ż y c ”  g. 
12.30; IN A  (S ta rg a r d )  „ B y ło  n a s  c z w o  
to ”  g .  17.30, 19.30 —  ra d ź . o d  la t  14; 
P A N O R A M A  (S ta rg a rd )  — „ M o c n e  
u d e r z e n ie ”  g . 17, 19 —  p o i .  o d  la t  14
—  p a n o ra m .

D E L F I N  —  „ B o c ia n  i  ż a b k a ”  g. 10, 
11 ; B A Ł T Y K  — „ T o m c io  P a lu c h ’ 
g .  9.10, 11.10 —  U S A ;  P O L O N IA  -  
„ S p o tk a n ie  z B a r y m ”  g. 10, 11, 12 
M A R S  — „ G d z ie  je s t  g e n e r a ł”  g 
11.30; F A L A  —  „ K r ó l  p u s z c z y ”  g 
12 ; E C H O  — „ N o w jr  d o m e k ”  g 
1« ; S Z M A R A G D O W E  — „ U l i c a  n a d ­
m o r s k a ”  g . 12; H U T N IK  —  „ Ż y w i  
b o h a te ro w ie ”  g . 12; P R Z Y J A Ź Ń  — 
„ W o jt u ś  i  B a c u ś ”  g .12; M E W A  — 
„ T e n ,  k t ó r y  w r ó c i ł ”  g . 12; B A J K A
—  „ W s p o m n ie n ie  z w a k a c j i ”  g . 11.15. 
F O T O P L A S T Y K O N  — W o j.  P o l.  36
—  „ B u łg a r ia  w s p ó łc z e s n a ”  g . 10— 
20.30.

S Z P IT A L E

M IE J S K I  S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  — 
u l .  W o jc ie c h a  7 ; I  K L I N I K A  C H IR .
—  U n i i  L u b e ls k ie j ;  P O R A D N IA  
O G Ó L N A  —  a l .  J e d n . N a r o d o w e j 12
—  g . 10—14; P O R A D N IA  S T O M A ­
T O L O G IC Z N A  —  a l .  P ia s tó w  1 — W IA D O M O Ś C I:  7.30, 8.30, 17, 21, 23.50; 
g . 9—14; S P . L E K A R Z Y  S P E C J A -  S E R W i S R Y B A C K I :  16, 20.30, 24. 
L IS T Ó W  —  W o j.  P o l.  42 —  w iz y t y
d o m o w e  c a łą  d o b ę  ( t e l .  86-01). 7.45 P o ls k ie  m e lo d ie  lu d o w e ,  8

„ M o s k w a  z m e lo d ią  i  p io s e n k ą ” , 
N R  3 —  a l .  P ia s tó w  60 —  te l .  465-17 ; 8.35 „ R a d io p r o b le m y ” , 8.45 B a łty c k a  
N R  8 —  a l .  W y z w o le n ia  107 —  te l.  w a c h ta , 9.05 K a b a re t  p io s e n k i.  9.30 
210-12; N R  46 — W ie lk a  17 —  te l.  T r a n s m is ja  z d o ż y n e k , 12.25 „ T c z e w -  
372-75. s k ie  w ę z ły ” , 12.40 F e l ie to n  m u z y c z ­

n y ,  12.55 N o ta tn ik  K u l t u r a ln y  W y -  
C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  P R A C Y  b rz e ż a , 13.20 „ N a d m o r s k ie  s z m e ry ” , 
A P T E K  14 „G o s p o d a  p o d  d o b r ą  g w ia z d ą ”

14.30 K o n c e r t ,  15 S łu c h o w is k o  d la  
N R  10 ( G l in k i ) ;  N R  11 ( D ą b ie ) ;  d z ie c i „ O s y ” , 15.45 M u z y k a  r o z r y w -  
N R  12 ( P o d ju c h y ) ;  N R  62 ( Z d r o je ) ,  k o w a , 16.05 „S z la c h e tn e  b l iz n y ” , 16.10 

T r a n s m is ja  z m e c z u  p i łk a rs k ie g o  
D Y Ż U R Y  D E L IK A T E S Ó W  P o g o ń  —  G ó r n ik ,  16.45 W  p r z e rw ie

m e c z u  — m u z y k a ,  17 D . c . m e czu , 
N R  2 —  J e d n . N a r o d o w e j  48 —  17.05 F e l ie to n  na  te m a ty  m ię d z y n a -
g .  7 —12; N R  4 —  a l .  W y z w o le n ia  6 r o d o w e ,  17.15 P o ls k a  m u z y k a  lu d o -
—  g . 10—15; N R  3 —  K r z y w o u s te g o  w a . 17.30 „ N a  r a d io w e j  e s t ra d z ie ” ,
9 —  g . 15—20. 19 R e w ia  p io s e n e k , 19.30 S łu c h o w i­

s k o  „ P ię k n y  s ta te k ” , 20.45 Z  b o is k
i  s ta d io n ó w , 22.30 N ie d z ie ln e  w ie ­
c z o r y  m u z y c z n e , 23.29 M e lo d ie  p rz e d  
s n e m , 0.05—2.55 P r o g r a m  n o c n y  
( I  p r . ) .

9.45 P r o g r a m  d n ia ,  9.50 C e n tra ln e  
D o ż y n k i  —  t r a n s m is ja  z W a rs z a w y , P R O G R A M  III
12.50 D z ie n n ik  T V ,  13 F i lm  ra d ź . p ro ff ra m  w i g o r u  18 05 N ie d z ie l „ T a n g a n ik a ” , 13.50 P o ls k a  K r o n ik a  18 P r ° g r a m  w ie c z o ru ,  is.05 m e o z ie i  
F i lm o w a ,  14 F i lm  z s e r i i  „ K o ń ,  k t ó -  n e  r y tm y ,  18.40 K a le jd o s k o p  P o s e j-  
r y  m ó w i”  —  „ W s t y d l iw y  f r y z j e r ” , d o n a , 19 „ D la  c ie b ie ,  d la  m n ie , d la  
14.25 „ W s p o m n ie n ia  z d z ie n n ik a  p o -  „  „  25 )> s k a n d a l w  c io c h e m e r -
k ła d o w e g o ” , 14.40 F i lm  f r a n c .  „ L e t -  , . ; ___  ” ...................................... .....
n ie  s p o tk a n ia ” , 15.30 R e c i ta l  p io s e n -  % 19.35 „ K s ią ż ę ta ,  k r ó lo w ie  , 20.10 
k a r s k i  D a n a  S p a ta r u  ( R u m u n ia ) ,  „ N ie ła tw o  b y ć  k a te m ” . 20.30 R . W a - 
16 F i lm  U S A  „K s ią ż ę  p i r a t ó w ” , 17.30 „ . w w  : ie e o  21 G o ś c im y  I
„ W ie lk a  g r a ” , 18.30 E s t ra d a  l i t e r a c -  >“ y  y ’„  '  ”
k a ,  19.20 D o b ra n o c , dS.30 D z ie n n ik  S im a ło w s k ie g o  , 21.15 „ M ó j  m a -
T V ,  20.05 „ C h c e m y  s ię  b a w ić ”  —  g n e to fo n ” , 21.35 „ P a w e ł  i  A g n ie s z -  
f i l m  a n g . ,  21.50 N ie d z ie la  s p o r to w a ,  k a »  21.50 O p e ra  ty g o d n ia  — „ K r ó l  
22.10 P r o g r a m  n a  j u t r o .  R o g e r ” , 22 F a k t y  d n ia , 22.07 „ G w ia z -

P O N I E D Z IA Ł E K  da  s ie d m iu  w ie c z o ró w  — E . P re s le y ,
22.15 U U - K F ,  22.55 P o e m a t o W a r -  

16.50 P r o g r a m  d n ia , 16.55 D z ie n n ik  „  .
T V ,  17 „ B o le k  i  L o le k  n a  w a k a -  s z a w ie , 23 M u z y k a  n o c ą , 23.50 N a  d o -  
c ja e h ” , 17.10 „ P o d  s ia tk ą ” , 17.30 N a  b r a n o c  ś p ie w a  H . B e la fo n te .

TELEWIZJA

Społeczne Ognisko Muzyczne
w  S z c z e c i n i e

OGŁASZA ZAPISY
n a  ro k  s z k o ln y  1967/68 do k la s : fo r te p ia n u , a kordeonu , 
sk rz y p ie c , a ltó w k i,  w io lo n c z e li, ko n tra b a su , m a n d o lin , 
g ita r ,  śp iew u  so low ego, p e rk u s ji o raz in s tru m e n tó w  

d ę tych .

O gn isko  p ro w a d z i d z ia ły : p rze dszko ln y , dziecięcy, 
m łod z ie żow y  i  d la  d oros łych .

D o  d z ia łu  p rzedszko lnego  p rz y jm o w a n e  są dz iec i 
do k la s y  fo r te p ia n u  od la t  4.

S tu d iu m  M uzyczne  p rz y jm u je  a bso lw e n tó w  szkó ł 
i  o gn isk  m u zyczn ych .

Z A P IS Y  P R Z Y J M U J Ą  I  B L IŻ S Z Y C H  IN F O R M A C J I 
U D Z IE L A J Ą  F IL I E  O G N IS K A :

p rz y  uL P ocz to w e j 31/33 codz ienn ie  w god*. 8— 20, 
te ł. 373-39;

p rz y  u l. O w o cow e j 15, co dz ie n n ie  w godz. 15— 18, 
te l. 429-44;

p rz y  u l.  R e w o lu c ji P a d z ie rn ik o w e j 17 (S zko ła  P odsta ­
w o w a  n r  19) w  k a żd y  p o n ie d z ia łe k  i  c z w a rte k  
od godz. 15— 18;

p rz y  u l.  N ad  O d rą  33, codz ienn ie  w  godz. 15— 18; 
p rz y  u l.  J a w o ro w e j 41 (S zko ła  P od s taw ow a  n r  21) 

w  k a ż d y  w to re k  i  p ią te k  w  godz. 14— 19; 
p rz y  u l.  K a rp a c k ie j (S zko ła  P od staw ow a  n r  44), co­

d z ien n ie  w  godz. 9— 16;
O sow o (b ib lio te k a ) codz ienn ie  w  godzinach  o tw a rc ia  

b ib l io te k i;
Bezrzecze (b ib lio te k a ), w  godz. o tw a rc ia  b ib l io te k i.

U czeń p o b ie ra ją c y  n a u kę  w  d o w o ln ie  o b ra n e j f i l i i  
może uczęszczać na za jęc ia  teo re tyczne  do p u n k tu  

n au czan ia  n a jb liższe g o  m ie js c u  zam ieszkan ia .

S tow arzyszenie  S tenog ra fów  
i  M a szyn is tek  w  Polsce 
O dd z ia ł w  Szczecinie, 

u l.  J u ra n d a  11-a, te ł. 724-00

o r g a n i z u j e

K U R S Y
•  M A S Z Y N O P IS A N IA
•  S E K R E T A R E K  I  B IU R O W O Ś C I 
®  S T E N O G R A F II I  S T E N O T Y P II 
Za p isy  p rz y jm u ją  i  b liższych  in fo r ­
m a c ji u d z ie la ją  O ś ro d k i K u rs o w e : 
w  S z c z e c i n i e

—  O K  p rz y  Zasadn icze j Szkole 
Z a w o d o w e j p rzy  u l.  R e w o lu ­
c j i  P aź d z ie rn ik o w e j n r  17-a, 
te l.  214-64, godz. 8— 15

—  O K  p rz y  T e c h n ik u m  E kono­
m icznym , a l. N ie p od le g łośc i 40 
te l. 372-40, godz. 15— 20

w  S t a r g a r d z i e
—  O K  p rzy  Zespole S zkó l Za ­

w o do w ych , P a rk  1 M a ja  2
w  Ś w i n o u j ś c i u

—  O K  p rzy  T e c h n ik u m  Zaw o­
d o w y m  d la  p ra cu ją cych  u l. 
N ie d z ia łko w sk ie g o

w C h o s z c z n i e
—  O K  p rzy  Zasadn icze j Szkole 

Z a w o do w e j, u l. K o p e rn ik a , 
te l. 539

w  D ę b n i e  L u b .
—  O K  p rzy  T e c h n ik u m  E kono ­

m iczn ym
w  N o w o g a r d z i e  

—  O K  p rzy  Szkole  P od s taw ow e j 
n r  1, a l. W o jska  P olskiego 8, 
te l. 335

w  M y ś l i b o r z u
—  O K  p rzy  Szkole  P odstaw ow e j 

u r  4, u l.  P io n ie ró w  13.
3403-K

ZAPISY PO SZKÓŁ

WYSTAWY
M U Z E U M  — l i i ;  S ta r o m ły ń s k a  27 — 
n ie c z y n n e ;  W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 
—  P o ls k a  n a d  B a ł t y k ie m  p rz e d  
1000 la t ,  ż e g lu g a , b u d o w n ic tw o  
o k r ę to w e ,  r y b o łó w s tw o ,  u rz ą d z e ­
n ia  i  m e c h a n iz ip y  s ta tk ó w  m o r ­
s k ic h ,  p r e h is to r ia  P o m o rz a  Z a ­
c h o d n ie g o ,  p r z y r o d a ,  k u l t u r a  A f ­
r y k i  Z a c h o d n ie j,  z  d z ie jó w  m o n e ­
t y ,  k o w a ls tw a  i  r z e m io s ł p o k r e w ­
n y c h  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im ,  g ra -

D y r e k c ja  S z c z e c iń s k ie j F a b r y k i  M o to c y k l i ,  o g ła ­
sza  d o d a tk o w e  z a p is y  d o  k la s  I - s z y c h  s z k o ły  
p r z y z a k ła d o w e j  S F M . P ra g n ą c y  z d o b y ć  z a w ó d  
to k a r z a ,  ś lu s a rz a , f r e z e ra ,  s z l i f ie r z a ,  m o g ą  s k ła ­
d a ć  p o d a n ie  w  d y r e k c j i  S F M  p o k ó j  8 ( s z k o le n ie  
z a w o d o w e ) . D o  p o d a n ia  n a le ż y  d o łą c z y ć :  ż y c io ­
r y s , m e t r y k ę  u ro d z e n ia , o p in ię  s z k o ły ,  ś w ia d e c ­
tw o  u k o ń c z e n ia  8 k l .  s z k o ły  p o d s ta w o w e j,  ś w ia ­
d e c tw o  z d r o w ia  ( w y d a je  le k a r z  P r z y c h o d n i  
P r z y z a k ła d o w e j S F M ). 3453-K

PRZETARGI
S ą d  . 'W o je w ó d z k i w  S zcż tec in ie , o g ła s z a  p r z e ­
ta r g  n a  w y k o n a n ie  in s ta la c j i  c .o . w  g m a c h u  
S ą d u  P o w ia to w e g o  w  K a m ie n iu  P o m . i  w  G r y ­
f i n ie  o ra z  r o b ó t  re m o n to w o -b u d o w la n y c h  w  
b u d y n k u  z a k ła d u  p o p ra w c z e g o  w  Ig lic a c h ,  p o w .

Ł o b e z . W  p rz e ta rg u  m o g ą  b ra ć  u d z ia ł  p r z e d ­
s ię b io r s tw a  p a ń s tw o w e , s p ó łd z ie lc z e  o ra z  p r y ­
w a tn e  p o s ia d a ją c e  a k t u a ln e  k a r t y  r e je s t ra c y jn e .  
Ś le p e  k o s z to r y s y  d o  o d e b ra n ia  w  O d d z ia le  
G o s p o d a rc z y m  S ą d u  W o je w ó d z k ie g o  p o k ó j  244. 
O fe r ty  w  z a m k n ię ty c h  k o p e r ta c h  n a le ż y  s k ła ­
d a ć  w  O d d z ia le  G o s p o d a rc z y m  p o k ó j  244 do  
14 w rz e ś n ia  b r .  O tw a rc ie  o f e r t  n a s tą p i 15 w rz e ­
ś n ia  b r .  o  go dz . 16. 3457-K

PRACOWNICY POSZUKIWANI

K ie r o w c ó w  s a m o c h o d o w y c h  p o s ia d a ją c y c h  u -  
p r a  «um ienia do p ro w a d z e n ia  s a m o c h o d ó w  S ta r  
i  L u b l in ,  z a t ru d n i  d o r y w c z o  lu b  n a  o k r e ś lo n y  
czas — P rz e d s ię b io rs tw o  T r a n s p o r to w e  H a n d lu  
W e w n ę trz n e g o  w  S z c z e c in ie , u l .  5 L ip c a  14. 
W y n a g ro d z e n ie  g o d z in o w e  z p r e m ią  w g  n o w e j 
s ia t k i  p ła c  d la  k ie r o w c ó w .  Z g ło s z e n ia  o s o b is te  
w  d z ia le  k a d r  lu b  te l .  379-80. 3459-K

Z a rz ą d  P o r t u  S z c z e c in  w z y w a  d o  p r a c y  c a łą  r e ­
z e rw ę  p o r to w ą  o d  d n ia  4. I X .  b r .  z m . I  do  
6. I X .  b r .  z m . I I I  w łą c z n ie . W  z m ia n ie  I I I  o b o ­
w ią z u je  g o d z . 14 i  16. R ó w n o c z e ś n ie  o d b y w a ć  
s ię  b ę d z ie  w e rb u n e k  d o  r e z e rw y  p o r to w e j  w  
d n ia c h  4, 6 i  8. I X .  b r .  o d  g o d z . 7.30—9.00 w  
R e jo n ie  Ł a s z to w n i te l .  36-166. D o  r e z e rw y  b ę d ą  
p r z y jm o w a n i  m ę ż c z y ź n i w  w ie k u  o d  18— 45 la t .

3463-K

S p ó łd z ie ln ia  P ra c y  K o n s e r w a c j i  S ta tk ó w  w  
S z c z e c in ie  u l .  P o c z to w a  15/9, te l .  463-74 z a t r u d n i  
o d  z a ra z  50 p r a c o w n ik ó w  f iz y e z n y c h  (m ę ż c z y z n ) 
n a  s ta n o w is k a  k o n s e r w a to r ó w  —  m a la r z y  s ta t ­
k ó w .  P ra c a  a k o r d o w a .  D la  o só b  s a m o tn y c h  
g w a r a n tu je m y  z a k w a te r o w a n ie .  3330-K

S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  C e lu lo z o w o -P a p ie rn ic z e  w  
S z c z e c in ie -S k o lw in ie .  u l .  S to łc z y ń s k a  100, za­
t r u d n ią  o d  z a ra z : in ż y n ie r a  e le k t r y k a  n a  s ta n o ­
w is k o  in s ip e k to ra  n a d z o ru  r o b ó t  e le k t r y c z n y c h  
w  d z ia le  in w e s ty c j i .  W y m a g a n e  u p r a w n ie n ia  
b u d o w la n e  w  z a k re s ie  n a d z o r o w a n y c h  ro b ó t .  
W a r u n k i  p ła c y  z g o d n ie  z t a r y f ik a to r e m  o b o w ią ­
z u ją c y m  w  p rz e m y ś le  p a p ie rn ic z y m ;  p ię c iu  u s ta ­
w ia c z y  k o le jo w y c h  —  w y m a g a n e  u p r a w n ie n ia  
P K P , w y n a g ro d z e n ie  w g  g r u p y  V  p lu s  p r e m ia .  
Z g ło s z e n ia  p r z y jm u je  d z ia ł k a d r  S Z C P  c o d z ie n ­
n ie  w  g o d z . 7—15, t e l .  43-241 w e w n .  110. D la  
s a m o tn y c h  m ę ż c z y z n  z a p e w n io n e  m ie s z k a n ie  w  
h o te lu  r o b o tn ic z y m . P r z y  z a k ła d z ie  c z y n n a  je s t  
s to łó w k a ,  p r a ln ia  i  k lu b .  P r a c o w n ik o m  S Z C P  
p r z y s łu g u je  d e p u ta t  w ę g lo w y .  3359-K

NIERUCHOMOŚCI

RÓŻNE.

PRACA

1 w rześn ia  1967 r .  z m a rł 
p rzeżyw szy  la t  57

J a n  K u t n y
nasz u ko ch a n y  

M ąż, O jc ie c  i  D z iadek ,
O czym  za w ia da m ia  pogrążona 

w  sm u tk u
R odz ina

W yp ro w a d ze n ie  z w ło k  n a s tą p i w  
d n iu  4 w rześn ia  b r. o g od z in ie  14 

z k a p lic y  p rz y  u l.  P ocz tow e j.
8224-K

P O S Z U K U J Ę  p o k o ju  W 
o k o l ic y  u l .  U n i i  L u b e l­
s k ie j  d la  u c z n ia  te c h n i-

________________ k u m .  T e l .  396-48.
--------------------------------  8180-G
P I E K A R N IA  c z y n n a  d o  P A N N A  p r a c u ją c a  p o -  
s p rz e d a n ia  —  m ie js c e  s z u k u je  p o k o ju  —  n ie -  
w y c ie c z k o w e .  F lo r ia n  k r ę p u ją c e  w e jś c ie ,  t e ł,  
M ic h a ło w s k i ,  P u s z c z y -  368-89 d o  16.00. 
k o w o .  u l .  P o z n a ń s k a  33, 8192-G
te l.  175. 8170-G P I E K A R N IA  — c p k ie r -
C Z Ę S C  w i l l i  —  4 iz b y  n ia ,  s k le p  z m ie s z k a -  
k o m fo r t o w e ,  w y łą c z o n e  n ie m , 2 p o k o je  z k u c h -  
w  M ila n ó w k u  p o d  W a r -  n ią  w  M y ś lib o r z u  z a -  
s z a w ą  — s p rz e d a m . T e l .  m ie n ię  n a  m ie s z k a n ie  w  
58-32-14 p o  20.00. O fe r ty  S z c z e c in ie . W ia d o m o ś ć : 
„37285”  B iu r o  O g ło s z e ń , M y ś lib ó r z ,  u l .  F e lc z a k a  
W a rs z a w a , P o z n a ń s k a  24, te l.  211. 8160-G
38. 3421-K P R Z Y J M Ę  k u l t u r a ln e g o
P O Z N A N  — G r u n w a ld ,  p a n a  na  w s p ó ln y  p o k ó j ,  
p o ło w ę  b l iź n ia k a  n ie -  T e l .  369-69. 8152-G
w y k o ń c z o n e g o  —  s p rz e -  M A Ł Ż E Ń S T W O  (c z ło n -  
d a m . In fo r m a c je :  J . k o w ie  s p ó łd z ie ln i)  p i l n ie  
S z y m c z a k , P o z n a ń . P o d  p o s z u k u je  p o k o ju .  T e L  
k o m o rs k a  3/2, te l .  673-411. 716-57 p o  g o d z . 10.00.

8013-G 8146-G
2 P O K O J E  z  p r z y n a le ż -  
n o ś c ia m i,  s ta re  b u d o w ­
n ic tw o ,  c e n tr u m , p a r ­
te r ,  f r o n t ,  z a m ie n ię  n a

__ _____ _ , . .  p o d o b n e  w  n o w y m  b u -
P R Z Y J M Ę  k i l k a  o so b  d o w n ic tw ie .  A l .  W o j.  
n a  o b ia d y  d o m o w e . P o ls k ie g o  22/1, te ! .  438-59. 
J e d n . N a r o d o w e j 15/14, 8144-G
te l.  24-863. 7975-Pr K A W A L E R  i  m a łż e ń -
P S Z C Z E L A R Z E  K o ła  s tw o  p o s z u k u ją  n ie k r ę -  
M ie js k ie g o  — S z c z e c in  p o ją c y c h  p o k o i .  T e ł .  
z g ła s z a jc ie  z a p o trz e b o -  713_86. 8129-G
w a n ie  n a  F u m a g i l in ę  w  
b iu r z e  W o je w ó d z k ie g o  
Z w ią z k u  P s z c z e la rz y  do  
d n ia  5 w rz e ś n ia  1967 r .
S p rz e d a ż  w y łą c z n ie  na
z a m ó w ie n ie . 8117-G s . M n n 7 i i . i K .  ______

™ G° T ° * ™ te M o ih o f K  4 E &n e , te l.  39-770, M o c h o l.  28 /n  8162-G
"  P O T R Z E B N A  o p ie k u n ­

k a  do  d z ie c k a , u l .  O d z ie  
ż o w a  17b/4. 8196-G
P O T R Z E B N A  p o m o c  d o  
m o w a . J e d n . N a r o d o w e j 
7/10 o d  g o d z . 15.00. 

T A K S O M E T R  , ,P o l ta x ”  81 34 -0
—  p i ln ie  k u p ię .  T e l.  P O T R Z E B N A  p o m o c  d o  

8202-G  d z ie c k a . T e l.  704-26 p o  
9.00. 8103-G
P O M O C  d o m o w a  po ­
tr z e b n a . S re d n ia w s k ie g e *  

16, p r z y  k o r ta c h  te n is o ­
w y c h .  8088-G;

S A M O C H Ó D  „P -7 0 ”  — 
s p rz e d a m . P o c z to w a  
43/5. 8148-G
„S Y R E N Ę ”  103 —  s p r z e __________________________
d a m . S z c z e c in , K o p e r ­
n ik a  17/7. 8198-G P R Z Y B Ł Ą K A Ł  s ię  p ie s
S K U T E R  „ P e u g e o t”  —  o w c z a re k  s z k o c k i „ c o ł -  
p r a w ie  n o w y  — s p rz e -  l i e ” . W ia d o m o ś ć . te L  
d a m . U l .  W ą s k a  9b/20, 321-78. 8173-G
g o d z . 18.00— 20.00. Z G U B IO N O  p r a w o  ja z -

8 7 U -G  d y  k a t .  I I  n a  n a z w is k o
B r o n is ła w  B u c z e k .

8099-G
U N IE W A Ż N IA  s ię  zg u ­
b io n e  p r z e p u s tk i  p o r to -  

N A U C Z Y C IE L  p o s z u k u -  w e  n a  n a z w is k a :  J a -  
je  p o k o ju  s u b lo k a to r -  n in a  R o s ia k  p rz e p u s tk a  
s k ie g o . T e l .  716-97 g o d z . ty m c z a s o w a  n r  5981, 
16.00— 17.00. 8220-G Z b ig n ie w  S a k  p r z e p u s t -
M A Ł 2 E N S T W O  b e z d z ie t k a  s ta ła  n r  5334, F e l ik s  
n e  p o s z u k u je  p o k o ju .  S p y c h a ls k i  p rz e p u s tk a  
T e l.  31-248. 8186-G s ta ła  n r  2390, A n d r z e j
N A U C Z Y C IE L K A  p o s z u -  K o m s ta  p r z e p u s tk a  s ta ła  
k u je  p o k o ju .  S z c z e c in , n r  14521. 3460-K
A r m i i  C z e rw o n e j 3/19. M Ę Ż C Z Y Z N A , k t ó r y  z n a  

8225-G la z ł  o b r u s y  n a  a l .  W y -  
P A N  p o s z u k u je  p o k o ju .  Z w o le n ia  p ro s z o n y  o  
O fe r t y  B iu r o  O g ło s z e ń  z w r o t  za w y n a g r o d z e -  
S z c z e c in  p o d  „8172” . n ie m  n a  u l .  S ło w a c k ie -

8172-G g o  6/19. 8145-G

KUPNO

388-30.

SPRZEDAŻ

ZGUBY

LOKALE

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ” , w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A :  S z c z e c in , p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8; “ R E D A G U J E  K O ­
L E G IU M  w  s k ła d z ie  Z . C z a p l iń s k i  ( re d . n a c z e ln y ) ,  M . C z a r n ie c k i,  A . K i l n a r  (z -c a  re d . n a c z e ln e g o ), T .  R e k , M .  S z y m c z y k  ( s e k r .  r e d a k c j i ) ,  L .  W ię c k o w s k a  i  E . W i-
tu s z y ń s k i.  T E L E F O N Y : c e n t r a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d .  n a c z e ln e g o  457-41; z a s tę p c a  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  478-21; s e k r e ta r z  r e d a k c j i  467-21, s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21
( w e w r i.  51); d z ia ł  m ie js k i  462-35; d z ia ł  m o r s k i  427-77; d z ia ł  s p o r to w y  428-33; d z ia ł  łą c z n o ś c i z  c z y te ln ik a m i  450-21; B iu r o  O g ło s z e ń  428-62; r e d a k c ja  p o r a n n a  ( p o  g o d z . 6)

. - « — -■------  ”  i c h ” . M o ż n a  r ó w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  n a  k o n to
P r e n u m e ra ty  p r z y jm o w a n e  są d o  10 d n ia  m ie s ią c a  

P r e n u m e ra tę  n a  z a g ra n ic ę  , k t ó r a  je s t  o  40 p ro c . 
k o n to  P K O  N r  1-6-100024. Szcz. Z a k ł .  G r a f .  C —1

. „  ...... ................ .......... ... .......... p r e n u m e r a ty :  . .............. . . .  ____ . .
p r z y jm u je  B iu r o  K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ B u c h " ,  W a rs z a w a , u l .  W ro n ia  23,T e l.  20-46-8
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Dziś o godz. 16

„Etatowy” mistrz Polski
w a l c z y  z  P o g o n i ą

P IĄ T A  K O L E J K A  S P O T K A Ń  W  I  L ID Z IE  P R ZY N O S I 
Z N Ó W  M E C Z, podobn ie  ja k  to  b y ło  w  ub. środę, na  k tó ry m  
k o n c e n tru je  się u w aga  s y m p a ty k ó w  fu tb o lu . I  znów  je s t to  
p o je d y n e k  z u dz ia łe m  szczecińsk ie j P ogoni, k tó ra  n iespodzie ­
w a n ie  u ros ła  do ro l i  n a jw ię k s z e j —  a d la  nas bardzo  m i­
le j  —  n iesp o dz ian k i l ig o w e j je s ie n i.

D Z IS IE JS Z Y  mecz z G ó rn i 
k ie m  p rzyn ies ie  na pew no, bez 
Względu na osta teczny re z u l­
ta t.  w ie lk ą  p o rc ję  e m o c ji i  n ie  
z łego fu tb o lu . S ła w nych  naz­
w is k  p iłk a rz y  z d ru ż y n y  „e ta ­
tow eg o ”  m is trz a : P o lsk i n ie  trze 
ba tu  p rzyp om ina ć  — stano­
w ić  o n i będą poważne zagroże­
n ie  d la  „za cza ro w a n e j”  b ra m k i 
B ia łk a . M a m y je d n a k  nadzie ję , 
że szczecińska ob ron a  z ro b i 
w szystko , aby z tego p o je d yn ­
k u  w y jś ć  z honorem . M ecz 
Pogoń —  G ó rn ik  rozpoczyna się 
O godz. 16 a je go  a rb it re m  bę­
dz ie  p. K us to ń  z  Poznania.

P ozostałe  p a ry  lig o w e  tw o rz ą : 
S z o m b ie rk i — Ruch, Zag łęb ie  
—  S ta l, Ś ląsk —  P o lon ia , G w a r 
d ia  —  Leg ia , O d ra  — ŁK S .

(m s)

I liga
G K S  K a to w ic e  —  W is ła  K ra k ó w  

0:1 (0 :0)

II U n
S ta r t  Ł ó d ź  — H u tn ik  N o w a  H u ta

U n ia  R a c ib ó rz  2:1

Na torze w  Malmoe Polacy nie pow tó rzy li sukcesu

Znaiumreif Sü^ecji
m is t r z a m i ś w ia t a

D rużyn a  szwedzka m ia ła  bai 
dzo w y ró w n a n y  zespół. Cdyb; 
n ie  pechow e s ta r ty  F und in . 
k tó ry  w  je d n y m  b iegu  m ia ł i 
fe k t  m o to ru , a w  d ru g im  
ją ł  osta tn ie  m iejsce, zwycięsfe] 
w o  S zw edów  b y ło b y  jeszczi

W Y N IK I :

punkty

POPLOTKUJMY

♦  R O M A N  P O L A Ń S K I p o  w a m  
p ir a c h  s k ie r o w a ł  s w o je  z a in ­
te re s o w a n ia  w  s tro n ę . . .  s p o r ­
to w c ó w . K o le jn y m  f i lm e m  te g o  
re ż y s e ra  b ę d z ie  o b ra z  z a t y tu ­
ło w a n y  „ Z ja z d o w c y ” , k tó re g o  
a k c ja  ro z g ry w a ć  s ię  m a  w  ś ro ­
d o w is k u  n a r c ia r z y  — a lp e jc z y ­
k ó w .  W  f i lm ie  w y s tą p ią  (m . 
in .)  d w a j  s ła w n i  n a rc ia re e  — 
T o m  S a i le r  i  J . c .  K i l l y .  N a ­
w ia s e m  w a r to  d o d a ć , iż  sam  
P o la ń s k i  je s t  z a p a lo n y m  n a r ­
c ia rz e m  — a m a to re m .

♦  N IE Z B Y T  P R Z Y J E M N IE  za­
k o ń c z y ł  s ię  d la  c z e c h o s ło w a c ­
k ie j  d r u ż y n y  w  w y ś c ig u  na  4 
k m  s ta r t  w  te g o ro c z n y c h  k o ­
la r s k ic h  M Ś  n a  to rz e . W p r a w ­
d z ie  w y e l im in o w a ła  o n a , j a k  
w ia d o m o , P o ls k ę  (1/4 f in a łu ) ,  
a le  w  p ó ł f in a le  je c h a ła  j u ż  o -  
s ła b io n a , z z a w o d n ik ie m  re z e r ­
w o w y m  w  m ie js c e  P u z r l i .  T e n  
o s ta tn i  b o w ie m  . z o s ta ł p rz e z  
U C I z d y s k w a l i f ik o w a n y  n a  2 
m ie s ią c e  za u ż y w a n ie  ś ro d k ó w  
d o p in g u ją c y c h .  S tw ie rd z o n o ,  iż  
w  s u m ie  4 k o la r z y  k o r z y s ta ło  
n a  M S  ze ś r o d k ó w  d o p in g u ją ­
c y c h . P ró c z  P u z r l i  są to  Jesz­
c z e : u b ie g ło r o c z n y  m is t r z  ś w ia ­
ta  w  s p r in c ie  B a e n sch  ( A u ­
s t r a l ia ) ,  G ro s s k o s t ( F ra n c ja )  i 
H a b e r le  (S z w a jc a r ia ) .  C a ła  t r ó j  
k a  to  z a w o d o w c y  —  u k a r a n o  
ic h  w ię c  g r z y w n ą  w  w y s . 2 ty s .  
f r a n k ó w  s z w a jc a rs k ic h .
♦  27. W R Z E Ś N IA  m a  zosftaó r o ­
z e g ra n y  w  M a d ry c ie  m e c z  p i ł ­
k a r s k i  H is z p a n ia  — „ re s z ta  
ś w ia ta ” . W  te j  o s ta tn ie j m a ją  
m . in .  w y s tą p ić :  J a s z y n , P e le . 
E u s e b io  i b r a c ia  C h a r l to r i.
♦  N A J L E P S Z Y  p o ls k i  p ły w a k ,  
K r y s t ia n  L a n g e r  k t ó r y  n a  n ie -  . 
d a w n y c h  z a w o d a c h  o  G ra n d  
P r i x  W a rs z a w y  r o z p r a w ił  s ię 
z w ła s n y m i r e k o r d a m i n a  200
i  400 m  s t. d o w . z a p o w ia d a  u -  
z y s k a n ie  je s z c z e  w  r o k u  b ie ż ą ­
c y m  r e z u lt a tu  2 m in  n a  200 m  
i  4:15,0 n a  400 m .

♦  3 T Y S . F U N T Ó W  z d o b y ł 
R o a d  L a v e r  w y g r y w a ją c  f i n a ł  
te n is o w y c h  m is t r z o s tw  ś w ia ta  
z F e l lo w e m . M is t r z o s tw a  z a w o ­
d o w c ó w  r o z g ry w a n o  w  W im -  
b le d o n ie .

Z e b r a ł :  g e t

Strzelcy wylenili
pierwszych mistrzów

N A  M A L M O E  S T A D IO N  R O Z E G R A N Y  Z O S T A Ł  P R Z Y  
Ś W IE T L E  E L E K T R Y C Z N Y M  F IN A Ł  D R U Ż Y N O W Y C H  M I ­
STR ZO S TW  Ś W IA T A  N A  Ż U Ż L U  z  U D Z IA Ł E M  R E P R E ZEN ­
T A C J I: W IE L K IE J  B R Y T A N II.  P O L S K I. Z W IĄ Z K U  R A D Z IE ­
C K IE G O  I  S ZW E C JI.

PO N IE Z W Y K L E  zaciętych w o d e m , p o n ie w a ż  l i c z y l iś m y  na to,
D O ie d v n k a c h  k t ó r e  o b f i t o w a ł y  na sz  z e s p ó ł p o w tó r z y  su k c e s  P L j t .u y iiK .d c n ,  « t u r ę  o m u o w d t y  s p rz e d  d w ó c h  l a t  i z  u b ie g łe g o  r o  w y z s z e .
W  W ie le  k o l i z j i  n a  t o r z e  i  u p a d  k u  i  z d o b ę d z ie  po . ra z  t r z e c i - t y t u ł  
k ó w ,  t y t u ł  m is t r z o w s k i  z d o b y ła  m is t rz a  ś w ia ta . N ie s te ty ,  P o la c y ,

2 *  1 r,u4yna u  s z w f c j a  -  *  p k t . .
. s z w e c j i  Z d o b y w a ją c  .14 p k t . ,  n a -  c iu t k i  t r e n in g ,  n ie  c z u l i  s ię  z b y t  z d o b y l i :  N o r d in  — ł l ,  J a n sso n  
t o m i a s t  o b r o ń c a  t y t u ł u  m is t r z a  d o b rz e  n a  b a rd z o  s z y b k im ,  ś l is k im  o ra z  F u n d in  i  H a r ry s s o n  — po
ś w i a t a  —  z e s p ó l  p o l s k i  w y w a l -  1 t w a r <?ym to rz e  i  m u s ie l i  u z n a ć  2) P O L S K A  —  26 p k t . .  p u n k t * ;
___ .  . __ _  .  _  w yż s z o s c  S z w e d ó w . z d o b y l i :  W o r y n a  — 10, W y g le n d a i
c z y i  t y m  r a z e m  s r e b r n y  m e -  z  n a s z y c h  z a w o d n ik ó w  z a w ió d ł — 9, T rz e s z k c -w s k i — 4, P o d le o k i  
d a l ,  u z y s k u ją c  2 6  p k t .  A n d r z e j  P o g o r z e l s k i . w  —  3, P o g o rz e ls k i — o.

s w y m  p ie rw s z y m  b ie g u  w y s ta r to -  3— 4) W . B R Y T A N I A  — 19 p k t^ j
Z A W O D Y , k tó r e  o g lą d a ło  15 ty s .  w a ł  b a rd z o  s ła b o  , i u k o ń c z y ł  b ie g  p u n k t y  z d o b y l i :  E r ie  B o o c o c k  — m  

w id z ó w  d o s ta rc z y ły  s p o ro  e m o c ji ,  n a  o s ta tn ie j  p o z y c j i .  R ó w n ie ż  w  d r u  B r ig g s  —  8, W ils o n  — 4, M a u g e r  —< 
D la  P o la k ó w  b y ły  o n e  je d n a k  a a - g im  s w y m  w y ś c ig u  m ia ł  s ła b y  2 ; Z W I Ą Z E K  R A D Z IE C K I  — w  

^ t a r t ,  a  n a  d o d a te k  z a ta r ł  m u  s ię  p k t . ,  p u n k t y  z d o b y l i :  P le c h a n o w  —■( 
s i l n i k  w  m o to c y k lu  i  w  ogóle , n ie  3, T r o f im o w  — 4, S a m o ro d o w  — ą j 
u k o ń c z y ł  b ie g u . D o  k o ń c a  z a w o -  S z a jn u ro w  — 2, K a d y r o w  — 1.
d ó w  z a s tą p ił  go  ju ż  r e z e rw o w y  za „________________________________ ^
w o d n ik  Z B IG N IE W  P O D L E C K I , k tó  
d y  w  s u m ie  z d o b y ł 3 p k t .  d la  n a ­
szeg o  z e s p o łu . Z  P o la k ó w  n a j le p ie j  
s p is y w a ł s ię  A N T O N I W O R Y N A .
O d n ió s ł o n  d w a  z w y c ię s tw a , w  ty m  
b a rd z o  e fe k to w n e  w  o s ta tn im  s w o im  
w y ś c ig u  w y g r y w a ją c  z  B r ig g s e m  
(W . B r y ta n ia )  o ra z  z F u n d in e m  
(S z w e c ja ).

T R Z E S Z K O W S K I w  sw o im  
p ie rw s z y m  w yśc ig u  za jecha ł 
drogę F u n d in o w i i  Szwed u 
pad ł. B ieg  zosta ł pow tó rzo ny , 
a le P o la k  za k a rę  n ie  zosta ł do 
n iego  dopuszczony. Podobna sy­
tu a c ja  p o w tó rz y ła  się w  os ta t­
n im  b iegu  Trzeszkow skiego , k tó  
l y  z  k o le i zderzy ł się z P iecha- 
now em . B ieg  zosta ł ró w n ie ż  
p ow tó rzo ny  i  ty m  razem  -też 
bez P olaka . W yg lenda  ró w n ie ż  
n ie  b łyszczał, chociaż t rz y  ra ­
zy z a ją ł d ru g ie  m ie jsce  i  raz 
zw yc ięży ł.

W ulicznym kryterium >

J A K  J U Ż  P O D A W A L IŚ M Y ,  w ielokrotny m istrz i rekordzi-
w  n i i t p k  n a  c t r v p lm > v  n r ? v  al s ta  P o Is k i w  p ły w a n ia ,  u c z e s tn ik  W  p ią te K  n a  S trze ln ic y  p rz y  a i .  o l im p ia d y  w  R z y m ie  — A n d r z e j

“  z d ję c iu ) .W o js k a  P o lsk ieg o  w  S zczecin ie  K ł o p o t o w s k i  (n a

Ze świata
H E E R L E N  P A P . M is trz e m  

ś w ia ta  a m a to ró w  w  k o la rs k im  
w y ś c ig u  in d y w id u a ln y m  na 
szosie zosta ł W ebb (W ie lka  
B ry ta n ia ) .

T O K IO  P A P . Podczas zaw o­
d ó w  p ły w a c k ic h  na U n iw e rs ia -  
dz ie  A m e ry k a n in  M ik ę  B u r -  
to n  p rz e p ły n ą ł d ys tans  800 m 
d ow . w  czasie 8.44,0. P o p ra w ił 
on re k o rd  ś w ia ta , k tó re g o  o f i ­
c ja ln y m  posiadaczem  je s t ra ­
d z ie c k i z a w o d n ik  G e jm a n  —  
8.47,4.

B E R L IN  P A P . W  sobotę, pod 
czas za w od ó w  le k k o a tle ty c z ­
n y c h  w  B e r lin ie , K la u s  B eer 
u s ta n o w ił re k o rd  N R D  w  sko ­
k u  w  d a l o s iąga jąc  re z u lta t 
7,99.

rozpoczę ły  się m is trz o s tw a  P o l­
sk iego  Z w ią z k u  Ł o w ie c k ie g o  w  
s trz e la n ia c h  m y ś liw s k ic h . Węzo 
ra j  z a k o ń c z y li s trz e la n ia  zaw ód 
n ic y  tzw . k la s y  pow szechne j.

P ie rw s z e  m ie js c e  z a ją ł  G . F I L I ­
P I A K  (W -w a )  z d o b y w a ją c  80 p k t .  
n a  100 m o ż l iw y c h .  D r u g i  b y ł  W . J a ­
s k ó ls k i  ( K a to w ic e )  — 79/100 p k t .  3. 
L .  W ę g l iń s k i  ( O ls z ty n )  — 78/100 p k t .  
Z  r e p re z e n ta n tó w  n a szeg o  w o je w ó d z  
tw a  n a j le p ie j  s p is a ł s ię  J . K o s y c a rz , 
k t ó r y  z 77 p u n k t a m i  u p la s o w a ł się 
n a  7 p o z y c j i .  12 z a w o d n ik ó w  k la s y  
p o w s z e c h n e j z d o b y ło  m in im a  k la s y  
m is t r z o w s k ie j  i  d z iś  s ta r to w a ć  b ę ­
d z ie  w  t e j  k la s ie .  W ś ró d  ty c h  za ­
w o d n ik ó w  je s t  r ó w n ie ż  K o s y c a rz .

W  p u n k t a c j i  z e s p o ło w e j p ie rw s z e  
m ie js c e  z a ją ł R Z E S Z Ó W  —  232 p k t .  
p rz e d  Z ie lo n ą  G ó rą  —  221 p k t .  i  Ł o ­
d z ią  I I  —  217 p k t .  N a jle p s z y  z e s p ó ł 
s z c z e c iń s k i z a ją ł  d o p ie ro  12 m ie js c e .

D Z IŚ , w  trz e c im  i  o s ta tn im  
d n iu  m is trz o s tw , s trze la ć  będą 
za w o d n icy  k la s y  m is trz o w s k ie j.  
U czestn iczyć będzie 48 s trz e l­
ców  m y ś liw y c h .

N A  z d ję c iu  u  g ó r y :  W  o d b y w a ­
ją c y c h  s ię  w  S z c z e c in ie  m is t r r o -  
s tw a c l i  P o ls k ie g o  Z w ią z k u  Ł o w ie c ­
k ie g o  s ta r t u ją  m . in .  z n a n i n ie g ­
d y ś  z a w o d n ic y  in n y c h  d y s c y p l in  
s p o r to w y c h .  W  je d n e j  z  d r u ż y n  
w o j .  s z c z e c iń s k ie g o  w a lc z y  b y ły  
b r a m k a rz  A r k o n i i  — P U T K O W S K I,  
W  r e p re z e n ta c j i  W a rs z a w y  w y s tą -

v * t n -  S . C IE Ś L A K

f  ok My lotnicze 
w Łobzie

D Z IŚ , w  n iedz ie lę  o godz. 10 
nr Łobz ie , na  lą d o w is k u  pod 

m iastem , o d b yw a  s ię  Im preza  
lo tn icza , zo rg an izo w an a  przez 
A e ro k lu b  szczeciński, K o m ite t 

o w ia to w y  P Z P R  i  P K K F iT  w  
Łobzie . W  p ro g ra m ie  p rze w id z ia  
n y  je s t pokaz sp rzę tu  lo tn icze ­
go, lo te r ia  fa n to w ą  (na "k tó re j 
w y g ra ć  m ożna oprócz książek 
— lo t  sam olotem ), pokaz lo tó w  
m o d e li la ta ją c y c h  o raz  a kroba ­
c je  sam olotow e.

N a j l e p s z y  
Micken (NRÛ)

Z  U D Z I A Ł E M  c z o ło w y c h  zaw o cN  
n ik ó w  w o je w ó d z tw a  s z c z e c iń s k ie j 
g o  o ra z  k o la r z y  D a n i i  i  N R D  ro« j 
z e g ra n o  w  p ią te k  w  S w in o u jś c i i i  

icigas o b o tę  w  S z c z e c in ie  w y ś c ig i

g e re m  (N R D )  i  S e k ś c iń s k im .

W Y Ś C IG  S Z C Z E C IŃ S K I o d b y ł  
s ią. w  t r u d n y c h  w a r u n k a c h .  N a  
p a rę  m in u t  p rz e d  ro z p o c z ę c ie n ą  
z a w o d ó w  z a c z ą ł p a d a ć  deszcz . A s4  
i  a l to w e  n a w ie r z c h n ie  u l i c :  W a łjR  
C h ro b re g o , A d m ir a ls k a ,  S ta rz y ń g  
s k ie g o  i  Z y g m u n ta  S ta re g o , na j 
k tó r y c h  r o z g ry w a n o  szczec iń sk icA  
k r y t e r iu m  b y ły  b a rd z o  ś l is k ie .  K o «  
la rz e  m u s ie l i  p rz e je c h a ć  60 o k r ą J j 
ż e ń , p o k o n u ją c  b l is k o  200 o s t r y  c ła  
z a k r ę tó w .  N ic  w ię c  d z iw n e g o . że$ 
p o c z ą tk o w o  je c h a l i  b a rd z o  o s t r o ż n i«  
— m im o  to  z a n o to w a liś m y  k i l k a  u<4 
p a d k ó w , W  m ia r ę  r o z w o ju  w y ś c ig u »  
z a w o d n ic y  p r ó b u ją  u c ie c z e k . G dziess 
w  p o ło w ie  w y ś c ig u  d w a j  z a w o d n i j  
c y :  re p re z e n ta n t  N R D  — M ic k e n  a  
s z c z e c in ia n in ,  J ó z e f M ik o la j c z y «  
u c ie k a ją  g łó w n e j  g r u p ie .  P a ra  ta  d ń l 
k o ń c a  w y ś c ig u  n ie  o d d a ła  p r o w * «  
; !z e n ia  d z ie lą c  m ię d z y  s ie b ie  p u n k t y !  
na  lo tn y c h  f in is z a c h .  W ię c e j z w y d  
c ię s tw  w y w a lc z y ł  N ie m ie c  1 o n  z su-? 
m ą  44 p k t .  z o s ta ł z w y c ię z c ą  w y ś c ig  
g u . J ó z e f M ik o ła jc z y k  z a ją ł d r u g i«  
m ie js c e  g ro m a d z ą c  —  39 p k t .  T rz e - j  
c i  b y ł  I lo c k e  I n r d ) —  25 p k t .  4. z a J  
łę c k i  (C z a rn i)  — 21 p k t .  W y ś c i

W a d im  K O Ż E W N IK O W

imprez? sporisie
G o d z . 8 — S t rz e ln ic a  p r z y  a l .  W o j 

s k a  P o ls k ie g o  — m is t r z o s tw a  P o l­
s k ie g o  Z w ią z k u  Ł o w ie c k ie g o  w 
s t rz e la n ia c h  m y ś liw s k ic h .

G o d z . lo  — H a la  S p o r to w a  —  to ­
w a r z y s k ie  s p o tk a n ie  w  k o s z y k ó w c e :  
W a r ta  (P o z n a ń ) — P o g o ń .

G o d z . u  — s ta d io n  w  L a s k u  A r -  
k o ń s k im  — m e c z  p i ł k i  n o ż n e j o m i 
s tr z o s tw o  H I  l i g i :  C a l is ia  —  A r -  
k o n ia .

G o d z . 16 — S ta d io n  P o g o n i — 
m ecz  p i łk a r s k i  o m is t r z o s tw o  I  l i g i  
G Ó R N IK  — P O G O Ń .

P rz e k ła d : Jan ina  D Z IA R N O W S K A

L A T E M  R O K U  1940 Z O S T A Ł  W  R Y D Z E  
Z A B IT Y  o b y w a te l ra d z ie c k i n a rod ow ośc i n ie ­
m ie c k ie j.

P ra c o w n ic y  w y d z ia łu  k ry m in a ln e g o  ło te w ­
sk iego  u rzę du  śledczego s tw ie rd z il i,  że za bó j 
s tw o  p ope łn iono  ze specja lnego  ro d z a ju  b ro ­
n i p a ln e j, za ład o w a ne j a m p u łk a m i c y ja n k u  
p ota su ; a m p u łk i p ę ka ją c  w y d z ie la ją  skoncen  
t ro w a n y  gaz, b ły s k a w ic z n ie  i  bezgłośnie za­
b ija ją c y  o fia rę .

D e n a to w i sk ra d z ion o  ró żn e  p rz e d m io ty  
w a rto ś c io w e : o brączkę , zegarek, p o r tfe l.  
Część ty c h  rzeczy zna lez iono  p ó ź n ie j w  pa­
czuszce, w rzu co n e j do s tu d z ie n k i k a n a liz a c y j 
n e j,  co w y k lu c z a ło  p od e jrze n ie  o m o rd  ra ­
b u n k o w y . Raczej n a le ża ło by  przypuszczać, 
że b y ła  to  zo rgan izow ana  a k c ja  te r ro ry s ty c z ­
na.

Z a m o rd o w a n y  in ż y n ie r  R u d o lf  S ch w a rz ­
k o p f b y l w y b itn y m  s p e c ja lis tą  w  d z ied z in ie  
ra d io te c h n ik i.  Jego syn, H e n ry k  S c h w a rz ­
k o p f, s tud e n t p o li te c h n ik i ry s k ie j,  w s trz ą ś ­
n ię ty  śm ie rc ią  o jca , n ie  u m ia ł n ic  na  ten  
tem a t pow iedz ieć.

D o u rzę du  śledczego w e zw a no  Johanna  
W eissa, ślusarza m e ch a n ika  z  w a rs z ta tu  sa­
m ochodow ego, należącego do  F ry d e ry k a

K un za . W e d ług  p os iadanych  in fo rm a c ji J o ­
hann  W eiss w  d n iu  za bó js tw a  spęd z ił d łu ż ­
szy czas w  m ieszka n iu  S ch ioa rzko p fa , m o n ­
tu ją c  ta m  ja k ie ś  p rz y rz ą d y  zam ów ione  przez  
in ż y n ie ra . P onadto  W eiss u trz y m y w a ł p rz y ­
ja c ie ls k ie  s to su n k i z  synem  R u d o lfa  S chw arz  
ko p fa , p a s jo n u ją c y m  się w y ś c ig a m i m o to ­
c y k lo w y m i. W eiss, będąc ś w ie tn y m  m echa­
n ik ie m , zastosow ał w ie le  u lepszeń  tech n icz ­
n y c h  w  p os ia d an ym  przez H e n ry k a  m o to ­
c y k lu  m a rk i „Z i in d a p p ” , co pom og ło  m ło ­
dem u S c h w a rz k o p f o w i w y g ra ć  za w od y o p u ­
char. W iedz iano  ró w n ie ż , że J o ha nn  W eiss 
re g u la rn ie  uczęszcza n a  zeb ran ia  N ie m ie c k o -  
B a lty c k ie g o  Z je d no czen ia  N arodow ego  i  bez­
p ła tn ie  w y re m o n to w a ł sam ochód a dw o ka ta  
S ebastiana  F u n k a , pe łn iącego  fu n k c ję  K re is -  
le ite ra  w  ty m  z jednoczen iu . W  c h w ila c h  w o l 
n y c h  od p ra c y  w  w a rsz ta c ie , W eiss b y l szo­
fe re m  K re is le ite ra .

Podczas p rze s łuch a n ia  Johann  W eiss za­
c h o w y w a ł się n a d e r w s trz ę m ie z liw ie , na p y ­
ta n ia  o d p o w ia d a ł w y m ija ją c o . A  g dy  m ło d y  
p ra c o w n ik  ło tew sk ieg o  u rzę du  śledczego z 
ir y ta c ją  z a rz u c ił m u , że n ie  chce pom óc w  
ś le dz tw ie , chociaż z a b ity  b y ł je go  ro d a k ie m , 
Jo ha nn  W eiss o dp ow ie dz ia ł, że w ca le  go n ic  
d z iw i,  że z a b ito  w ła ś n ie  je go  ro d aka . P rze ­
cież w szyscy Ł o tysze  są obecnie  bardzo  w ro ­
go u s to su nko w a n i do  N iem ców .

Te s łow a  o b u rz y ły  śledczego. Z a czą ł s tro ­
fo w a ć  W eissa: czy to  n ie  w s ty d , żeby m io d y  
ro b o tn ik  m ó w ił podobne rzeczy. C zy W eiss 
n ie  ro zu m ie , że dziś, ta k  ja k  n ig d y  d otąd, 
poczucie  so lid a rno śc i p ro le ta r ia c k ie j p o w in ­
no je dnoczyć  w s z y s tk ic h  ro b o tn ik ó w , bez 
w zg lę d u  na  ic h  narodow ość?

W eiss s łu c h a ł u w ażn ie , z pow agą, a le  po  
je go  z im n e j, o b o ję tn e j tw a rz y  tru d n o  by ło  
odgadnąć, ja k  p rz y jm u je  s łow a  śledczego. 
P ra c o w n ik  u rzę du  b y ł ró w n ie ż  m ło d y m  ro ­
b o tn ik ie m , d o p ie ro  od n ie d a w n a  tu ta j  za­
tru d n io n y m . S k ie ro w a ła  go o rg a n iza c ja  p a r­
ty jn a  h u ty  szk la ne j, choc iaż do  now ego za­
w o d u  n ie  m ia ł a n i zdo lnośc i, a n i p rzyg o to ­
w an ia .

(c. d. n.)


